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C E N A
NUMERU

20 gr.

Ceny ogłoszeń:
Zr 1 w iersz m ilim etr. («>/, cm. izer.) w zwykłycn ogłoszi 
nlach gr. 10, w n sJesłan em  i w nekrologach gr. S0 
w kronice, repe rtua r, dział gospodarczv, paski w t e k ś r i t  
gr. *0, pod nagłów kiem  na pierwszej s tron ie  zł. 1 '- .  Za 
jedno słow o w drobnych ogłoszeniach gr. 10, kupno 
i sprzedaż "łowo gr. 12, m atrym onialne, korespondencie, 
pryw atne s łow o g 20, d lc  poszukc gcych pracy gr. s. 
Z zastize ien iem  m iejsc 2S prc. Zagranicz. o 10 prc. drożej

W.  BARANOW SKI.

Z NAMI GZY PRZECIW NAM?P Ł K

Już k ilkak ro tn ie  m iałem  sposobność 
p o w tó rz y ć  na tem  m ieiscu, iż s to sunek  
p o lak ó w  do  U kraińców  i ich żąd ań  
w  M aiopo lsce  W schodn ie j za leży  
R  auży-m stopniu  od lojalności tych  
o sta tn ich  w zg lędem  p ań s tw o w o śc i p o l
skiej. M ów iłem , że  i t. zw . „ p o z y ty 
w n y 1 p ro g ra m  w  te j sp raw ie  je s t po
jęciem  n iew ą tp liw ie  rozciąg iem , pozo- 
tftającefli ró w n ież  w  zw ią zk u  zc s ta n o 
w isk iem  o b y w a te li po lsk ich  n aro d o 
w o śc i uk raińsk ie j w  stosunku  do R ze
czypospo lite j. S zczero ść  i jednocze
śn ie  rea lizm  p o lity cz n y  tak iego  u jm o
w an ia  rzeczy  jest aż n ad to  w idoczny . 
Ani ogól n asz , ani żaden  R ząd  polski 
n ie  m oże na n iczem  innem  op ierać  
sw y ch  pog lądów  na m ożliw ość ta k ie 
g o  lub innego podejścia  do prob lem u 
uk raiń sk iego , is tn ie jąceg o  n iew ą tp li
w ie  w  g ran icach  P o lsk i p ań s tw o w ej. 
K ażde inne u s to su n k o w an ie  się do te 
go  tru d n e g o  i zaw iłego  zagadn ien ia 
b y ło b y  lekkom yślne , n iepow ażne  lub 
d e fe ty s ty c zn e

A  zaś  d c ie ty s tó w  w P o lsce  w sp ó ł
czesnej c h w a ła  Bogu niem a. D latego  
też z a s tra s z y ć  jej w sk azy w an iem  na 
m ożliw ość ró żn y ch  „n iespodzianek  p o 
lity cz n y ch " , jak  w y ra ż a  się p ra sa  ru 
ska, n iem ożna. Z P o lsk a  trz e b a  u p ra 
w iać  „c la ra  -pacta“ . Inne m e to d y  n ie
w ątp liw ie  zaw iodą. N ieste ty  sp o łe
czeństw o  ukraińsk ie , a p rzynajm n ie j 
rep rezen tu jący’ je p o lity cy , zw olenni
kam i są ty ch  . u in M f  metod**... S ą to 
m etody  w p ły w a n ia  P o lak ó w , cz y  m o
że n a  rz ą d y  po lsk ie ośw iadczen iam i, 
rnająoem i dać im zap ew n e  „do inyśle- 
n ia “... lecz w  sam ej rz e c z y  w iążącem i 
jedyn ie  ręce  w szy s tk im , co by  z pow i
k łań  uk ra iń sk ich  w y b rn ą ć  chcieli m o
żliw ie .iaknajlepiej. łącząc szczerą  sw ą 
d b a ło ść  o in te res  P a ń s tw a  z n ie  mniej 
sz cz e rem  pragn ien iem  zadow olen ia  
w  m iarę sil —  w szy s tk ich  jego o b y 
w ate li, bez  ró żn icy  w y zn an ia  i p rzy 
n ależności plem iennej.

N ie je s t dla nikogo tajem nicą, zc ten 
ro d za j p o lity czn eg o  m yślen ia  stopnio
w o  co ra z  w ięcej z d o b y w a  zw o len n i
ków  w  sp o łeczeń stw ie  nasze in , 1 to 
s tan o w i cechę sy m p to m aty czn ą  z a ró 
w no dla d o jrze w an ia  w y o b rażeń  jak  i 
dla k sz ta łto w an ia  się  Pojęć i rozum ien ia 
obow iązków , zw iązan y ch  z odpow ie
dzialnością za ca ło ść  i za ro le m ocarst 
wo-wą P o lsk i. W  ty c h  po jęciach  niem a 
m iejsca na szow in izm  n aro d o w y  i na 
raso w e  w aśn ie . T u ta j na p ie rw sz y m  : 
p lanie znajduje sie is to tn ie  dibalość o 
p o m  y ś 1 n o ś  ć w  s z y s t k i c h, by le I 
da jącą  się  pogodzić z e lem em am em i j 
in te resam i i p restiżem  P a ń s tw a .

T ak i też  jest punkt w yjśc ia  ro zw a- j 
żających spokojnie j rzeczo w o  ino - j 
m ość u k sz ta łto w an ia  sie s tosunków  ,
Polsko-ukraińskich. Żadna dążność ani j 
żaden p rog ram  p o lity czn y  jednakże  me j 
n o że  sic oprzeć na za sa d z ie : „p rzem a 
wiał dz.cd  do ob razu , a o b raz  do niego 
ćmi r a z u 1'... N iem a na św ieci©  m niej 
w ięcej do rzeczn eg o  P a ń s tw a , k tó reb y  
zab iegało  o „ łask i“ Lub o  p rzy z w o ity  
s tó śugęk  p o p ro s tu  J ę a  tub Lanej cet**.1

sw ej ludności w b re w  woli, nastro jom  
i rz e c z y w is ty m  chęciom  tej osta tn ie j. 
N a r z u c a ć  s i ę  ze sw oją  ży cz liw o - 
-seią nikom u nie m ożna. Tal? sam o 
:w życiu  po lityczncm  jak  w  p ry w af- 
ncin . M ożna n ie ra z  z calem  p rze k o n a 
niem  w y c ią g ać  rękę  do zgody , do po
rozum ienia... g d y  jednak  ręk a  ta  z a w i
sa w  p o w ie trz u , efekt m oralny  tego da 
się ob liczyć zg o ry . T endencje  kom 
p rom isow e, ch o ćb y  na jb ard z ie j n iek ła 
m ane i za p a trz o n e  w  p e rsp e k ty w y  d a
lek ie — tego  rodza ju  dośw iadczen ia  
ścinają i n iw eczą  niby m róz w iosenny

sz lachetne  z dużym  trudem  hodow ane 
k rzew y .

O baw iam  się. ab y  tak  się n ie  s ta ło  
z  m arzeniam i, nie zaw sze  dopow iada- j 
u  cm i do końca, tych  w szy s tk ich  z po
śród na-s, co  w  w sp ó łży c iu  dobrem  
dw óch  bliskich sobie plem ion w idzą, 
pom im o wszelkie? n ied o w iark ó w  p r z e 
strog i. p o d staw ę  i g w aran c ję  szczęśli
w ego  b y to w an ia  za ró w n o  polskich jak  
i uk raińsk ich  P a ń s tw a  naszego  w sp ó ł
obyw ate li. O baw iam  s ię .rżeb y  po s tro 
nie po lsk iej nie zaczę ły  co raz  bardz ie j 
znów  dochodzić do g łosu dziś n iew iele

Praca i zaopatrzenie na starość
dla kawalerów orderu „1/irtuti Militari“ .

W a rsz a w a , 16 m arca. (PA T) W  dm. 
dzisie jszym  o d b y ło  się posiedzen ie  sej 
m ow ej ko m ’sji w o js k o \v c f  pośw ięcone 
debacie  nad  rzą d o w y m  pro jek tem  u sta  
w y  o a rd e rz c  w o jennym  V irtu ti Mili
tari.

R efe ren t p ro jbk tu  pas. B oreck i w niósł 
p o p raw k ę, na m ocy k tó re j k a w a le ro 
w ie  O rd e ru  Y irtu ti M ilitari k o rz y s ta ć  
b ęd ą  z 80 proc. zniżki ko le jow ej. P r o 
je k t p rz e w id y w a ł 50 proc. D o a r t. 6. 
re fe re n t zap ro p o n o w a ł uzupełn ię , a 
m ianow icie, że obow iązkiem  P a ń s tw a  
jest d o s ta rc z y ć  k aw a lero m  O rd e ru  
V irtu ti M ilitari p rac y  zapew n ia jące j 
im u trzy m an ie . K aw alerow ie  O rd e ru  
n iezdolni 46 p rac y  i nie m ający  o d p o 

w iedniego  zao p a trzen ia  o trzy m ają  za 
opatrzen ie .

S posób  w  jaki nas tąp i dosta rczen ie  
p ra c y  o raz s tw ie rd zen ie  w a runków  do 
p rzy z n an ia  zao p a trzen ia  określi rozpo 
rząd zen ie  w y k o n aw cz e . S p ra w a  ta  
w ięc reguluje k w estię  za o p a trz en ia  na 
s ta ro ść  k aw a le ró w  O rd e ru  Vii tu ti Mili 
ta r ł iako ludzi dla P a ń s tw a  za s łu ż o 
nych. N ależy  podkreślić , że jeden  z 
a r ty k u łó w  p ro jek tu  u s ta w y  głosi, iż 
dniem  św ię ta  O rd e ru  V irtu ti M ilitari 
je s t dzień 11 listopada.

W  g łosow an iu  u s ta w ę  p rzy ję to  w ra z  
z po p raw k am i re fe ren ta . Na tem  po
siedzenie kom isji zam knięto

Ig n . Paderewski zaproszony
do Białego Dom u.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszaw a, 16 m arca . (Sz) D onoszą z 
N ow ego Jo rk u . Ig n acy  P a d e re w sk i w 
cz as ie  poby tu  w  N ow ym  Jo rku  ze tknął 
się z p rez y d en te m  R ao sev c lten i w do
mu m atk i R ooseyelta .

P re z y d e n t R o o s e re lt  zap rosił P a d e 
rew sk ieg o  do B iałego  Dom u n a  koniec 
m arca.

Roosevelt opracował plan walki z  bezrobociem.
W arszaw a, 16 m arca . (Sz) Z No

wi go Jo rk u  donoszą:
W  najb liższych  dniach R ooscvelt za 

m ierzą p rze d s taw ić  p arlam en to w i plan 
w alk i z bezrobociem . W  p ie rw szym

rzęd z ie  chce on zap ro w ad zić  za trudn ię  
nie 200.000 b ez ro b o tn y ch  p rz y  p racach  
nad zalesien iem  o raz  p rzy  robo tach  
dośw iadcza lnych  w ro ln ic tw ie.

Szerokie pełnomocnictwa dla G. P. U.
(T e le f o n e m  od naszego korespondenta.)

W arszaw a, 16 m arca . (Sz) Z R ygi 
donoszą : W ed ług  W iad o m o śc i z Mo-

w ieck im  ap a rac ie  p ań s tw o w y m . — 
iW m yśl n o w eg o  d ek re tu , w sz y s tk ie

sk w y . p rezyd ium  W C IK -a postan o w i- in sty tu c je  i u rzęd y  p ań s tw o w e  o raz
lo ro z sz e rz y ć  pełnom ocn ic tw a GPU . 
S ta ło  się to  w sk u te k  w y k ry ty c h  o s ta 
tnio o rgan izacy j sab o tażo w y ch  w so-

przedsiębiorstw a, trusty przem ysłow e  
i k o lek tyw y  rolne beda otoczone ści
sła kontrolą GPU

m ające do g ad an ia  czynn ik i n ie p rz e 
jednane... o b aw iam  sie za ś  tego. jako. 
że  n iep rze jednan ie  poczyna  s ta w a ć  się 
po s tro n ie  uk ra iń sk ie j jak im ś niby do
gm atem  po litycznym , dogm atem  — 
niech mi to  w olno  będzie w  dobrej 
w ie rze  pow iedzieć  —  zastęp u jący m  
rozum , trze źw o ść  i w sze lk ie  poczucie 
isto tnej rzeczy w is to śc i.

N iep rzejednan ie  !to w zg lędem  P o la 
ków  i P o lsk i sta je  się co ra z  b a rd z ie j 
h as łem  i jednocześn ie  “ rograrnem  u- 
k ram có w  w  M aiopolsce W schodniej. 
Na ©odzień — w y ra ż a  się orno b o cz e
niem  od w szy s tk ieg o , co polskie, z a 
m ykan iem  się w sobie i n a w o ły w a 
niem  — pow iedzm y  — do 1 o tu  pol
skiego m onopolow ego ty ton iu  i w ódki. 
To są o b jaw y  nie sp rz y ja ją c e  o c z y w i
ście zbliżeniu i d en e rw u jące  m ało  u- 
św iadom ione m asy , ale m ogące św iad  
cz y ć  o cliw ilow em  ro zg o ry czen iu  albo 
z d e n e rw o w a iru  lcól pew nytch, nie 
p rz y w y k ły c h  do k ie ro w a n ia  się  zdro- 

. w y m  rozsądk iem . T ego  rodza ju  „ w y 
c z y n y  po lityęzne“ z ło ży ć  m ożna od b it 
dy  na karb  p rze jśc io w y ch  „nastro jów *1, 
inacze j rzecz  się p rze d s taw ia , gdy  
rep rez en ta n c i oficjalni uk raińsk iego  
n arodu  w  Sejm ie polskim  w y w ie sz a ją  
cho rąg iew  już  nie m alicotencji ale mo- 
rah io-politycznej rebelii. T aką zaś  n ie 
w ątp liw ie jest znam ienna u ch w a ła  ko
ła ukraiń sk iego  w  Izbach naszych , o- 
g ło szo n a  p rzed w czo ra j.

A sum pt do niej dało  dziesięcio lecie 
t. zw . uznania w schodnich  g ran ic  P o l
ski. U znanie to „w ytargow ała** Połsk" 
z re sz tą  w łasn y m  orężem ... Ale nieci 
tam , n iechże to będzie zgodnie z w y 
ob rażen iem  „Diła** czy  też  . N ow egt 
Czas-u*'. „ z w y c ię s tw o  nasze j dyplomu- 
cii**... W sz y s tk o  jedno. F a k t fak tem : 
P a ń s tw o  P o lsk ie  m a tak ie  g ran ice  a 
nic Inne. O g łaszać  w ięc ni stąd  ni zo 
w ąd. urbi et orbi, iż tych  g ran ic  ukra 
k iscy  o b y w a te le  P a ń s tw a  te g o  1 Ich 
re p rez en ta c ja  p a rla m e n ta rn a  nie u z n a 
je — je st to c iskać w y zw an ie  ca łem u  
PCiisidemu sp o łeczeń stw u . J e s t  to sk a 
zać na zanik  w  sp o łeczeń stw ie  tem  
naileDsze. śm iało  i dzielnie k ie łku jące 
tendencje d o  i s t o t n e g o  u w z g l ę 
d n i e n i a  p ra w  i p o trze b  w szy stk ich  
ży jąc y ch  w  jego  g ran icach  plem ion. 
W czo ra j jeszcze rze k łb y m : „a p rz e d e - 
w szy s tk iem  Ukraińców** i w ra z  zc mną 
rzek ło  by  to P o la k ó w  w ielu... dziś tako 
d ek larac ja  z tru d n o śc ią  p rzechodzi j n ; 
p rzez  gard ło . T łum i ją w  se rcach  bo
w iem , w duszach  i 3v naszej p o lity cz 
nej w ie rz e  s ła w e tn e  ośw iadczen ie  Uh 
bu  U kra iń sk iego  z dnia 15-go b. m 
Klub ten nie uznaie decyzji m ocarstw , 
określa jące j w schodn ie  g ran ice  Polski.
A w tó ru je  mu „patriotyczna** p rasa  u- 
k ra iń ska w  c a ły m  szeregu  artylcułó-w 
nieco m niej oczyw iśc ie  kategc-rycfcw  
nych  co do form y, lecz mimo to  w ypc 
w ład a jący ch  n iedw uznaczn ie  podobne 
tendencje i da jący ch  d o  zrozum ienia, 
że pom iędzy  U kraińcam i a P o la 
kam i „ tw o rz ą  s ię  b a ry k a d y  nie 
do  pokonania**, że  z re sz tą  „kac->

(C iąg  M ilszy o t  8fcropję 2-giej).



Nr. z. dnia 18 m a rc a  1983.

Sytuacja na wyższych u c z n ia c h
w e  Lw o w ie .

(C iąg  da lszy  ze s tro n y  I-szej).

ty  n a ro d ó w  i -państw  je szcze  nie zo
s ta ły  zam kn ię te" .

C o to  znaczy — -rozumie każdy. Tak  
juk dla nikogo z nas nie je s t najmniej
szą  tajemnicą, ja k ą  treść posiadają  
u k ło n y  w  s tro n ę  h itle ro w sk ich  N ie
m iec. nie obce też  „ ta k ty c e  p o lity cz 
ne j'1 U kraińców , jeśli to m ożna n az w ać  
ta k ty k ą . C o do n a s  zda je  nam  się b o 
wiem , iż je s t to „ ta k ty k a "  d y k to w a n a  
jedyn ie  p rze z  gn iew  i z g ru n tu  
obłędna... M ożna ją  z ło ży ć  na k a rb  
em ocjonalności m łodego  po lityczn ie 
plem ienia, ale pogodzić sic z nią nie- 
spesó-b. Są to  bow iem  poczynan ia  fan? 
ta s tó w . Z apom inają oni, iż p rag n ąc  
osłab ić  n iew ą tp liw ie  sy tu ac ję  P o lsk i, 
r-iują do studni, z k tó re j n ie jednokro 
tn ie  je szcze pić będą  zm uszeni. M oże 
sie bow iem  to bardzo  nie podobać u- 
k ta iń sk im  po litycznym  m yślicielom , a 
tem  b ard z ie j św ia d o w y m  podpalaczom  
w spó lnego  dzisiaj z mami p a ń s tw o w e 
go dom u, lecz p raw d ą  jest i m oże p o 
z o s ta ć  nią jeszcze b a rd zo  długo, iż n ig 
dzie w ięcej, jak w  P a ń s tw ie  Połykiem  
w łaśn ie  — nic utaja u k ra iń cy  — pom i
m o  w szy s tk ich  sw o ich  p re tensji — 
lepszych  w aru n k ó w  w sze ch stro n n e g o : 
duchow ego 'i ekonom icznego  rozw oju. 
Nic chcę tw ie rdz ić . i i  w arunk i te ntie 
m og łyby  b ard z ie j jeszcze p rzy sto so 
w an e  by ć  do p ragn ień  i po trzeb  re a l
nych  budzącego  się co raz bardz ie j 
n a rodu  — a!e na to P o lacy  i P o lska 
ca ła  r a z  w reszc ie  w iedzieć m usza, c z y  
sp o łe cz eń stw o  uk ra iń sk ie  g o to w e je s t 
pójść w  p rz y sz ło ść  sw oja  z nam i, czy 
też  w a lc zy ć  chce p rzec iw ko  tiam. O d
p o w ied ź  n a  to py tan ie  jest punktem  
w y jśc ia  dla u łożenia sie n aszy c h  s to 
sunków . 1 czy liż  m oże b y ć  inaczej?

S u h e s y  r r m j  chińskiej.
(Telefrnern od nttSżego korespondenta.) 
W a rsz a w a , 16 m arca  (G) Z S zang 

haju do n o szą : W  tu te jsz y ch  kolach 
1 w ędow yęjr sz c ro M  kom entują w iado 
n ó ś ć  o p o w o .z en iit w ojsk  chińskich, 
b ron iących  Japończykom  dostępu w 
k ierunku  P ek inu .

e rz e lę c z  H si-Feng-K ou, p ro w a d zą 
ca poprzez w ielk i n iur w s tro n ę  d a
w nej sto licy  Chin, zo s ta ła  p rzez  w o j
ska chińskie o p anow ana po szeregu  
zaćieicłyeh a 'a k ó w  p iechp ty  na ja p o ń 
skie pozycje. W ed łu g  ty c h  w iadom o
ści. Jap o ń czy cy  ponieśli b a rd z o  do
tk liw e s tra ty  i odparc i zostali po  za 
lituję w-ielkjtg m uru.

laka pogoda będzie o z s  aj!-
W a rsza w a , 16 m arca . (P A D  P ra w d o  

podobny p rzeb ieg  pogody  do w ieczora  
dnia 17 brn. N ajp ierw  pogoda s ło n e 
czna  i ciepła, po tem  p rze jśc io w y  
w zro s t zachm urzen ia . S łabe  w ia try  z 
k ie runków  południow ych.

Kto wygrał na loterii!
(Telefonem cci naszego korespondenta.)

W a rsz a w a , 16 m arca. (G) D ziś w  
szó sty m  dniu ciągnien ia V. k la sy  P . 
L o terii K lasow ej padły w y g ia n e  na na 
s tępu jące  n u m ery :

P o  15.000 zł. na nr. 30226, 95652.
P u  5.000 A . n a  nr. 15001, 77645, 

143205.
P o  2.000 zł. na nr. 16869, 18939, . 

19657, 28336, 35108, 76350, 80426.90025, | 
$6776, 102202, 102937, 108018. 114480, |
120980, 125308, 130774, 130798, 137578, 
139206, 144221.

P o  1.000 zł. n a  nr. 4085, 6662, 13030,
13556, 15548, 15584, 19497, 31950, 33935
34539, 39891, 41097, 464i5, 47322, 50012
51689, 55221, 62430, 62737, 67924, 69434
73658, 76754 79084, 88289, 91432,
11)1905, 102346, 104496, 115174, 118282, 
118902, 119286, 124457, 1256*6, 126620, 
129662, 130197, 133192, 133242, 134S77, 
138365, 138637, 141953, 144079.

L w ów , 16 m arca . A gencja W sch ó d  
kom unikuje: P o  w czo ra jszy ch  d ec y 
zjach sen a tu  u n iw ersy te ck ieg o  i za rzą  
dzeniach re k to ra  co  do zam knięcia try  
m astru  i ro zp o częc ia  te rji św ią tec z 
n y ch . n as tąp iło  ca łk o w ite  u sp o k o je n i 
i c isza  n a  te ren ie  U n iw e rsy te tu  lw o w 
skiego. F ak ty czn ie  w  tej chw ili w y k ła 
dy  są  je szcze  zaw ieszone, zam knięcie 
try m e s tru  ro zp o czy n a  się z dniem  18 
hm M łodzież  akadem icka  zg łasza  się 
po  zniżki ko le jow e, k tó ry ch  w ażn o ść  
do jazd y  n a  ko lejach ro zp o czy n a  się' do 
p ie ro  18 bni.

N orm alna n au k a  po feriach  rozpoczy  
lia sie na U n iw ersy tec ie  20 kw ietn ia  o i 
godz . 8-ej rano .

J a k  sie okazuje , m łodzież b loku jąca  
w e jśc ia  na te re n  A kadem ii W e te ry n a 
rii peinriła w a r tę  p rzez  c a ła  noc, po
m im o inform acji o zam knięciu  try m e 
s tru . M łodzież  p rze b y ła  noc częściow o 
na w olnem  p o w ie trzu , częściow o  zaś 
w salach  w y k ład o w y c h .

R ano b iw ak u jąc y  stu d en ci o trzy m ali 
od ko legów  śn iadanie. O koło  godz. 10 
p rzedpo łudn iem  rek to r  A kadem ii prof. 
Ja n o w sk i k a z a ł n a  tab licy  um ieścić

PODNIECENIF W  KRAKOWIE.

Z apow iedziany  tia dzień w czo ra jszy  
w y jazd  G ocgonow ej z K rakow a p o s ta 
w ił na nogi n a jsze rsze  rzesze  publicz
ności. Ulice p rzy leg a jące  do w ięzien ia 
św . M ichała szczeln ie  w ypełn ione zo
s ta ły  p rzez  tłum y  ludzi. O koło  godz. 
10-ej z a ła tw io n o  form alności zw iązane 
z p rze jazdem  G orgonow ej i p rz e d s ta 
w iono z a rząd o w i w ięz ien ia p smo S ą
du, p o leca jące  w y d an ie  uw ięzionej, le
k a rz  w ię,ziennv zaś zbadał s ta n  zd ro 
w ia jej m alu tk ie j có reczk i. N astępn ie  
na p odw órzu  w ię z ie n ie m  G o rg o n o w a 
w siad ła  do k a re tk i w  to w a rz y s tw ie  
iprzo-d. S w ia rk o sza  i st. post. M iczul- 
s kiego. R ó w n o cześn ie  na p o d w ó rze  
w ięz ienne  za jecha ł b łę k itn y  au tobus 
m iejski, k tó ry  m iał p rzew ieźć  ca ły  try 
bunał na d w o rz ec  ko le jow y . Z b ió rka 
n azn aczo n a  b y ła  na godz. 11. E kspe
dycją  c a łą  k ie ro w a ł w ice p reze s  K ru- 
pieński. P o n ie w a ż  tłu m y  publiczności 
u tru d n ia ły  w y jazd , w e z w a n o  silny  o d 
dział po licy jny  dla u trzy m an ia  p o rzą 
dku. G ko ło  godz. 11.30 cała e.kspedwcja 
zn a laz ła  się w  po jazdach  i w y ru s z y ła  
w  k ierunku  d w o rca . M ożna b y ło  p rzy - 
te in  z a o b se rw o w a ć  n a jd z iw n ie jsze  zja
w iska . O to  tłu m y  ludzi w  podeszłym  
p rze w a żn ie  w ieku  pędem  za cz ę ły  biec 
za szybko  m knącym i pojazdam i. D w o
rz e c  k o le jo w y  o ta c z a ły  tłu m y  ludzi. 
G dy  na podjazd  p ie rw sz y  zajechał au
to b u s  try b u n a łu , ludzie rz u c li  się za 
nim, p rzy p u sz cz a ją c , że jedzie w  nim 
G o rg o n o w a. C z łonkow ie  T ry b u n a łu  z 
tru d em  ty lko  łokciam i i p rz y  pom ocy 
policji u to ro w ali so b :e d rogę n a  peron 
d w o rc o w y . T y m czasem  G orgonow a 
w śró d  s  inego  szp a le ru  policji p rz y p ro 
w ad z o n o  na k o m isa ria t d w o rco w y , na
stępn ie  za ś  na jeden z  bocznych  to
rów , gdzie s ta l p-ulmanowski w agon  1. 
k lasy , k tó ry  m iał p rzew ieźć  T ry b u n a! 
i ją  do L w o w a . G o rg o n o w a niosła na 
ręku  sw ą  có reczk ę  w  poduszce, ow i- 
n ię ta  S zarym  kocem . W  w agon ie  za
ję ła  p rzedzia ł specjaln ie dla niuj zam ó
w iony . R azem  z nią zajęli m iejsca p rz o  
dow nik  Ś w ierk o sz  i st. post. M ikulski 
T y m czasem  w  w ag o n ie  poczęli za jm o
w ać  m iejsca cz łonkow ie T ry b u n a łu . 
Z ew sząd  o to czy li w agon  sp raw o zd a w 
cy  pism  z c a łe j P o lsk i o ra z  fo tografo 
w ie, O  godz. 12-teij p rzy łą cz o n o  te n  
w ag o n  do stojącego- na peron ie  g łów 
ny m  pociągu posp iesznego  b u k a re sz 
teński©?"' w  są s ied z tw o  w ag o n u  re-

cia  try m e s tru . T en  oficjalny k ro k  rek - 
I to>ra p o w ita ła  m łodzież w  sposób  ż y 

czliw y . B iw ak u jący  ad m aszero w aii do 
sw y ch  k w a te r .

P rz e d  ogólnym  w iecem  ak ad em ic
kim , m łodzież  A kadem ii p o czę ła  zg ła 
szać  się .o zniżki ko le jow e. F erie  rozpo 
czę ły  się —  norm alna n au k a  i ćw iczę- | 

, nui od 20 k w ie tn ia  b r. Nie je s t w y k lu  
czone, że w  cz as ie  fe ry j b ęd ą  sie  od 
b y w ać  n iek tó re  egzam iny  n a  p o d s ta 
w ie porozum ienia m iędzy  studen tam i a 
p ro feso ram i.

*  *  *

W  porów nan iu  do U n iw ersy te tu  i 
A kadem ii W e te ry n a rii s tru k tu ra  rak u  
szkolnego na P o litechn ice  jest odm ień 
na. Na P o litechn ice  sem estr d rug i ] 
trw a  od 10 lu tego do 10 c z e rw c a . Zam  ' 
knięcic tej uczelni w  jak iejko lw iek  fo r- i 

< mie g rozi b a rd z o  p o w ażn ie  m ło d z ieży  , 
i o zn a cz a  u tra tę  roku. P an n ie  opinia, 
że n a leż y  w  in te resie  n au k i d ąż y ć  do 
likw idacji s tra jku .

D ziś o godz. ł l - t e j  w  południe ze- 
, b ra ł się p e łn y  se n a t politechniki pod  t 
j 'p rzew odnic tw em  re k to ra  inż. Z p s e ra ,  J 
| ab y  om ów ić n as tro je  i sy tu ac ję . S p e- i 
I c jalnyeh uchw al nic p o w zię to , n iew at-

do 3 rz'ichowfc.
s tau racy jn eg o . O godz. 12-tej pociąg  . 
ruszy} w  stro n ę  L w ow a. Z u st tłum nie , 
ze b ran y ch  n a w e t na peron ie  ludzi w y - j 
d a r ł się  o k rzy k . D ziw ny  n as tro i po łę- j 
g o w a ły  dźw ięk i o rk ie s try , k tó ra  w ła 
śnie o d p ro w a d z a ła  jakiś o d jeżd ża jący  
oddzia ł w o jsk o w y .

GDY ŚW IA D K O W IE  SA ZBYT 
PILNI.,.

W c zo ra j rano  zanim  T ry b u n a ł k ra 
k o w sk i o p u s t ł sąd, z jaw iły  się tam  
w ez w a n e  w  ch a ra k te rz e  św iad k ó w  
dw ie uczen ice  lw o w sk ieg o  gim nazjum  
S S . U rszu lanek , ko leżanki Lusi, M aria 
S ie k ie rsk a  i Ja d w ig ą  Pfdtf-ówna. Nic 
o trz y m a ły  one w id ać  p ism a, o d ra c z a 
jąceg o  te rm in  ich s taw ien ia  się. Obu 
g im nazja listkom  p rze w o d n iczą cy  po le
c ił z a trz y m a ć  się w  K rak o w ie  do po
niedzia łku . R ów nocześn ie  zaw iadom io
no S ąd , że w  di odze do K rak o w a znaj
dują Btęi inni św ia d k o w ie  H elena P ło 
ck a 1, o raz  m leczark a  M ar ja B rongel.

TŁU M Y  Na  D W O R C U  L W O W SK IM .

Jak k o lw iek  p rz y ja z d  T ry b u n a łu  k ra 
kow sk iego  do L w o w a nie Pył ogólnie 
ygiadom y, na długo- p rzed  o zn a cz o n a  
porą , tj, godziną 17.40 w okó ł dw orca  
g łów nego  w e L w o w ie  z e b ra ły  sie tłu
m y publiczności. D użo łudzi p rzedo 
s ta ło  się na pero n  k o le jo w y . Na pero
nie oczek iw ał p rzy ja z d u  pociągu  o b ro ń  
ca dr. A xer, k o m en d an t -PP. kom . Ko- 
nes, kom . Z ło tkow sk i. o raz  p rz e d s ta 
w iciele w sz y s tk ic h  pism: Iw-owsKich. 
G dy zdaleka ukazał się w ąż  w agonów , 
w szy scy  rzucili się  w  stronę  pociągu. 
Ja k  już w spom nie liśm y w agon  są d o w y  
zn a jd o w ał się na sam ym  końcu pocią-
S i. P ie rw sz y  u k aza ł się w  d rzw iach  i
p rzew o d n iczący  T ry b u n a łu  dr. Jendl.
Za nim  opuścili w agon  inni czło-kowie 
T ry b u n a łu . - P o n ie w a ż  w okół w agonu  
ze b ra ł się sp o ry  za to r ł u d z i ,  G o t  gon o- j 
w ą w y p ro w a d zo n o  na d rugą s tro n ę  j 
w agonu  nie od s tro n y  peronu . Na w ieść  j 
o  tem  c a ła  fala ludzi z a c z ę ła  p rz e d o 
s ta w a ć  się na d ruga s tro n ę  poefągu. 
s ta ra ją c  się  choć zda leka u jrze ć  b o h a
te rk ę  sen sacy in eg i p rocesu . C złonko
w ie  ekspedyc ji sądow ej po p rz y w ita 
niu się  z p rzed staw ic ie lam i sąd o w n ic
tw a , policji, o ra z  p ra sy  opuścili gm ach  
d w o rca  i udali się autom obilam i do 
hotelu  K rakow sk iego , gdzie zam iesz
kali. R azem  z! ekspedycja, p rz y b y ło  
w ie lu  sp ra w o z d a w c ó w  *e w sz y s tk ic h

pliw ie jednak rektor Politechniki b ę
dzie miał m ożność .Powzięcia teaidej 
chwili decyzji co  do ew entualnego  
w zn ow ien ia  w yk ład ów  zależnie od  sto  
pnia gwarancji spokoju i normalnej pra 
cy  na tej uczelni.

A gencja W sohód -dowiaduje się. że  
V  c iąg u  dnia w c z o ra jsz e g o  w  chw i- 

! lach  trudn ie jsze j sy tu ac ji na te re n ie  
A kadem ii W e te ry n a rii. JM . -e k to r  J a 
now sk i p o z o s ta w a ł z p. M in istrem  O - 
św ia ty  Jęd rze iew iczem  w  ż y w y m  kon 
takcie  telegi aficznym  i te le £omicznytn. 
P . M inister in te re so w a ł sie b a rdzo  
szczegó łow o  sy tu ac ją  w e  L w o w ie  i 
p rzed staw ia ! odnośnie do b ieżących  
sp raw  sw ój punk t w idzenia .

Sygnały S. 0 . S. nic odniosły 
skutku.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W arszaw a, 16 m arca . (G). Z M elbom  

ne donoszą,, że u w y b rz e ż y  Q ueeus- 
ianci za to n ą ł p a ro w iec  japońsk i „Kiii- 
sen M arii" w ra z  z ca łą  załogą. P a r o 
w iec  m iał 4.700 tonn po jem ności. Cho
ciaż s ta te k  n ad a w a ł sy g n a ły  S. O. S., 
n ic  m ożna b y ło  p rze p ro w ad z ić  akcji 
ra tunkow ej, po n iew aż s ta te k  nie d aw ał 
•odpowiedzi na zap y ta n ia  d roga is k r o 
w ą o m iejscu, w  k tó rem  się znajduje. 

 o------

niem al pism  polskich. T y m czasem  *  
urzędzie  K om isariatu  d w o rco w eg o  P P .
•odbyło sie u rzęd o w e p rzekazan ie l f io r-  
gonow ei lw ow sk im  w ład zo m  bezp ie
czeń s tw a  P rz ed  b ram ą  w yjśc iow a, 
gdzie s ta ła  au to k a re tk a  w ięzienna, ze 
b ra ły  się ty sięczn e  tłu m y , podw ójny  
szó a lc r poiicji z trudem  ukzyiU K w af 
|jo rząd ek . D u m  c a ły  a ż  w rz a ł od roz.“ 
g w aru  rozm ów , o k rz y k ó w . Tym ózdjjj 
sum policja d w o rco w a w idząc, żę tłu 
m y g ro żą  p rze rw an iem  kordom :, u rzą 
dziła  dow cipny  n a w e t forte l G dy oto 
o czek iw an ie  doszło  do  punktu  kulm i
nacy jnego  od  innej s tro n y  d w o raa  g łó 
w n eg o  odjechało  nagle zw yczrrino-unto . 
u w o żąc  G o rg o n o w a do w ięzienia B ry 
gidek. K are tk a  w ięzienna Pusta o d je 
chała z przed d w o rca , a „oszukan i"  ,\ 
ten  sposób  lucyńe pow oli i z w y k r/y k n i 
kam i żalu poczęli się rozchodzić.

TRY BU N A Ł KRAKOW SKI Y tP  L W O 
W IE.

T ry b u n a t k rakow sk i, która- p rzyby ł 
d z iś  Po po łudniu  z w szy stk iem i o so 
bam i. biorącemu udzia ł w  rożprm Łw  
przeciv  G crg o n o w ej, paskują enlkOu ' • 
cie w.Rluą rę k ę  w dysponow aniu  prze*- 
biegiem  ro zp raw y  na te re n i: Iw ow - 
ski-tn. Ppyząiikow o istniał zam iar p ro 
w ad zen ia  ro z p ra w y  w zględnie p rz e 
p row adzen ia  wizji w B rz iic liflw itic li. 
Wijzja o d b y ła b y  s 'c  w czo ra jsze j noc;-.'. 
W ed ług  drugiego p lanu T ry b u n a ł za- 
r /a d m  ro z p ra w ę  .dopŁro uu dzi£ \v g o 
dzinach połudn iow ych , a w ó w cza s  w i
zja -odbędzie się w  n ocy  z p ią tku  na 
sobo tę . P rz y ja z d  T ry b u n a łu  k r f l f tw -  
sk iego  i tego czynnośc i z g lo szo n .- zo
s ta ły  na 3 dni. T ry b u n a ł k rakow sk i po
ro zu m iew ał sie b czp o śred n  o z kom 
p e ten tn y m i czynn ikam i w e L w ow ie w 
sp raw ie  uruchom ienia a,uto%-i»sót\f m iej
skich do  Brz-uchowic dla przew iezieniu  
w szy s tk ich  osób. Nic jest też w y k lu 
czone, że w  danej sy tuacji T rybun;:! 
k rak o w sk i sk o rz y s ta  z w ielkiej sali 
ro zp raw  S ądu  lw ow skiego, p rz y  ni- 
B a to reg o , dla p ro w a d ze n ia  ro zp raw y . 
T rz e b a  bow iem  w y jaśn ić , że w illa Z a
rem b ó w  nie nadaje  się w  żadnym  w y 
p ad k u  do p ro w a d ze n ia  no rm alne j ro z 
p r a w y  z p o w o d u  m in ia tu row ych  pokoi. 
B ile ty  w s tę p u  na ro z p ra w ę  p rzeciw  
G o rg o n o w ej na te re n ie  lw ow sk im  w y 
daje w y łą c z n ie  Trybunał krakowski. 

o- ■■■■■

te k st za rząd z en ia  w  sp raw ie  zam knie-

Przyjazd trybunału krakowskiego
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Prowokacje hitlerowskie na granicy polskiej.
Sztandar cesarski w  odległości 1 metra od granicy. — Niszczenie słupów  granicznych.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Ks. Biskup Gawlina
z ło ż y ł przysięgę na Zam ku .

.W arszawa, 16 m arca . (PA T ) D ziś 
p rz e d  południem  P . P re z y d e n t R zeczy  
pospolitej w  o toczen iu  W icem in istra  
F ab ry ce g o , szefa gab inetu  w o jsk o w e
go pu łk . G łow osk tego , szefa  k an ce la 
rii cyw ilnej P re z y d e n ta  d ra  C hełczyń- 
skiego, szefa gab ine tu  M in istra  S p ra w  
W o jsk o w y ch  ppulk . dypl. S oko łow sk ie  
go, kape lana  p rzy b o czn eg o  ks. p ra ła ta  
B o janka , o raz  ks. p ra ła ta  M ichalskie
go o d eb ra ł p rzy s ię g ę  od b iskupa Po
low ego  księdza G aw liny. P o  o d e b ra 
niu p rzy sięg i P . P re z y d e n t p rzy ją ł 
k sięd za  b iskupa G aw linę n a  audiencji.

W  zw iązku  z k o n se k ra c ją  k s . b isku
p a  po low ego  G aw lin y  w y jeż d ża  tło 
K ró lew sk ie j H u ty  n a  dzień 19 m arca 
b r . w y zn a cz o n a  p rze z  M in stra  S p ra w  
W o jsk o w y ch  M arsza łk a  P iłsudsk iego  
rep rezen tac ja  w ojska

Napady na obcych dyplo
m atów  w  Niemczech.

Londyn, 16 m arca . (PA T) „D aily  
T e le g ra p h “ donosi o sze reg u  ak tó w  
p rze m o cy , d o k o nanych  p rz e z  u zb ro jo 
n y ch  h itle ro w có w  na cz łonkach  k o r
pusu  dyp lom atycznego  w  N iem czech, 
k tó ry c h  w zię to  za Ż ydów .

D ziennik p rzypom ina o incydencie 
z posłem  rum uńskim  w  B erlin ie , k tó ry  
w y ch o d z ąc  z p rzy jęc ia  w  p ew nym  do 
m u żydow sk im , p rzy  w siadan iu  do sa 
m ochodu zos ta ł n ap ad n ię ty  \ ob rzu co 
n y  obelgam i i w y zw isk am i, po d czas 
g d y  z  sam ochodu zdarto  cho rąg iew kę 
rum uńską.

P o se ł egipski, p rze ch ad z a jący  się na 
•ulicy, zo s ta ł n a p a d n ię ty  p rzez  g rupę 
h itle ro w có w  i p o tu rb o w an y . W  S ztu t- 
garc ie  p o tu rb o w an y  zo sta ł sz w a jc a rsk i

Londyn. 16 m arca . (PA T) P ra s a  an 
g ie lska ob szern ie  i z w y ra źn c in  zad o 
w oleniem  o m aw ia  zapow iedź w iz y ty  
M ac D onalda i m in. Sim ona w  R zy 
mie, p rzy w ią zu ją c  do niej jak najw ię
ksze  znaczenie.

N iek tó re  dzienniki donoszą o zam ie- 
rzonem  jak o b y  p rzy b y c iu  do R zym u  
r.a pon iedzia łek  tak że  p rem iera  fran 
cusk iego  D alad ie ra , o ra z  k an c le rza  Rze 
s z y  H itle ra, czy n iąc  w  ten  sposób w y 
raźn ą  aluzję do m ożliw ości konferen
cji 4-ch  m o c a rs tw  w  R zym ie . W iado
m ości te g o  rodza ju  p o w s ta ły  n a  tle 
w izy ty , jak ą  w  środę z łoży ł am b asa 
dor n iem iecki w  L ondyn ie  von  H oesch 
w icep rem ie ro w i B aldw inow i.

Ze s tro n y  m ia ro d ajn e j nie p o t w i o  
dzają ty c h  p rzy p u szczeń .

N atom iast z  w zg lędn ie zgodnych  
m iedzy  sobą , a p rze to  zapew ne inspi
ro w a n y ch  w iadom ości p ra sy  londyń
skiej co  do celu  w iz y ty  rzym sk ie j, w y  j 
u ika loby , że w iz jd a  p rem jera  M ac D o
n alda i m in. S im ona p o siad a  isto tne 
znaczen ie, w y b ieg a jące  da leko  poza 
r a m y  ty lk o  sp ra w  rozb ro jen iow ych . 
D zienniki angielsk ie dzielą p ań s tw a  
eu ropejsk ie  na t r z y  k a teg o rie : na pań
s tw a , k tó re  z o s ta ły  w sku tek  w o jn y  p o 
k rzy w d zo n e  i  żą d a ją  za ła tw ien ia
sw y c h  p re ten sy j, dalej na tak ie, k tó re  
o b aw ia ją  sie o sw e  b ezp ieczeń stw o  i 
żądają p ew nych  g w aran c y j, a w reszc ie  
takie, k tó re  p rag n ą  o k a z a ć  sw ą do b rą  
w olę obu  pop rzedn im  dla s p ra w y  po
koju.

Z te g o  z e s ta w ien ia  je s t w idócznetn , 
k  W . B ry ta n ja  i W ło ch y  p re ten d u ją  
d<> tej trzec ie j ka tego rii i m ają o d eg ra ć  
rolę a rb itra  m ię d zy  p ań s tw am i 1 i 2 
kaH gorji. Ideą M ac D onalda je st s tw o 
rzenie czegoś w  rodzaju  w sp ó łp rac y  
dia Pokoju.

F H H je r  i m inister epraw z a granicz-

W arszaw a. 16 m arca. (Sz) D onoszą 
z T arn o w sk ic h  G ór na Ś ląsku, że  na 
p rze jeździe  g ran icznym  w  pobliżu  ko
m o ry  W ik to r, h itle ro w cy  w  od leg łośc i 
1 m e tra  od po lsko  -  niem ieckiej Unii 
g ran icznej w y s ta w ili m asz t w y so k o śc i 
oko ło  10 m., na k tó ry m  zaw iesili sz tan  
dar cz a rn o -b ia ło -c zerw o n y . P ia c h tą  m a 
k ilka m e tró w  długości, w obec czego , 
g d y  w ieje  w ia tr  w  kierunku g ran icy  
p o lsk :ej, w iększa  cz ęść  p ła ch ty  znaj
duje sie już na te ry to riu m  Polski.

N ależy  p rzy p u szczać , że w ład ze  miej 
sco w e  polsk ie  poczyn ią  u w łaśc iw y c h  
w ład z  niem ieckich odpow iedn ie krok i,

W arszaw a, 16 m arca . (Sz) D onoszą 
z Ż y w ca , że na te ren ie  p o w ia tu  panu 
je dziś zu p e łn y  spokój. Ś ledz tw o  w 
sp raw ie  k rw a w y c h  w y p ad k ó w , sp ro 
w o k o w an y ch  p rze z  ag ita to ró w  O. W . 
P ., sp o c zy w a  w  ręk ach  specja ln ie  da- 
legow anego  z K rak o w a p ro k u ra to ra  Są 
du ok ręgow ego . W czo ra j p rz e p ro w a 
dzono sz e re g  dalszych rew izy j w śró d  

I p o d ejrzanych  o b ran ie  udziału  w  za 
m ieszkach  i napadach  na sk lep y  ż y d o 
w skie . R ew izje  o dby ły  się  w  U jsołach, 

j R a jczy , M ilów ce i kilku innych w siach  
Znaleziono rz e c z y  z ra b o w a n e  w  c z a 
sie p ląd ro w an ia  sk lepów  ży d o w sk ich . 
P o lic ja  z a trz y m a ła  5 uczes tn ików  
n ap a d u  w ra z  z e  z ra b o w a n em i rze cza 
mi i p rz e k a z a ła  ich w ład zo m  sądow ym

nycli W . B ry tan ii od jadą z G en e w y  w  
c z w a rte k  w ieczo rem  do G enui, skąd  
sam olo tem  polecą do R zym u , dokąd  
p rz y b ę d ą  w  pią tek  o  godz, 13 i gdzie 
zab aw ią  zapew ne do poniedziałku w ie 
czorem . W  czas ie  w iz y ty  p rem ier M ac 
D onald  zam ie rza  z ło ży ć  w izy tę  ró w -

W arszaw a, 16 m arca . (G) D onoszą 
z  L o n d y n u : S p ra w o z d a w c y  dz ienn i
k ó w  londyńsk ich  donoszą z G enew y, 
że P lan M ac D onalda  z a w ie ra  n a s tę 
pujące p u n k ty : p o tw ie rdzen ie  w  fo r
m ie u ro cz y ste j za sa d y  rów ności w  
dziedzin ie zb ro jeń  pom iędzy  w sz y s t-  
kiem! pań s tw am i, s tw o rze n ie  now ej 
g w aran c ji b ezp ieczeń stw a  w  d rodze 
p o tw ie rd zen ia  w szy s tk ich  istn iejących  
tra k ta tó w  g w aran cy jn y ch , jak  p a k t Li 
gi N arodów , pak t K clloga, p a k t Jokar- 
n eusk i, o ra z  ew en tualn ie  zaw arc ie  
tra k ta tu  o n ieucickaniu  się do p rzem o 
cy , dale; s tw o rzen ie  m iędzynarodow ej 
kom isji kon tro lu jącej, w y k o n an ie  tych  
tra k ta tó w , w re szc ie  s tw o rze n ie  s ta łe j 
k  omisij i rozb ro jeń  iow  ej.

W  dziedzinie rozbro jen ia  jakościow e 
go p o s tu la ty  n iem iecko-w losk ie b y ły 
by  zaspoko jone  p rzez  z a k a z  u ży w an ia  
ciężk iej a rty le rii, ta n k ó w  i innego ro
dzaju  brom? zaczepnej. W  dziedzinie 
zm niejszen ia stanu  liczebnego' w ojsk , 
n a leż y  w zią ć  pod u w ag ę  w  m iarę  mo 
żności p ro p o zy c je  am ery k ań sk ie . —  
W sz y s tk ie  p u n k ty , d o ty czące  w ojny  
bak terio log iczne j i chem icznej, co- do  
których nastąp iło  porozum ienie, będą 
zawairte w  konwencji.

celem  uk rócen ia  tego  ro d za ju  p row o
kacji.

W arszaw a. 16 m arca. (Sz) Z T orunia 
do n o szą : Od kilku  dni po lska s tra ż
g ran iczna na g ran ic y  P ru s  W schodnich 
z a u w aż y ła , że po  s tro n ie  niem ieckiej 
g ran ic y  um undurow ani h itle ro w cy  p a 
tro lu ją g ran icę . Są to  p rze w a żn ie  m ło
dzi ludzie, ubran i w  p rzep iso w e  m un
d u ry  S. A. (S tu rm abteilung), u zb ro je 
ni. Na ręk a w a ch  o p ró cz  sw a s ty k i no
szą n u m e ry  13 i 13S, d aw nych  pu łków  
cesarsk ich .

W ed ług  in form acyj, u zy sk an y ch  
p rze z  s tra ż  gran iczną , o d d z ia ły  te  są 
ro zs taw io n e  na pograniczu, celem  u-

W c z o ra j w  godzinach popołudnio
w y ch  i w ieczo rn y ch  w ła d z e  b ezp ie
cz eń s tw a  p rz e p ro w ad z iły  dalsze  a re sz  
towanka. na te re n ac h  p o w ia tó w  b ie l
sk iego , ży w ieck iego  i w adow ick iego , 
na k tó ry ch  k o n cen tro w ała  się  ag itac ja  
O. W . P . p rzec iw  Ż ydom . M iędzy  in
n y m i a re sz to w a n i zo s ta li: Józef Koj- 
der k ie row n ik  W y d z ia łu  P o w ia to w e 
go O. W . P . w  Ż yw cu, K olczyński, kie 
ró w n ik  m ie jscow ej p lacó w k i O. W . P. 
w  Ż yw cu, M achata , k ie ro w n ik  p laców  
ki O. W . P . w  Ciencinitc. W szy stk ich  
a re sz to w a n y c h  p rze k aza n o  w ład z o m  
są d o w y m , p ro w a d zą cy m  ś led z tw o  w 
sp raw ie  k rw a w y c h  n apadów  na sklepy 
żyd o w sk ie . P ro k u ra to r  za rząd z ił w o 
bec nich a re sz t.

nież kró low i w łosk iem u o ra z  pap ieżo 
wi.

P aryż. 16 m arca . (PA T ) P re m je r  D a- 
lad ier, u legając, jak za zn a cz y ł, n alega
niom M ac D onalda, w y jec h a ł w  środę 
w ieczo rem  do G en ew y , jed n ak  pod
kreślił, że nie zam ie rza  udać się do 

I R zym u.

W  dziedzin ie lo tn ic tw a plan ang ie l
ski p rze w id u je  zniesien ie sam olo tów  
d o  b o m b ard o w an ia , m ięd zy n a ro d o w ą 
k o n tro lę  lo tn ic tw a  cy w iln eg o  i daleko  
id ące  o g ran iczen ia  u ży w a n ia  łodzi pod  
w odnych . W  dziedzinie finansow ej 
p lan  angielski p rzew idu je  zm niejszenie 
b u d że tó w  arm ji i m a ry n a rk i. N iem cy, 
w ed łu g  tego P ro jek tu , pod  ż a d n y m  w a  
runkiem  nie będą m o g ły  się zbroić.

P ian  M ac D onalda z a w a r ty  jest w 
15 a r ty k u łach , na 43 s tron icach . U k ład  
m a b y ć  z a w a r ty  na ła t 5. M em orja ł 
podkreśla , że  uk ład  osiągn ie sw ój cci 
ty lko  w  tym  w y p ad k u , o ile b ęd z ie  pod 
p isan y  p rzez  w szy s tk ie  państw a.

Redukcja budżetu U. S. A .
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszaw a, 16 marca. (Sz) Donoszą  
z W aszyngtonu: Bill oszczęd n ośc iow y  

^prezydenta R ooseyelta, d o tyczący  zre 
tltikowania budżetu o  500 m ilionów do 
larów i ocznie, zosta ł przez Senat
przyjęty 62 glosam i przeciw  13,

  o -----

i niem ożliw ienia ucieczki kom unistów  z 
P ru s  W schodn ich  do Polski. W zm oc
nienie o ch rony  g ran ic y  o d  s tro n y  Nie
m iec p rzez  m łodz ież  h itle ro w sk ą , za- 

1 chow ająca  się p row okacy jn ie  w  prze- 
, św iadczen iu  sw ej bezk arn o śc i, w y w o 

łuje w śró d  ludności okolicznych  w si 
niem ieckich duże zaniepokojenie.

O p ro w o k acy jn em  zachow aniu  się 
h itle ro w có w  św ia d cz y ć  nioże fakt. ż.. 
w  ciągu ub ieg łych  dw u nocy na szo
sie Ł asin— W ielka T arnaw a uszkodzo 
ne z o s ta ły  god ła  p ań s tw o w e  R zeczy 
pospo lite j na dw óch  słupach  g ran ic z 
nych  w  pobliżu kam ienia g ran icznego  

I Nr. 122.

Redaktor Niemojewski
przed sądem.

(Telefonem od naszego korespondenta.) 
W arszaw a, 16 m arca . (Sz) W czoraj 

rozpoczęła  się w  S ądzie o k ręg o w y m  
ro z p ra w a  p rze c iw  re d a k to ro w i „M y
śli N iepod leg łe i“ A. N iem ojew skienni, 
o skarżonem u  p rzez b. w o jew odę po
m orsk iego  W ik to ra  W ro n ę  Lam ota o 
zn iesław ien ie .

D ziś zezn aw ał jako p ie rw sz y  w  cha  
ra k te rz e  św iadka  o sk a rż en ia  W icem i
n is te r  S p ra w  W o jsk o w y ch  gen. S k ład  
kow ski. P rz e sz ło ść  p. L am ota  zn an a  
b y ła  gen. S k ład k o w sk iem u  jako  M ini
s tro w i S p ra w  W o jsk o w y ch  jeszcze 
p rze ii nom inacją na w ojew odę lubel
sk iego . S zczeg ó ło w y ch  in form acyj o p. 
L am ocie udzielił p Min. SkładkoAvskio 
mu W icem in ister S p ra w  W e w n ę trz 
nych p. Ja ro sz y ń sk i. M in. S k ład k o w sk i 
rozm aw ia ł n a  ten  te m a t z ów czesn y m  
p rem ierem  prof. B a rtlem  i sk ie ro w a ł 
do m ego w  ;c :.r! tac ie  p. L am om , aby 
len opow iedzia ł mu & scK e .

N astępn ie  M in. S k ład k o w sk i z ło ży ł 
w y jaśn ian ia w  sp raw ie  k a rto tek , k tó re  
w y w o ła ły  in te rpe lac ję  w  Sejm ie. O ska 
lż o n y  N iem ojew ski za rzu ca ł, że by ł 
to p o m y sł p. L am ota . P o d n o szo n o  w ó 
w cz as , że z o s ta ły  z a p ro w a d zo n e  k a r
to tek i z a w ie ra ją c e  d o ss ie rs  p o szcze
gó lnych  o b y w ate li. P . Min. S k lad k o - 
w ski dow iedzia ł się o istn ien iu  tego  
rodza ju  u rząd zeń  dopiero  z  in te rp e la 
cji se jm ow ej. O kazało  się, że k a rto tek i 
tak ie  chcia ł za p ro w a d z ić  jeden  z  n a
cz e ln ik ó w  w y d z ia łu  M in is te rs tw a  
S p ra \v  W e w n ę trz n y c h . B y ł to  jego po 
m y si sa m o rz u tn y . P o m y s ł te n  zm ie
rz a ł do po k ra tk o w a n ia  całe j P o lsk i na 
części, a b y  za  naciśn ięciem  guzika 
w y sk a k iw a ła  in fo rm acja o każdym  
cz ło w iek u . P o m y sł chybia? celu, m eto  
da b y ła  w rę c z  p ro w o k a cy jn a .

W y rzu c iłem  —  m ów i M in. S k ładko- 
wiski —  ow ego  nacze ln ika  iz ia łu  i 
.'■.likwidowałem jego n ie w c ze sn y  po
m ysł. Je d n ak  już p rze d tem  b y ły  wTy - 
sfane  do po szczeg ó ln y ch  w o jew ó d z tw  
polecenia co do u rząd zen ia  k a rto tek , 
stąd' te ż  p. L am o t za ło ż y ł je  u siebie.

P ro k u ra to r  G ra b o w sk i: C z y  w o je
w oda L am ot b y ł zw olenn ik iem  czy  
p rzec iw n ik iem  k a r to te k ?

M in. S k ład k o w sk i: B y ł zd e cy d o w a
n y m  ich p rzeciw nik im , m usia ł się je
dnak  za s to so w a ć  do in stru k cy j.

Jelżeli chodzi o  c h a ra k te ry s ty k ę  
ogólną p ra c  p. L am ota , to  działa lność 
jego b y ła  rozw ijana n a  b a rd zo  ciężkim  
te ren ie . P . L am o t w y k a z y w a ł b a rd zo  
w iele dobrej w oli i nie w y w o ły w a ł ją 
trzen ia .

N a zap y tan ie  adw . B ejłina. o św iad 
cza M in. S k ład k o w sk i, że  sam  nic 
sp ra w ó z a l a k tó w  p. L am ota , ale po le
g a ł n a  d anych  udzie lonych  m u p rzez 
po d w ład n y ch . P rz y z n a ć  m uszę  —  
ośw iadcza  —  że na tych  inform acjach 
nie zawiodłem się.

Z kołe5 sk ła d a ł zeznan ia  b . M inister 
S p ra w  W e w n ę trz n y c h  K am ieński, P o 
z n a ł on p. L am ota  w  1917 r. O pinja p. 
Kamieńskiego o p. Lamocie jest bar
d z o  oochtebna.

konsul g enera lny .
 o-

Cele rzym skiej podróży Mac Donalda.
Anglia i Wiochy pretendują do roli arbitrów m iedzy państwami.

Śledztwo w sprawie zajść pod Żywcem
a r e s z t o w a n i e  s z e r t g u  c z ł o n k ó w  o . w . p .

f

(Telefonem Od naszego korespondenta.)

Memorjał Mac Donalda.
(Telefonem od naszego korespondenta).
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Now y angielski projekt
konwencji ro zb ro je n iow ej.

G enew a, 16 m arca . (PA T ) W ed łu g  
oficjalnych iaiform acyj, udzielonych  
p rze z  delegację ang ielska, M ac D onald  
na c z w a rtk o w e m  posiedzeniu  kom isji 
g łów nej w y g ło s i w ie lk a  m ow ę. p o k tó  
re j ro zd an y  b ęd z ie  dok ładn ie  o p raco 
w an y  p ro jek t ko n w en c ji ro zb ro jen io 
w ej. T a  w iad o m o ść  w y w o ła ła  w  ko 
łach ro zb ro jen io w y ch  zro zu m ia ła  se n 
sację. P ro je k t ten  b ęd z ie  c z w a r ty m  
P ro jek tem , k tó ry  delegacja  b ry ty jsk a  
p rz e d s ta w i konferencji. P o  raz  p ie rw 
sz y  będzie to  jednak  g o to w y  p ro jek t 
konw encji, u ję ty  ju ż  w  a r ty k u ły . P r o 
jek t ten  b ęd z ie  nosił ty tu ł .P ro je k t  
T ra k ta tu 11.

W e d łu g  k rą ż ą c y c h  p og łosek , m a on 
z a w ie ra ć  w  szczegó lnośc i daleko  id ą 
ce o g ran iczen ia  jakośc iow e , jak  zn ie
sienie ciężk iej a r ty le r ji pow yże j 150 
mm. cz o łg ó w  p o w y że j 20 tonn o raz  
w y d a tn e j redukcji s ta n ó w  liczebnych , 
zapew ne w e d łu g  fo rm u ły  a m e ry k a ń 
skiej, tj. redukcji o  30 ~-c. C o się ty 
c z y  lo tn ic tw a , to  p ro je k t p rz e w id y w a ć  
m a zn iesienie lo tn ic tw a w o jsk o w eg o  
za k ilka lat. a  ty m czasem  ró żn e  o g ra - 
uiozenia, jak  zak az  b o m b a rd o w a n ia  po  
w ie trznego . P ro je k t m a z a w ie ra ć  p e 
w n e  p o stan o w ien ia , d o ty c z ą c e  bezp ie-

FERJE ŚW IĄTECZNE W  AKADEMJI 
W ETERYNAR.il.

L w ó w , 16 m arca . A gencja W schód  
kom uniku je : W  środę  o godzinie
6 -te j w ieczó r z e b ra ła  się pod p rz e 
w o d n ic tw em  ; re k to ra  prof. Ja n o w 
skiego  R ada  p ro fe so ró w . D yskusja  nad  
sy tu a c ja  t rw a ła  trz y  godziny . W  w y 
niku ob rad  uchw alono  p rz e d ło żo n y  
p rzez  re k to ra  w niosek , b y  try m e s tr  
drugi zam k n ąć  z dniem  dzisie jszym . 
W  ten sposób  ferje  św ią teczn e  ro z p o 
czy n a ją  sic dziś w e c z w a r te k  16 bm.

R e k to ra t A kadem ii W e te ry n a ri i w y 
dał o godz. 9.30 za rząd zen ia , zw iązan e  
z rozpoczęc iem  ferii św ią tec zn y c h .

A gencja W schód  dow iadu je  się. żc 
stan o w isk o  re k to ra tu  i R a d y  p ro fe so - 
"ów odnośnie zakończem a try m e s tru  
znalazło ap ro b a tę  cz y n n ik ó w  ce n tra l
nych w a rsza w sk ic h . D ecyzja  w ła d z  
A kadem ii W e te ry n a rii n ie  o zn acza  ż a 
dnych s tr a t  dla s tu d e n tó w . P o zo sta je  
jedynie o tw a r ta  k w e s tja  nadrobien iu  
w y k ła d ó w  i ćw iczeń  po- feriach  św ią 
tecznych  F erje  św ią teczn e  t rw a ć  b ę
dą do 20 kw ietn ia  br.

Z  seim owej komisji 
s karb ow e j.

W arszaw a, 16 m a rc a . (PA T ) Sejm o
w a kom isja  sk a rb o w a p rz y ję ła  w  2 i 3 
czyfam u p ro jek t u s ta w y  o b ile tach  sk a r  
bo w y ch , u p o w ażn ia jącą  M -nistra S k a r
bu do w y p u szczen ia  b ile tów  sk a rb o 
w ych  z te rm in em  nie d łuższym , niż 1 
rok , na kw o tę , nie p rz e k ra c z a ją c ą  200 
m ilionów  zt. U staw ę  re fe ro w a ł pos. 
Medyński. D alej p rz y ję to  w  2 j 3 czy 
taniu u s ta w ę  sk a rb o w ą , z a tw ie rd z a ją ca  
zm ianę s ta m tu  B anku P o lsk iego . R efe
ro w a ł ró w n ież  pos. H o lyńsk i.

N astępn ie  w  2 i 3 czy tan iu  p rzy ję to  
p ro jek t u s ta w y  o ulgach dla now o- 
w znoszonych  budow li, k tó ra  to u s ta w a  
p rze d łu ża  m oc d z ia ła n o  obecnych  pod 
s ta w  p raw n y ch  w  te j dziedzinie i p rzy  

e,s,z y m ożliw ość k o rz y s ta n ia  z ty ch  
ulg.

Zapisujcie się na

członków LOPP.

cz e ń s tw a . Na po d staw ie  tego . co  do 
ty c h cz as  w iadom o, szanse  tego  proje-k 
tu ang ie lsk iego  oceniane są  sc ep ty c z 
nie.

(D a lsze  szczeg ó ły  p ro jek tu  M ac Do 
hałda  po d ajem y  na innem  m iejscu).

Czarno - biało - czerwone odznaki
na czapkach armji niemieckiej.

B erlin , 16 m arca . (PA T ) P re z y d e n t 
R z esz y  w y d a ł dziś dek re t, zm ien ia jący  
w o jsk o w e god ła  niem ieckie, Zm-iana 
po lega p rz e d e w sz y s tk ie m  na usunięciu  
z n iem ieckiej flagi w ojennej n a ro żn ik a  
o b a rw a c h  republikańsk ich , o ra z  na 
w pro w ad zen iu  jednolitej k o k a rd y  na

Sejm przylał poprawki Senatu
do u sta w y akadem ickiej.

ODRZUCONA ZOSTAŁA JEDYNIE P  OPRAW KA O 2-LETNIEJ KADENCJI
REKTORA.

(Telefonem od naszego korespondenta.l

W arszaw a, 16 m arca . (Sz) N a w c z o  j 
ra jsz em  p lenarnem  posiedzen iu  Sejm  
p rz y ją ł w  o b u  cz y ta n ia c h  p ro jek t u sta 
w y  o badan iu  zw i-erząt rze źn y ch , 0 za
g o sp o d a ro w an iu  la só w  p ań s tw o w y c h , 
o  odstąp ien iu  115 o b ie k tó w  n ierucho" 
m ości p a ń s tw o w y c h , zm iany  S enatu  
do u s ta w y  o zb ió rk ach  publicznych, 
now elę  do u s ta w y  o u w łaszczen iu  b y 
ły c h  czynszow nilców  w  w o jew ó d z
tw a c h  k re so w y c h  o ra z  o  k o n w ersji 
n ie k tó ry ch  p o ży c ze k  B anku  R olnego 
na p o ży czk i funduszu  o b ro to w eg o  re
fo rm  ro ln y ch .

Po-s. C zum a z re fe ro w a ł p ro jek t u s ta 
w y  o  s ty p e n d ia ch  p ań s tw o w y c h  dla 
m ło d z ieży  ak adem ick iej. P ro je k t ten 
m a na celu  u jednosta jn ien ie w sz y s t
kich  d o ty c h cz aso w y ch  p rzep isów  o 
sty p en d iach  akadem ick ich , k tó ry ch  du
ża liczba tw o rz y ła  ch a o s  w  te j dzie
dzinie. Pozate-m  p ro jek t w p ro w a d za  
k o n tro lę  m in is tra  o ś w ia ty  nad s ty p e n 
d iam i akadom ickiem i.

W  dysk u sji pos, S tan iszk is  (Klub 
N ar.), pos. L an g e r (S tr. Lud.) i pos. 
P io tro w sk i (P P S .)  w ypow iedzie li się 
p rzec iw  u staw ie .

U s ta w a  zo s ta ła  p rz y ję ta  prze,z Sejm .
N astępn ie  pos. C zum a z re fe ro w a ł po

p-rawki S en a tu  do u s ta w y  o  szko łach  
akadem ick ich . K om isja o św ia to w a  S ej
m u p rz y ję ła  w szy s tk ie  p o p raw k i S e
natu  z w y ją tk iem  jednej, k tó ra  w p ro 
w a d z a ła  nie 3-letn-ia kadencję re k to ra , 
lecz  2-letnią.

P o  p rzem ów ien iu  po-s. K om arnick ie- 
go  (KI. N ar.), k tó ry  postaw ił w n iosek  
o  o d ro cz en ie  g ło so w an ia  „celem  danm  
M in istrow i O św ia ty  m ożności w y co fa 
nia u s ta w y  z S ejm u“ , p rzy s tą p io n o  do 
g ło sow an ia .

W niosek  pos. Ko-marnicki-ego zo s ta ł 
o d rzu co n y .

W sz y s tk ie  p o p raw k i S enatu  z w y ją 
tk iem  od rzuconej p rz e z  kom isje o św ia 
to w ą  Sejm u z o s ta ły  uchw alone.

P o d  kon iec posiedzen ia  po godz. 12 
w  n o cy  p rzy stą p io n o  do p ie rw szeg o  
cz y ta n ia  p ro jek tu  u s ta w y  o pełnom oc
n ic tw ach  dla P re z y d e n ta  R zeczy p o s
politej. P rz e d s ta w ic ie le  w s z y s tk ;ch  klu 
b ó w  opozy cy jn y ch  z łoży li o św ia d c z e 
nie, że  nic we,z,mą udzia łu  w  p racach  
nad  uchw alen iem  te j u s ta w y , by  za
zn aczy ć  w  ten  sposób , że nie b io rą  na 
siebie za  n ią  odpow iedzia lności.

P . m a rsz a łe k  o d e s ła ł p ro jek t u s taw  
d o  kom isji k o n sty tu cy jn e j.

Na tern  o b rad y  zakończono .

W iedeń, 16 m arca . (PA T ) O czefciw a 
ne z  o g ro m n em  n ap rę żen iem  p o sie d ze 
nie p a rlam en tu , z w o ła n e  p rz e z  -posła 
S tra fn e ra , m inęło spokojn ie.

G-miach p arlam en tu  i b udynk i są sie 
dnie z o sta ły  ob sad zo n e  p rzez  oddzia ły  
w o jsk o w e i  policję . P rz e d  p a rla m en 
tem  zeb ra ły  się tłu m y  publiczności. W  
Posiedzeniu Izby , zw ołan-em  p rz e z  po
s ła  S tra fn e ra , w zię ło  udział około  50 
posłów  socjaldem okratów  i w ielkoniem  
có w , k tó rz y  u lokow ali się w  sali posie
dzeń  je szc ze  p rz e d  zam knięciem  w e j
ścia przez 60-ciu u rzęd n ik ó w  policji.. Z 
o b a w y  p rze d  p rzy m u so w em  o p ró żn ie 
niem  sa li o b rad , S tra fn e r  o tw o rz y ł po
siedzenie, na długo p rz e d  godz. 15. Po 
k ró tk iem  przem ów ien iu  zam k n ą ł je o 
godz. 14.20.

P rz em ó w ie n ie  sw e  S tra fn e r  rozpo
czą ł od  s łó w : W y so k a  Izbo! O tw ie 
ram  p rz e rw a n e  posiedzen ie w  te rm i
n ie w cześn ie jszym , po n iew aż  policja 
nie w p u szcza  p o słó w  na posiedzenie. 
P o d k re ś liw sz y  sw e  s tan o w isk o  p ra 
w ne, S tra fn e r  zap o w ied z ia ł doniesienie

in o w a c js w  m a d ryc k im  lo m b a rd zie .
U boga ludność M ad ry tu  z w ielką 

rad o śc ią  p rzy ję ła  n o w e  za rząd zen ie  
m iejsk iego  lom bardu , o-pi-ewająoe, że 
k aż d e  n a rz ęd z ie  p racy , za s ta w io n e  w  
lom bardzie , mo-że b y ć  w y d a n e  w ła śc i
c ie lo w i n a  p a rę  godzin  codziennie. 
I tu w  lokalu lom bardu , w  specja ln ie  
p rze zn ac zo n e j do.- tego  sali, w łaścic ie l 
n a rz ęd z i p rac y  będz ie  m ógł z niego 
k o rz y s ta ć . D ziesią tk i kobiet p rz y c h o 
dzą do- lo m b ard u , ab y  sz y ć  na sw oich

czap k ach  cz łonków  R e ic h sw e h ry  I 
S tah lhe lm u o  b a rw a c h  cz arn o -b ia lo - 
c z e rw o n y ch .

R ów nocześn ie  H indenburg  w y d a ł ro-z 
k az  do arm ii, w  k tó ry m  m. In. s tw ie r
dził, że  now e odznak i m ają  p rzy p o m i
nać sta le , że lepszej p rzy sz ło śc i nie da 
się w y w a lc z y ć  b ez  w o li do  obrony  
k ra ju .

NAPADY NA KONSULA SZW EDZ
KIEGO I FRANCUSKIEGO KUPCA.

B erlin , 16 m erca . (PA T) A gencja 
W olfa donosi, że na konsu la szw edz
k iego  w  S z tu tg a rc ie  dokonało  napadu 
dw óch  n iezn an y ch  sp raw có w . N apast
nicy w d arli s :ę do m ieszkania konsula, 
p o d a jąc  się za ag e n tó w  policji i ciężko 
pobili konsu la . S zw edzk i konsul g en e
ra ln y  V anner b y ł p rzew o d n iczący m  
n iem ieck iego  in s ty tu tu  dla badań  zag a
dnień m ięd zy n a ro d o w y ch  w  S z iu tg a i
cie.

P a ry ż ,  16 m arca . (PA T ) Ze S tra s 
b u rg a  donoszą, że francusk i kup iec Ra- 
g u en au er zam ieszk a ły  w  B usenbergu  
w  P a la ty n a c ie , n ap ad n ię ty  zos ta ł w 
sw em  n resz k an iu  p rz e z  bandę uzbro 
jonych  h itle row ców , n a  czele k tó rej 
stu ł m ie jscow y  nauczycie l. H itle ro w cy  
p rzeszu k a li ca łe  m ieszkan ie , zabrali 
zna lezioną go tó w k ę i zm usili kupca do 
na ty ch m iasto w eg o  opuszczenia m iesz
kania i m iasta , nie p o zw ala jąc  mu 
w ziąć  ze sobą żo n y  i pięciorga d z ie ć . 
R ag n en au er p r z y b y ł do F rancji,

Policja w parlamencie wiedeńskim.
Rząd nie uznaje prawomocności posiedzenia parlam entu.

k a rn e  p rz e c iw k o  ty m , k tó rz y  czy n ią  
p rz e sz k o d y  w  o d b y c iu  posiedzen ia. — 
P rzem ó w ien ie  z a k o ń c z y ł s ło w a m i: 
P rz y s tę p u ję  do zam knięcia  p osiedze
nia. Nie m ogę podać te rm inu  n as tęp n e 
go  posiedzen ia. Z as trz eg a m  sobie zw o  
łan ie  go  w  d ro d ze  p isem nej.

P o s ło w ie  w zn ieśli o k rz y k i n a  cześć  
republik i i k o n sty tu c ji, a  p rzec iw k o  
rzą d o w i —  poczem  opuścili salę.

W  sp ra w ie  dzisie jszego  za jśc ia  w 
p arlam en c ie  z o s ta ł w y d a n y  kom unikat 
u rzę d o w y , s tw ie ra z a ją c y , że  rz ą d  nie 
uzna je  p raw o m o cn o śc i tego  posiedze
nia. Z g ro m ad zen ie  ludow e zw ołane 
p rze z  posła  S tra fn e ra  je s t sp rzeczn e  z 
p o stanow ien iam i u s ta w y  o  zg ro m ad ze
niach. R ząd  s to i na s tan o w isk u , że w o - 

i hec  rezygnacji w sz y s tk ic h  trze ch  pre- 
j zy d en tó w , p arlam en t n ie  m a m ożności 
| funkcjonow ania. R ząd  go tów  jest uzu- 
I pełn ić  lukę u s ta w o d a w c z ą  w  ty m  k :e- 
i runku  w  d ro d z e  ro zp o rzą d zen ia  (lora- 
I źnego , me uczyni, to  pod  w arunk iem , 

że n as tąp i po rozum ienie m iędzy  w sz y -  
stk icnij s tro n n ic tw am i.

za s ta w io n y c r  m aszy n ach . P o  k ilk ase t 
osób dziennie p racu je  w  n o w o p o w sta 
ły ch  w ten sposób  w a rsz ta ta c h . S a 
m ych  m a sz y n  do  szy cia  posiada  lom 
b ard  p rzesz ło  3000. P rz e d  6 la ty  lom 
b a rd  z w ró c ił w łaśa ic ie lkom  w sz y s tk ie  
za s ta w io n e  m a szy n y  do sz y c ia . Ale nę 
dtza je s t tak  w ielka, że ilość za s ta w io 
n ych  obecnie n a rzęd z i p racy  p rzew yź  
sz,a w sz y s tk ie  d otych czasow e łata.

Heim wehra w  pogotow iu.
W iedeń , 16 m arca. (PA T) K orespon 

dencja H erzog  donosi, że k ie row n ic tw o  
H eim w e h ry  w y d a ło  do sw y ch  fo rm a- 
cyj w  W iedniu , D olnej A ustrji j B u r- 
gen landzie  rozkaz  trzy m an ia  się w  po
go tow iu  a la rm o w em . P rz y b y łe  do W ie 
dn ia fo rm acje H eb n w eh ry  ob licza ją  na 
3.000 osób.

Ruch budow lany 
w  Polsce.

G łów ny  U rz ąd  S ta ty s ty c z n y  op-raco 
w ał dane, d o ty c zą ce  ru ch u  budow lane 
go w P o lsce  w  IV k w a rta le  r. ub.: d a 
ne te  d o ty c zą  m iast po w y że j 2n.000 
m ieszk ań có w .

W  ciągu kwartału ukończono ogó
łem  1134 now ych  b u d y n k ó w  i 140 do
budów ek  i n ad b u d ó w e k ; ro zp o c zę to  
budow ę 1.063 n o w y ch  b u d y n k ó w , o raz 
1C6 nadbudów ek  i dobudów ek . W yco- 

t fano z u ż y tk o w a n ia  3S budynków .1 
| W śró d  u k ończonych  n o w y ch  b u d y n 

k ó w  jest 999 dom ów  m ieszk aln y ch . 73 
budynki, p rze m y sło w e  i hand low e . 15 
uży tecznośc i publicznej, o raz  47 budyń 
ków  o innem  przeznaczen iu .

W  now ych  dom ach znajduje sic ogó
łem  3.614 m ieszkań , w  ukończony cli 
n ad b u d ó w k ach  i d o b u d ó w k ach  256 mie
szkań . M ieszkan ia  w  -nowych dem ach 
■posiadają ogółem  9.152 izb. w  nadbu
d ó w k ach  601 izb . N ajw iększą liczbę sia 
now ią  w  now ych  dom ach m ieszkania 
dw u izbow e, k tó ry ch  je s t 1.417. -dalej 3- 
izb o w e — 812. jedno izbow e — 697. 4 i 
5 izbow e — 569. w ięk sze  m ieszkania 
-  119.

SAM OBÓJCZY STRZAŁ KOBIETY.

L w ó w . 16 m arca. W czoraj w ieczo
rem  w kamienicy p rz y  ui. Ł y c z a k o w 
skiej 65 rozległ się huk strzału . To c5- 
k tn ia  M a rją  Szydłow ska s trze liła  de 
siebie z rew olw eru. P o w ó d  tego  nie
zw ykłego  zam achu sam obójczego nie
zn a n y . S zyd łow ską przew ieziono  za
raz a o  szpitala.
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Polska przoduje w  realizacji celowych
zarządzeń gospodarczych.

p ań s tw a  na św iccie. k tó re  nie b y ło b y  
zrriuJrone d o  te g o  rodza ju  za rządzeń  
o szczęd n o śc io w y ch . R óżn ica polegała 
ty lk o  na te rm in ie , od  k tó reg o  w p ro 
w adzano  obniżk i. B y ły  p ań s tw a , k tó re  
d o k o n y w ały  tego  zab iegu  w  odpow ied  
nim  te rm in ie , b ez  p rzy m u su , nie m a
ją c  niejako „noża  n a  g a rd le 11, a le  b y ły  
i tak ie , k tó re  w o b ec  n iepopu larnośc ' 
tego  śro d k a  oszczędnośc i p rzeo czafy  
w ła śc iw y  te rm in  —  i na tych  p ań 
stw a c h  tak ie  p rzeoczen ie  sro d ze  się 
m ściło .

D o ty ch  w łaśn ie  p a ń s tw , k tó re  p ierw  
5 ze p rz e w id z ia ły  kon ieczność kon- 
Icrem ego p rze c iw d z ia ła n ia  spu sto sze
niom , d o k o n y w an y m  p rzez  k ry z y s  — 
n a leża ła  P o lsk a . O lb rzym ią zasługa 
rząd u  p o m ajów ego  jest w łaśn ie  to, że 
sw em ; ochronnem l za rządzen iam i u-

B crlin . 16 m arca . (PA T) K onferencja 
p rzy w ó d c ó w  fra k c y j u ch w aliła , że o - 
tw a rc ia  R eichstagu  dokonać ma miau 
G oering.

R e a ila m in  o b ra d  będzie  zm ieniony. 
P o s ło w ie  będą mieli o b o w iązek  pod 
g ro źb ą  sankcy j b ra ć  udział w  posie
dzen iach . Z arząd zen ie  to  m a na celu 
un iem ożliw ien ie obstrukcji p rzeć  z d e 
k o m p le to w an ie  plenum .

W ed ług  p rasy , p rez y d en te m  R eichs
ta g u  o b ra n y  zo s tan ie  ponow n e Goe- 
Ijiig . O tw a rc ie  o b rad  nastąp i w e w to 
re k  p o  południu. P rz e d  południem  o d 
b ęd z ie  się u ro c z y s ty  a k t o tw arc ia  w 
P oczdam ie  w  kośc ie le  g arn izonow ym , 
w  c z w a rte k  zaś H itler w y g ło s i expo* 
nńM rząd  ow e.

G abinet R z esz y  om aw ia ł w czora j m. 
in. sp ra w ę  p rze d ło że n ia  R eichstagow a 
■ustawy o n ad z w y cz a jn y c h  pe łn o m o c
n ic tw ach  dla rządu . W edle P ra sy , rząd  
dom agać się będzie pe łnom ocn ic tw  na 
c a ły  cz as  trw a n ia  k ad en c ji R eichstagu . 
R e ich s tag  m a  b y ć  z w o ły w a n y  tylko  
dla u ch w a len ia  budżetu . R ó w n ie ż  refor 
m a k o n sty tu c ji m a b y ć  d o k o n y w an a  
p rz e z  rz ą d  b ez  udziału  parlamentu.

N arodow o- -  so c ja lis ty czn y  „Franki* 
s c h e ivV o lk j dow iaduje sic . że n o w e  
w y b o ry  do  se jinu  b aw a rsk ieg o  w o zó -  
le nie b ęd ą  ro zp isa n e . P o szczeg ó ln e  
s tro n n ic tw a  o trz y m a ć  m a ją  d o ść  m an
d a tó w  odp o w iad a jącą  w y n ik o m  g ło so 
w an ia  d o  R e ichstagu  z  dnia 5 m arca

p rzed za ł n a s tę p s tw a  k ry zy su , n ie  dał 
się za sk ak iw ać  n ap o ro w i tru d n o ść , go- 

! sp o d a rczy ch , lecz  w  odpow iedn ich  te r-  
j m inach s tw a rz a ł tam y  d la  p rze ro s tu  
| fali k ry z y so w e j. Jed n ą  z tak ich  tam  

b y ła  u n a s  zn iżka oensy j u rzędn iczych , 
w p ro w a d zo n a  w te d y  już. g d y  inne pań  
s iw a  naośleip b rn ę ły  w  m iliardow e 
deficy ty , podcinając  sw e w a lu ty  i do 
p ro w a d z a ją c  g o sp o d a rk ę  n aro d o w ą 
n ad  b rzeg i p rzepaści.

I p rzy p o m n ian y  sobie , jak  w o b ec  te! 
p rzew idu jącej, rozum nej, n ic lękajacei 
sic niepopularni a le i  po lityk i finansow ej 
naszego  rząd u  za ch o w a ła  się o p o zy c ja . | 
P rz y p o m n ijm y  sobie to  k ró tk o w id z- 
tw o, jakie p an o szy ło  sic w śró d  o p o 
zycji i n ie rozum ia ło  w ca le  znaczen ia  
ochronnych za b ie g ó w  w ład z  p ań s tw o 
w y ch . M a ło s tk o w o ść  u m y słó w , k ry ty -

b. r. W  ten sposób  n a ro d o w i socjaliści j 
u zy sk a ją  n iem al absolutną, w ięk szo ść  i | 
b ęd ą  mogli sam odzieln ie u tw o rz y ć  ! 
rząd . R ó w n ież  i do  innych  se jm ów  k ra  
jo w y ch  z a s to so w a n a  m a b y ć  w  p rz y 
sz łości ta k a  sam a p rocedu ra .

KONGRES SOCJALISTYCZNY _  
ODROCZONY,

Z nany  pacy fista  n iem iecki, b . gem - 
m jr. von Schonaich. z o s ta ł a re s z to w a 
ny .

K ongres socjal dem okracji n iem iec
kiej. w y z n a c z o n y  n a  26 bm ., zo s ta ł 
b e z te rm ino w o od roczony .

REPRESJE W O BEC  PR A SY  
CENTROW EJ.

H itle ro w cy  po im ieszkodliw ienłu  p ra  
y y .so c ja lis ly czn e j, za cz y n a ją  c o ia z  b a r  j 
dziej z w rac ać  się  p rze c iw k o  p ra s ie  cen  j 
traw e j. W  E ssen  zm usili- dz ienn ik  cen 
t r o w y  do zam ieszczan ia  sw ych a r ty 
ku łó w  podobnie te ż  postąp ili z  dem o- 
ltra tycznem i dziennikam i w  D o rtm u n - 
dziie, W  kolonji tanrferazy  o rg an  ce n 
t ro w y  n ie  m óg ł s ię  u k a z a ć  p o  3-dnio- 
w e j konfiskac ie , g d y ż  o d d z ia ły  h itle 
ro w sk ie  o p a n o w a ły  red a k c ję  i n ie  do
p u sz c z a ły  dr, w y d a n ia  p ism a. Kilku rc  
d a k to ró w  zo s ta ło  a re sz to w a n y c h . W .po 
dob n y  sposób  zam k n ię to  sz e reg  dzień,- 
n iltów  c e n tro w y c h  w  zag łęb iu .

ku jących  za rząd zen ia  oszczędnośc iow e 
rzą d u , u jaw n ia ła  się ch oćby  w  argu
m encie , że w idoczn ie  rząd  źle gospo
daru je , k iedy  m usi obcinać pensje... 
Tu w cale  o „złą g o sp o d a rk ę11 nie szło  
— ty lko  o kon ieczność dostosow an ia  
się  do zm ienionej k o n iu n k tu ry  gospo
darcze j. Nie m ożem y ch y b a  p rz y 
puścić. ab y  na ca łym  św ięcie ..źle go
spodarow ano ,“ —  i w e  F ran cji i w 
N iem czech > w  Belgji i w e W łoszech  
i w  C zechosłow ac ji —  a  przecie /, w szę  
dzie  m usiano sięgnąć o s ta te czn ie  do 
ta k  n iepopularnego  środka, jak ob- 
d ięcie  pensy  i urzędniczych ...

A w ła.śnięjiobecnie okazu ję  się, żc u 
nas g o sp o d a ro w an o  lepiej, niż gdzie
indziej. W  w ielu  p ań s tw ac h  za rząd z e 
nia o sz częd n o śc io w e p rz y sz ły  po nie- 
w cz as ic . za s to so w a n e  z o s ta ły  już  w 
ob liczu  k a ta s tro fy  n iew yp łacalnośc .- 
U nas n a to m iast w y d an e  z o s ta ły  w  ta 
kim term in ie, a b y  w łaśn ie  zapobiec 
przyszłe,! k a tastro fie , uchron ić  całość 
naszej w alu ty , zapob iec n a ra stan iu  d e 
ficy tó w  w- kas ie  pańsftyow ei.

Nie je s t z re sz tą  to je d y n y  w ypadek  
R ozsądnego  p rze w id y w a n ia .. C zy  nie 
tak  sam o  b y ło  o sta tn io , g d y  ró w n o  na 
m iesiąc  p rzed  k rach em  b a n k o w y m  w  
A m ery c e  B ank  P o lsk i o p arł się m ocno 
na złocie a  w y z b y ł p o k ry c ia  dew iza
mi, w śró d  k tó ry c h  do lar am erykań . T  
dom inującą o d g ry w a ł ro lę?

W  św ie tle  fak tó w  i n a s tę p s tw  ca łego  
szereg u  zap ob ieg liw ych  za rząd z eń  na
szy ch  w ła d z  okazu je  się  d o p ie ro , He 
blagi i złej w oli mieść* się w  alarm ach ,

i jak ie  podnosi .stale opozycja , ilek roć 
chodzi o rea lizac ję  po lityk i g o sp o d a r
cze: rządu  w  w alce  i k ry zy se m .

T o. do cz eg o  ob ecn ie  są  zm uszone 
po tężn e  S ta n y  Z jednoczone, t a  15 prc. 
ob n iżk a  p ła c  u rzęd n iczy ch  i 25 prc. 
e m e ry tu r , dokonuje się p e d  p res ją  
w idm a dew aluacji; d o la ra , w o b e c  ty 
sięcy  b an k ru tu jący c h  ban k ó w , w  atm o
sferze  pan ik i, un ieruchom ienia w  in s ty ” 
tnc jach  o szczęd n o śc i w k ła d ó w  o b y w a
teli. U  nas ta  sam a bo lesna op erac ja  
obn iżk i p la c  dokonana zo s ta ła  m ety lko  
w odpow iednim  term in ie  ale ta k ż e  bez 
n a rażen ia  n a  w s trz ą s y  g o so o d a rk i n a 
rodow ej. B yła kon iecznością , a le  nic 
sposobem  ra to w a in a  s ;e p rzed  k a ta 
strofą.

A to  w ielka różn ica  —  stan o w czo  
p rzem aw ia jąca  na k o rz y ść  zapobiegli
w ości i zdo lności p rze w id y w a n ia  tych, 
k tó rz y  od siedm iu la t p o n o szą  o d p f ;

■ w iedzia lność  za lo sy  p ań s tw a . M.1  o-----

Nowy regulamin obrad Reichstagu.

Nowe studjum historyczne
o szlach ie cze rw o n o -m sK le l.

P rz e d  kilku dniam i w  zw iązku  z hio- 
bow em i w iadom ościam i ze S tanów  
Z jednoczonych  o  o lb rzy m im  krachu , 
zachw ianiu  d o la ra  i za rząd zen iach  n o 
w ego  rządu, u stan o w io n eg o  p rze z  no
w ego  p rez y d en ta , F ran k lin a  RooseVe1- 
ta, ob ieg ł c a łą  p ra s ę  n as tęp u jący  te le
gram  :

..Londyn, 9 m arca . W  W aszy n g to n ie  
n as tąp iło  d z 'ś  w  południc o tw a rc ie  
K ongresu . Do p ilnych zaleceń  p re z y 
den ta  R o o sey e lta  n ależeć b ed z ie  o b 
sz e rn y  p ro g ra m  o szczędnośc iow y , k tó 
r y  p rzew idu je zn iżkę p o b o ró w  u rzęd 
n iczych  o 15 p rc .. a e m e ry tu r  w ojen
nych o 25 p rc ."

W ięc aż  do k la sy czn eg o  k ra iu  w y
sokich p la c  d o ta rła  fala o szczędnośc io 
w a. oP S rta o  zniżkę p ła c  u rzędn iczych ! 
P rzy p o m n ijm y  sobie, ż e  d o k try n ą , k tó 
re j  h o łd o w ały  S ta n y  Ziedn., by ło  zaw - 
s z p: trz e b a  h o d o w ać  w  k ra ju  jak  naj
sz e rsze  w a r s tw y  k o nsum en tów . H o
dow la ta po lega na w ysok ich  płacach- 
K iepsko o p ła c a n y  funkcjonariu sz  o 
s ta ły ch  poborach  je st też  i k iepskim  
k rn su m en tem . O d jego s topy  życiow ej 
za leży  z b y t m a so w y  p ro d u k tó w  rol
nych i p r zem y sło \v y ch . Ale to w sz y s t
ko n s tę ż y  do p r z e w ło k i .  D o k try n a  
w y so k ieg o  „ s ta n d a r t of 1ifc“ i w y so 
kich p łac  n ie  os,ta’a sie w obec d ruzgo
cących  n a s tę p s tw  k ry zy su . I dziś sięga 
n o w y  rząd  am ery k ań sk i do drakofi- 
“k :ego śro d k a : obniżki, p ła c  u rzęd n i
czych. o k ro jen ia  o iedną czw a r tą  eme
ry tu r  w oieunych ...

Nie jest to  zresztą  za rządzen ie  czem ś 
n iezw ykłem  na św  ecie. S tan y  Ziedn. 
z d e c y d o w a ły  sie na  to dopiero teraz, 
gdy  c h a o s  w  życiu g o spnda rczem  i fi- 
ua j isnw cm  . dosięgną! kulm inacyjnego 
momentu . Ale piizedfiui w sz y s tk ie  nie
mal nańs tw n  europejskie b y ły  zm uszo
ne pó jść  na tę sa m ą .clrogę w o b ec  r o 
snących  doiicyjtów p a ń s tw o w y c h .  W  
Ni: m czech  u. i>. trze kro tn ic  obniżano  
u o b o ry  urzędnicze.  Je szc ze  Bruening 
'b rr iży ł  jc o 6 prc.. potem  po r a z  w tó 
r y  .za s to sow ano  zniżkę o d  4 do 3 p r c -  
w reszc ie  przed  rok iem  o 9 prc. W  BeJ- 
gi; sk a so w a n o  t. zw. . .d o d a t ik  rodzin
ni'". na W ę g rzec h  o deb rano  t. zw. .,do- 

■ a te lf  specja lny" .  p rz e d s ta w ia ją c y  •(>- 
&! prc. płac urzędniczych , w  Au-. 

uLii obcięto pobory  o Uf prc., w e  W ło 
szech o 1? prc.. ty Fmlandji o f u prc.. 
w C zechosłow ac ji  dwukrotnie*!) czwąr 
M Cześć pł..c. w Austrii ko le ja rze  od 
d ługiego czasu o t r z y n  ują w o g ó k  ty l
ko 6(1 prc,, p ła c .  Niema w ięc  p raw ic

P rć b lc in  osadn ic tw a szlacheckiego  
nti Rus: C zerw onej, m im o w cale licz
nych p rac  o SzlachcRj c z e rw o n o - 
n isk t t i  o raz  w y d a n ia  obfitego m a te r
ia łu  ź ró d ło w e g o , dalekim  je st je szcze 
do ostatecznego, o p rac o w a n ia . D latego 
z radością pow itać  trzeb a  św ieżo  w y 
daną ro zp raw ę  D ra L. W y ro s tk a  p. t. 
„R ód D ragów -Sas<jw  na W ęg rzech  ii 
Rusi H alickiej". S ianow i ona tre ść  
XI tom u R ucziM ta P o l. To w. Hcra>- 
dyoamegC’, będącego  o rganem  jed y n eg o  
w Pol.sc? i w y b itn ie  dla nauki licral- 
d y c z u o-geii c aiogiczn ej za s  łtiżo n ego to 
w a rz y s tw a  V . a  red ag o w an eg o  od sz e 
reg u  la t p rz e z  prof. U. J . W h d .  S em 
kow icza. A utor studium  o  rodzir. herbu  
S a s i  jako  uczeń  prof. S em kow icza , 
w zorem  pop rzedn io  o p rac o w a n y ch  
p rzez  tego uczonego  i jego uczniów  
m onografii po lsk ich  ro d ó w  ry ce rsk ich , 
s ia ra  : ię p rz e d s ta w ić  n a jw ażn ie jsze  
Łom  emu; p o w sta n ia  i dzie jów  (do 
Picz. XVI w .) om aw ian eg o  pTzez się 
ro ju . a w ię c  jeg o  pochodzenie, o sa d -  
uśttjwo p oszczegó lnych  rodzin  i  ich

*), S o  nabycia w Administracji Polskie
go .imarzystwa Heraldycznego, ^r*rsza- 
v £, Bbijoteka K' asińsWdi. ul. Okólnik 9. 
Ceaa *> *l.

w ę z ły  genealogiczne, k w estję  hetrbu,
w k n ic u  znaczen ie ro d u  S asó w  w do
bie za jm ow ania  R usi C zerw o n e j p rze*  
P o lskę.

B ad ając  pochodzenie ro d u , au to r  łą
c z y  S asó w  polsk ich  z  m ożnym  rodem  
w ołoskim  D ra g ó w -S asó w . W o jew o d a  
Sas, Ayn D rag a , za rz ą d z a ł z  iiam ienia 
I w o n y  w ęg ie rsk ie j M ołdaw ią, lecz 
w ład z tw o  jego  z o s ta ło  obalone p rz e z  
w ęd ro w n e  g ro m ad y  w o łosk ie , k tó re , 
o sadzone z razu  p rz e z  W ę g ró w  w  M ai- 
m aroszu , .zbuntow ały się  p rzec iw  k ró 
low i (.1348/9) i  n as tęp n ie  p rz e sz ły  lin 
M ołdaw ię. S y n o w ie  S asa , oca len i z po
grom u. dosta ii od k ró la  L udw ika ty tu 
łem  rek om pensa ty  dobra  w  kom itacie 
Hianniaroskini (1363). Je d n eg o  z  ty ch  
■synów, S te fam i w iąż e  au to r  z osobą 
W ołocha S tefan a , k tó ry  w  r, 1367 o -  
trz y m a ł od K azim ierza W ., w nagrodę 
;za izaslugi, W ieś R y b o ty c z e  w  ziem i 
p rzem y sk ie j. W y w o d z ą c e  sie o d  S te
fana rodziny  R y b o ty c iu ch , a  także  
B Tześciańskich, B ucliow skicli i Hubic
kich, łą czą  się więc bezp o śred n io  wę
złami krwi z rodem  w ołoskich  S asó w , 
lone, bardzo 'kań®, rodziny S asó w  w 
Polsce nie w iąż ą  się  wprawdzie g e n e 
alogicznie z  Rybotyckimi, ale wszjst- 
kle ea pocbodwcU .wołoskiego, a w

p rz e w a ż n e j cz ęśc i w y w o d z ą  się od 
cz łonków  w ojskow e,- d ru ż y n y  Stefana* 
sy n a  S asa . p rz y b y łe j w ra z  z  nim  do 
P o łsk i. R o d z in y  te  łą c z y  ty lk o  wspólne* 
p o chodzen ie  n a ro d o w e  (w ołosk ie), jed
no rzem iosło  w o jsk o w e, o r a z  w spó lny  
herb  S a s  (w  n ad e r  ró żnych  od m ia
nach), nie s ta n o w ią  o n e  n a to m ia s t jed 
n eg o  rodu , o p a r te g o  na w spó lnośc i 
k rw i.

P o jaw ie n ie  się S asó w  w  P o lsc e  łą 
czy  a u to r  z  (Pierwszą w y p ra w ą  K azi
m ierza  W . n a  R uś i um acnian iem  p a
now ania po lsk iego  w  ziem i sanock ie j; 
w o jo w n icy  w o ło sc y  b y li o sad zan i w o 
kó ł g rodów  i w zd łu ż  rzek  z  obow iąz
kiem  o b ro n y  ziem i. P o  o s ta te czn e m  
op an o w an iu  R usi C zerw o n ej o trz y m u 
ją poszczegó lne ro d z iry  S asó w  dobra  
dz iedz iczne ua p raw ie  ry ce rsk iem , w  
ca łe j po łudn iow ej no łaci R usi C zerw ., 
tak  ż e  o sa d n ic tw o  S asó w  ro zc iągnę ło  
sie  w zd łu ż  K arpat, od  ziem i sanockiej 
aż  'Po P ru t .  O sadn ictw o  to  b y ło  w cale  
g ęs te  (au to r w y licza  od  k o ń ca  w , XłV 
do pocz. XVI 230 osad), w  p rze w a żn e j 
części zg ru p o w an e  w zd łu ż  S anu i p r a 
w y c h  d o p ły w ó w  D nies tru .

M onografia  ro d u  S asó w  je s t studium  
g ru n to w n em  i z k ilku  w zg lę d ó w  cen - 
nern dia b a d a ń  h is to ry c z n y d i.  P rz y 
b y c ie  S a só w  na R u ś i ich osied len ie się 
ta m że  p rz e d s ta w ił au to r  n a  t le  ogólne
go  o sa d n ic tw a  w o ło sk ieg o  w  k ra jach  
p rzy k ^ rp a ck ich , z a ją ł się  te ż  osadnic
tw em  i ru ch am i w o łosk iem i n a  W ę
grzech . » , cfeM Hute w a ż n y m , r  I n to r *

su jący n i za ró w n o  h e ra ld y k a  jak, b a d a 
cza u stro ju  ry c e rs tw a  i zagadn ień  sp o 
łecznych , je s t p rze p ro w ad z o n y  i w y 
k a z a n y  p rze z  a u to ra  fak t zw iązan ia  
rodzin w ch o d z ąc y ch  w  sk ład  rodu  
S asów , ule w ęz łam i k rw i, lecz jedynie 
w spó lno tą  n a ro d o w ą  i zew n ę trzn e m  
znam ieniem  h arb u . J e s t  to  p ie rw sz y  
sz cz eg ó ło w y  i n a  k o n k re tn y c h  p rz y 
k ład ach  o p a r ty  d o w ó d  istn ien ia w  ło 
nie polskiej sz lach ty  rodów  „h era ldycz  
nydh".

W koncu  p o w ied z ieć  sie godzi o  s ta 
ran iem , zebran iu  p rzez  au to ra  m a te r ia 
łu  genealog .cznego , uw idocznionego w  
te k śc ie  p rac y  i w  61 tab licach  g enealo 
g icznych , p o d ający ch  ro d z in y  herbu 
S a s  o d  końca w . XIV do p o łow y  w. 
XVI. G enealog ie te, c iekaw e dla b a d a 
c z y  ro d z in  sz lacheck ich  i dla licznych, 
do dziś ży ią ty c h  w  Małopn-lsce W sch. 
cz łonków  rodzin  herb u  Sas. dotyczh- 
o-p.rócz ro d zin y  R y b o ty J o c li  i ich b o cz 
nych  Mnij, 60 w ażniejszych , rodzin  S a 
sów , jak : B alickich. B erezow sk ich ,
B łazow sk ich ,1 B ra tk o w sk ich . C liłopic- 
kicłt, C zerk ask ich , C zołow skich , D ani- 
łow iczów , D obrzańsk ich , D w erm ckicli. 
D zieduszyckich , H oszow  skich, K om ar- 
niokich, K o-rczyńskich, K recliow ieo- 
ik-ich, K ruszein ick ich , K ry n  ekich , Kul
czyck ich , M edyńskich , P op ielów , S ic- 
m tg n o w sk id i,  Skulsk ich , S o z a ń s k r li ,  
S iru ty ń  skich, S tupnickicli, T a rn aw - 
sksch. T a to m iró w , T erleck ic li. T u s ta -  
uow sk ieb , U nisk ieh . W inn ick ich  i in. 

D r , f l U d *
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Piątek
Patryka  

Jutro: NMP. Boi.

W schód sioń ca  5*47 

Zachód słońca 17 43

TEATR WIELKI.
Piątek, 17 bin. o godz. 7‘30 „Jutro", Con

rada Korzeniowskiego i „Jeńcy" Mari- 
netiego.
F Sobota 18 marca o godz. 7*30 „Pajace" 
i „Rycerskość Wieśniacza".
! Niedziela, 19 bm o godz. 3'30 „Cezar 
i Kleopatra". Abon. S. Ceny najniższe od 
40 gr. do 3‘50 zł. — o godz. 7‘30 Uroczy
ste przedstawienie ku uczczeniu imienin 
Marszałka Józefa Piłsudskiego.

Poniedziałek. 20 marca o godz. 8 „Don 
Carlos".

TEATR ROZMAITOŚCI.
Piątek, 17 bm. o godz. 7‘30 „Złota Cio

cia". Abon. 8.
Sobota, 18 bm. o godz. 7*30 „Złota Cio

cia". Abon. 8.
' Niedziela, 19 bm. o godz. 3‘30 „Ma- 
demoiselle". Abon. 7. Ceny najniższe od 60 
gr. do 3‘50 zł. — O godz. 7‘30 „Złota Cio
cia".

Poniedziałek, 20 bm. o godz. 7‘30 „Złota 
Ciocia". Abon, 8.

Sala Colosseum. Film „Cudotwórca", 
rewja „Abrakadabra",

KINOTEATRY.

A D R IA : „U padla kobieta  i Jej ch łop
czyk".

A P O L L O : „K ażdem u wolno k o 
chać". D ym sza, Z im ińska, L aw iński, 
M oszyńsk i.

A TLA N T IC : „K obieta z M onte C a r- 
lo“.

CAS1NO: „L udzie w H otelu" 
C H IM E R A : „N enita , dz iew czę  H a- 

w an u y "  o raz „FJip i F lap “.
GRAŻYNA: „C za ru jąc y  ch łop iec". ; 
K O PE R N IK : „W  cieniu k rzy ż a" . 
M A RY SIEŃ K A: „W  cieniu k rzy ż a" . 
OAZA: „K ochanka z T ahiti"
P A Ł A C E : „W ęg ie rsk a  m iłość".
P A N : ..R aj p o d lo tk ó w " o ra z  rew ja . 
P A S A Ż : „ P ie śn ia rz  g ó r“.
P R O M IE Ń : „B ezim ;enni b o h a te ro 

w ie".
R A J : „C z ło w iek  m a łp a"  Johny

W eissm iiller.
S T Y L O W Y : , T ajem nica salonu pię

k n o śc i"  o ra z  re w ja : „S am olo tem  do 
S ty lo w eg o " .

Ś W IT : „Ś w . A ntoni P a d e w sk i" . 
U C IE C H A : „M ek sy k an k a"  o raz  re -  

wja.

—  Z muzyki. Dziś w piątek odbędzie się 
pożegnalny koncert Imre Ungara niewido
mego pianisty węgierskiego i I. Laureata 
M iędzynarodowego Konkursu Szopeno
wskiego. Św ietny artysta, którego w ystę
py budzą w  całej Polsce olbrzymia sen
sację, wykona wspaniały program z dzieł 
Brahmsa. Beethovena, Chopina i Liszta. 
Jako nowość będą po raz pierwszy we 
Lwowie wykonane Beli Bartoka. Rumuń
skie tańce Narodow e.

— Hanka Ordonówna niezrównana pie
śniarka, polska Yvette Guilbert, budząca 
zachw yt wszechstronnością swego talentu 
odtwórczego, wystąpi na ogólne żądanie 
po raz trzeci na estradzie lwowskiej w e  
wtorek, 21 marca br. Artystka, ulubienica 
naszej Publiczności wystąpi w  wspania
łych kostiumach według rysunków S. Nor- 
fclina. 536

— Dziś jedyne i ostatnie przedstawienie 
,.jeńców"4 F. T. Marinetti, go. Futurysty
czna sztuka w  8 odsłonach pt. „Jeńcy", 
grana będzie dziś jedyny raz w  Teatrze 
Wielkim. W ystan a  tej sztuki spotkała się 
z gorącym aplauzem publiczności. Autor 
wyrażał się o niej w  największych super
latywach. Zarówno reż. W. Radulski, de
korator A. Pronaszko, jak i aktorzy zdo
byli sobie szczere uznanie tw órcy futury
zmu. Równocześnie z „Jeńcami" grane bę j 
dzie „Jutro" J. Conrada Korzeniowskiego. 
Reż. Dąbrowski.

— Dziś i w dni następne „Złota Ciocia" 
lekka komedia P. Gavaulta Publiczność 
żyw o oklaskuje w ykonaw ców  z Zofią Wie 
rzejską w  tytuowej roli i z Januszem War , 
neckim w komicznej roli kochającego sio- ! 
strzcńca na czele. Dalszą obradę tworzą i 
pp.: E. Bonacka, Kossocka, E. Kwiatkiew: i 
czowa, J. Niczewska. I Berski, J. Kordo- j 
wski. L. Stąpowski i Wł. Ratschka. Reż. j 
J. Warnecki. Abon. nr. 8._

— Uroczyste przedstawienie w  Teatrze 
Wielkim w dniu imienin Marzalka Pilsuds 
kiego W aigdzlUfc. dhiA-i^- biŁ  ciStadŁk.

W dniu Imienin Marszalka J. Piłsudskiego.
Obyw atele!

D orocznym  zw y cza jem  dzień 19-go 
m a rc a  zam anifestu je  szczególn ie g o rą 
co te uczucia, jak ie  sp o łeczeń stw o  
ż y w i d la  P ie rw sze g o  M a rsz a łk a  P o lsk i 
Józefa  P iłsu d sk ieg o . Z n a jd a lszy ch  
k rań c ó w  Rzeczypospolitej p o p ły n ą  
ku D osto jnem u S olen izan tow i ży c ze 
n ia  i  w y ra z y  sc rd eczn ei w dzięczności 
za to. że Ją  b u d o w a ł w  trudzie  i k rw a  
w y m  znoju, że  dziś w  chw ilach p ię trzą  
c y c h  się  tru d n o śc i czuw a nad  Jej p ok o  
jem , całością i bezp ieczeństw em , że  
nadal je s t m ózgiem  i se rcem  dzieła , I 
p rz e tw a rz a ją c e g o  P o lsk ę  w  m o car- . 
s tw o , —  On, sym bolem  n iezłom nej !

O byw atele!
K om itet p o w o łan y  

n ia O bchodu Im ienin 
suids kiego, apeluje do 
c ę  i poparc ie . N iech 
w sp ó łd z ia łan iu  dzień

d o  zo rga tiizow a- 
M a rsz a łk a  P ił-  

W a s o w sp ó tp ra  
dzięki W aszem u  
ów  św ię tem  p o 

w oli i bezm iern ie  ofiarnego p a tr io ty z 
mu.

G d y  w szędzie, jak  P o lsk a  d ługa i 
sze ro k a  św ięc ić  się  będz ie  w  radośc i 
to św ię to  W o d za  N arodu , L w ó w  nie 
p o zo stan ie  n a  sz a ry m  końcu. I w e  
L w ow ie, z a w sz e  w ie rn y m  i n ie ro z e r 
w aln ie  zw iązan y m  z ok resem  p ra c  
n iepod leg łościow ych  K om endanta , w e  
L w ow ie, k tó ry  w  la tach  'w ojennej z a 
w ieruchy  za c iąg n ą ł d ług  w dzięczności 
w obec N aczeln ika P a ń s tw a  i N aczelne 
go W odza, niie zab rak n ie  w  tym  dniu  
ak tó w  hołdu, czę j \ m iłości.

w szeclinem  się  stan ie , jeduoczącem  
w szy s tk ich  m ieszkańców  m iasta , niech 
się stan ie  jaśn ie jszym  prom ieniem  na 
t le  p rze ło m o w ej i n iew ątp liw ie  cieżkiej 
te raźn ie jszości.

P re zy d iu m  h o n o ro w e :
W o jew o d a  W ła d y s ła w  B e lin a -P raż -  

mowski., Insp. A rm ji G en. Juliusz 
R óm m el. D o w ó d ca  O. K. VI. G en. B o 
le s ław  P opow icz, P re z e s  S ądu  Apel. 
D r. K onrad  Zieliński, P re z y d e n t m ia
s ta  W a c ła w  D roijanow ski, R e k to r  U. J. 
K s P ro f. D r. A dam  G erstm an , R e k to r  
P o litechn ik i P rof. D r. H . Z ipser, R ek 

tor A kadem ii M edec. w e te r . P ro f. D r. 
B. Janow sk i, R e k to r  W . S. H . Z. P ro f. 
D r. A ugust Z irhofter. K u ra to r  J a rz y  
G adom ski, P re z e s  F ed er. P o i. Zw . 
O br. O jczyzny  W ojciech  hr. G o łuchow  
ski, P re z e s  O kr. Zw . L eg . P o se ł Dr. 
B ro n is ław  W ojciechow sk i, S en a to r  
D r. Loew etnherz.

K o m ite t w y k o n a w c z y :
P rz e w . W ic e p re z y d e n t D r. Z dzisław  

S tio ń sk i, S e k re ta rz e : M. Dzi-ędziele- 
w lcz . F r. JasŁeniak, M arjan  S taw ińsk i, 
P rz e w . Sekcji O rg . P o se ł D r. St. 
O stro w sk i, P rz e w . Sekcji Im prez 
P p łk . Z ygm untow icz, P rz e w . Sekoii 
fimans.i nalepek  D r. S tefan  U hm a, 
P rz e w . S ekcji p ras .-p ro p ag . R ed. B.

L ask o w m ck i. C z ło n k o w ie : D r. C hyliń
ska , R . D am czyńsk i, S ta ro s ta  pow . 
Eckhamdt. P.płlk. dyp l. F lo rek , P o s ła n k a  
Ja w o rsk a , S ta ro s ta  G rodzk i D r. Kli
m ów , P p łk . dypl. K ucżyńsk , M. 
Rotter, N aczelnik Sochański. Dr. iWe- 
ryńsk i, S e n a to r  Zaleski,

Program  uroczystości:
Sobota 18 marca:

Godz. 11-ta: Otwarcie W ystaw y „Józei 
Piłsudski w  dziejach sztuki, pamiątkach 
i wydawnictwach" w  Miejskim Gmachu 
Muzealnym przy ul. Ossolińskich 3;

godz. 12-ta: Hejnały z w ieży ratuszo
wej, poranki kinowe;

godz. 13-ta: Wspólna manifestacja mło
dzieży szkolnej na ul. Akademickiej i w  sa
li Tow arzystw a M uzycznego;

godz. 18*45: Pochód Zrzeszeń b. wojsko
wych, Strzelca i m łodzieży szkół w yż
szych z  lampionami pod pomnik Mickiewi
cza;

godz. 19-ta: Ca-pstrzyk orkiestr wojsko
wych i cywilnych na pi. św. Ducha. Zapa
lenie żagwi pa pi. św. Ducha i przeniesie
nie ich na Kopiec, poczem ognie sztuczne 
pod kopcem Unji Lubelskiej i w ystrzały  
moździerzowe.

Niedziela 19 marca:
Godz. 6 -ta: Pobudki orkiestr; 
godz. 6'30: Hejnały z w ieży ratuszowej: 
godz. 9-ta: Uroczyste nabożeństwo w

Bazylice Archikatedralnej z udziałem chó
ru „Echo Macierz", oraz nabożeństwa: w  
Katedrze Ormiańskiej, w  Katedrze św . Ju
ra i, synagodze;

godz. 10-ta: Nabożeństwo w cerkwi pra
wosławnej;

godz. 10T5: Nabożeństwo w kościele
ewangelickim;

godz. 10-ta: Defilada wojskowa z udzia
łem P. W. i zrzeszeń (zrzeszenia, które

wezm ą udział w  defiladzie zbiorą się o 
godz. 9*15 przed W ojewództwem, gdzie o- 
trzymają wskazówki od pp. Obornickiego 
i Sapaczyńskiego);

godz. 12-ta: Akademia Korpusu Kadetów  
1 Akademickiego Związku Strzeleckiego w  
Teatrze Wielkim z przemówieniem Juliu
sza Kaden Bandrowskiego. Postojowe kon
certy OTkiestr ma placach miejskich oraz 
w ystępy chórów;

godz. 16— 18: Zabawa i koncert ludowy 
w  Ogrodzie Kościuszki;

godz, 16—17: „Żywe szachy", widowi
sko na boisku „Sokoła", Cetnerówka;

godz. 19*30: U roczyste przedstawienie: 
„Śluby panieńskie", Fredry, w  Teatrze 
Wielkim z przemówieniem p. red. Bara
nowskiego.

Obchody w  Zrze s ze n ia c h :
Piątek 17 marca:

Godz. 19-ta: Obchód Z. Z. Z. i Związku 
Młodzieży Demokratycznej w  sali Izby 
Rękodzielniczej, pi. Strzelecki.

Sobota 18 marca.
godz. 12-ta: Obchód w  przedszkolu na

Persenkówce urządza Związek Pracy O by. 
watelskiej Kobiet;

godz. 16-ta: Podwieczorek dla dzieci w  
lokalu Z. P. O, K. pi. Bernardyński 2. 
Obchód w  szkole powszech. im. Sobie
skiego, ul. Zamarstynowska. staraniem

Zw. Żya. Uczcst. Walk o Niepodległość. 
Obchód Legionu Młodych w sali przy ul. 
Czarnieckiego 1.;

godz. 17-ta: Obchód T-wa Szkoły Han
dlowej w  sali „Gwiazdy", ul. Franci
szkańska;

godz. 17‘30: Akademia Związku Um ysło
w ych Pracowników Kolejowych w lokalu 
przy ul. Mickiewicza 12;

godz. 18-ta: Akademia Związku Urzędni
ków i funkc. m. Lwowa w  sali Rady miej. 
U roczysty wieczór Związku Urzędników  
skarbowych w  sali na pl. Cłowym.

W ieczór w  Zakładzie sierót żydowskich, 
ul, Janowska 34;

godz. 19-ta: Uroczysty wieczór Powia
towego Komitetu w sali Gwiazdy przy ul, 
Franciszkańskiej 

W ieczór funkcjonariuszy sądowych Ape
lacji Lwowskiej;

AKademja Zrzeszenia Urzędników BGK. 
i Zw. Oficerów rezerw y;

Kolo Lwów, w  salach B. G. K. przy ui, 
Kościuszki 11.;

godz. 19*30: Uroczyste w ieczory: Rada 
Grodzka B, B. W. R. w  sali hotelu Euro
pejskiego. pi. Mariacki 4;

Zw. Obrońców Lwowa w  sali Instytutu 
Tcchn. przy ul. Bourlarda;

Ognisko Nauczycielskie w  sali przy ul. 
Jagielońskiej 20;

Ognisko Podoficerów Garnizonu Lw. 
przy u l  Kurkowej 12;

Zw. Żyd. Uczestn. Walk o Niepodległość 
Polski przy ui. Bernsteina 12;

Ochotnicza Straż Pożarna „Sokół" w  
ogrodzie Kośoiuszki;

Zw, Podoficerów rezerwy przy ul. Kur
kowej 12;

godz, 19*45: Po,gwarka Pcowiacka przy 
ul. W iśniowieckich 4;

godz. 20-ta: Akademia Związku Legioni
stów  w Zakładzie Strzałkowskiej przy ul. 
Zielonej.

Niedziela, 19 marca 1933 r.
godz. 11*30 Akademia dz. IX. w  sali ki

noteatru Promień;
godz. 12 Akademia pocztowego przyspn 

so-bienia wojsk, w  gmachu poczty głó
wnej

Akademja Zw. Chrzęść, przy ul. Gró
deckiej 2 ;

Akademja Zw. niż. funkc. państw. przv 
ul. M akowskiego 5;

godz. 16 Uroczysty Obchód w świetlicy  
Zw. Pracy Obyw. Kobiet przy ul. W ało
wej 1 :

godz 17 U roczysty Obchód w  świetlicy  
Domu Kobiet przy ul. św . Zofii 1;

U roczysty obchód w  Miej. Zakładzie 
Opieki nad Dziećmi przy ni. Kadeckiej;

Uroczysty Obchód Kol. Przysp. Wojsk, 
w warsztatach kolejowych;

godz. 18 U roczysty W ieczór Zw. Pracy 
Obyw. Kobiet pl. Bernardyński 2.

Ponadto w  tych dniach odbędą się w e
wnętrzne uroczystości w e wszystkich Od
działach Związku Strzeleckiego w e Lwo
wie i w  powiecie.

Program  Polskiego Radia:
Sobota, 18 marca 1933.;

godz. 13: Transmisja manifestacji mło
dzieży szkolnej na ul. Akademickie;

godz. 15*25 do ]5‘35: Wiadomości woj
skowe i strzeleckie;

godz.' j5*35 do 16: Słuchowisko dla dzie 
ci z. W arszawy;

godz. 16‘40 do 17: Odczyt pt. Areszto
wanie Józefa Piłsudskiego w  Lodzi;

godz. 17'20: Felieton ppłk. Zygmuntowi
cza ,Humor Legionowy".

Niedziela 19 marca 1933:
grdz. 9: Transmisja Nabożeństwa z Ba

zyliki Lwów;
godz. 12*15 do 14: Uroczysta Akademja 

ku czci Marszałka z Filharmonii W arsza
wskiej;

godz. 16 do 16*25: Audycja dla mło
dzieży;

godz. 16*45 do 17: Odczyt z W arszawy 
pt. „Marszalek Piłsudski jako Naczelny 
Wódz";

godz, 18*20 do 18*50: Słuchowisko Legio
nowe pt „Droga do Wolnej Polski";

godz. 1S*50 do 19*05: Gliór Zw, Legion 
„Pieśni i Piosenki Lgjonowe".

się w  Teatrze Wielkim uroczyste przed
stawienie „Ślubów Panieńskich" Będzie 
to uroczystość ku uczczeniu dniu imieniu 
Marszałka Piłsudskiego. 600 biletów dla 
reprezentantów jest zarezerwowanych  ̂ i 
odebrać je można w kasie głównej ( Te
atr Wielki 1. p.) Reszta biletów w  kasach 
Teatrów Miejskich.

— Niedzielne popoludniówki w Teatrach 
Miejskich. Teatr Wielki daje w  niedzielę, 
o godz. 3*30 pop. znakomitą komedię G. B. 
Shawa pt. „Cezar i Kleopatra*'. Jest to 
fragment historii ukazany bez szablonowe 
go koturnu. W głównych rolach grają pp.: 
*t. Martini. W. Siem aszkowa, T. Riało- 
szczyński, J. Guttner, S. Jaśkiewicz i inni. 
Reż. J. Strachocki. Ceny najniższe. Od. 
60 .gr. do 3*50 zł.

Teatr R am aito ict ir*

południu świetną komedję J. Dcvala pt. 
„Mademoisellc". Autor porusza tak aktual
ny problem staropanieństwa i n iew yżyte
go. instynktu macierzyńskiego. W głów 
nych rolach pp.: W. Jakobińska, J. Kosso
cka. 11. Krzywicka, J. Kordowski, J. Ma- 
chaiski, Wł. W ięckowski, J. Ghodecki. 
Reż. J. Warnecki. Dekoracje O. Rexa. Abo 
nr. 7. Ceny najniższe. Od 60 gr. do 3*50 zi.

— Sensacja. Księżę tancerz Japoński 
w e Lwowie. Dnia 22 bm. w e środę w ystą
pi w  Teatrze Wielkim tylko jede:. raz 
sławmy tancerz japoński Yeichl Nimura. 
Stwarza on zupełnie now y rodzaj sztuki 
tanecznej. Pokazuje nowe metody tańca. 
Nimura jest pięknym młodzieńcem o bu
dowie atletycznej, który w  tańcu swym  
pokazuje wspaniałą grę muskufów. T&ń- 

I cent sp a r z a  taki nastrój nustysaojj J t  jtu

fcliczność śledzi jego ruchy z zapartym od 
decnem. Bilety do nabycia w biurze Abo 
i w  kasacli Teatrów Miejskich.

— Eugeniusz Mossakowski w .Pajacach*.
W sobotę, 18 bm. odbędzie się oczekiwa
ny już od dłuższego czasu pierwszy w  
obecnym sezonie gościnny w ystęp słynnego 
śpiewaka Eugeniusza Mossakowskiego. Zim 
komitego gościa usłyszym y w popisowej 
partji „Tonią" w  operze „Pajace", w  któ
rej śpiewać również będzie słynny Prolog. 
Wraz z Mossakowskim usłyszym y Mfrj? 
Pc-powiczównę, Radzisława Petera, Ed
munda Płońskiego, Józefa Zubika D>peł- 
nieniem całości tego wieczoru będzie lubią 
na powszechnie opera „Rycerskość W ie
śniacza" i  występem primadonay rranci- 

IJS& Batćw ny. Pgzedsprzsedal >w Kasie



Nr. z dnia 18 m a rc a  1933. 7

Teatru Wielkiego t w Malop. Ajencji Re
klamowej, ul, Gborężczyzny 7.

—  „Don Carlos" pi0 cenach najniższych.
W poniedziałek, 20 bm. przepiękna opera 
„Don Carlos" srana będzie po cenach nai 
niższych od 45 gr. do 3‘50 zł. ze względu  
na trasmisję radiowa.

— Colosseum. ..Abrakadabra" najnowsza 
rewia ciesząca się wiclkiem powodzeniem  
zespołu „W esołego Murzyna" odniosła na 
wczorajszej premierze nadzwyczajny suk 
ces. W szechstronność programu utrzymu
je w idza w  stałem zainteresowaniu a w e 
soły nastrój przez, cały czas nie opuszcza 
widowni. Na ekranie dźwiękowiec „Cudo
twórca" o sensacyjnej i ciekawej treści.

W (Srodze do Belwederu.

— Legioniści'. Dzień 19 marca jest dniem 
imienin Naszego Komendanta ' ^ s z e -  
go Marszałka Polski Jozeia Piłsudskiego. 
Dzień ten jest dniem radości całego sp 
łeczeństw a Polskiego, które w spólnie z 
r.ami obchodzić będzie uroczystosu i a 
ten dzień przypadające.
Związku Legionistów Polskich w e Lwo 
w ie w zyw a  w szystkich legionistów do 
e-eniialnceo wzięcia udziału w  propramie 
opracowanym ^ p ó h ń e  z Komitetem Oby 
watelskim, a podanym szczegółow o w afi
szach. Przytem  Zarząd podaje do wiado
mości zarządzenie w ew nętrznc. W sobotę 
dnia 18 bm. O godz. 18 zbiórka legjomstow 
P"zcd lokalem Związku ul. Zielona to. 
skąd nastąpi wym arsz ze sztandarem n 
pl.' św. Ducha 1 w zięcie udziału w  Ogól
nym capstrzyku. O godzinie 20 Uroczysta 
Akademia w  auli Zakładu W> c l .  • 
Strzałkowskiej Zielona 22. W stęp za zd' 
Proszeniami. Dnia 19 bm. godz. 13 30 her
batka dla dzieci legionistów w lokalu 
Zuiązku ul. Zielona 12. Rodziny z dziećmi 
proszone są o udział. Wstęp wolny.

_  Lwowski Oddział polskiego Towarzy  
itw a Prehistorycznego urządza w piątek, 
dniu 17 marca br. o godz. 18 w  sali insty
tutu Prehistorii U. J. K ul. Kosc.uszki l  
u li p. posiedzenie naukowe z .1 . ™ !  
n lira Jerzego Polańskiego Pt. Najstarsze 
kultury neolityczne ua Polesiu, Goście ini-

nad stanowiskiem państwa w 
kulturze współczesnej mówi? będzie Pa>< 
dr. P aw eł Rybicki dnia to mai ta  br . o  ł.o 
dżinie 1915 w lokalu e>. K. .Al A. ..Odro
dzenie'', ul. Piekarska i. 2a I- 
W steo wol.iv. . ..

Dyrekcja Państwowej Komisu ŁK'-a' 
inlnacyjnej przy Konserw atwjuni I oh 
I ow. Muzycznego w e Lw owie ( i . ■U u  
rąźczyzna 1. 71 dla egzaminów z m u « * i 
śpiewu jako przedmiotu nauczania w szko 
ii.-h średnich ogólnokształcących i semi
nariach nauczycielskich zawiadaiina. u  i>o- 
dMia o dopuszczenie do egzaminu Kd-oicz 
zgłoszciiia do egzaminów popraw czyLn 
sesii wiosennej należy wmesc
,-i marca br. Podania po t y m  termu,,e. 
bezwarunkowo nie będą uwzględniane.

1 - Młodzieży Akademickiej do wiadomo.
k i .  Rekolekcje dla pp. Akaaemńwrw od- 
I rw aiace się właśnie w trzccl ser ąch w 
l-nścioiacli: św . Antoniego, (przy ul. Ly 
-/■■kowskiej 49). 0 0 . Jezuitów (ul. Ruto-, 
wskiego. i św . Mikołaja (koło starego Unl 
wersvtetu), codziennie o godz. b w .e c z o  
-em. mata sie już ku soncow i. ^ p ia s z a

wszystkich PP. Akademików do sko
rzystania z  nich. W sobotę, dnia 18 mar
ca br spowiedź od godz. 17 do godz 20 
w kościele Klarysek (przy ul. 
w sklej 2) Ze w zględu na to. ze będą spe 
tiahiic zaproszeni spowiednicy, zaprasza 
mc ogół Młodzieży Akademickie , tak/.e 
pp. studentki. doSskorzystania z  okazji od- 
i.ycia spowiedzi w  wymienionym kościele, 
zarówno tych co brali udział w  rekoto-
kejach, jak i tych co w  nxh mc uc..cs.

- -  polskie T owarzystwo filozoficzne. XV
sobotę, dniu. 18 marca br. odbędzie się o 
-odzinic 19 w  sali posiedzeń Instytutu
blozoficznego Uniwersytetu plenarne po
siedzenie naukowe, na k torem . 
>chmicrer w ygłosi odczy t Pt. 
egzystencjalne systemu Russella .

tow arzystw o Geograficzne w e Lwo- 
wie. W piątek, 17 bm. o godzin e 1 zebr 
nie publiczne w  sali Kasyna i Kola L ; . . -
Z odczytem kot. pi. S tan is ław a  Karpm
ekifgo: „Polski lot ponad trzema koi U 
nemami" (14.390 km. w  lo s  fo to n a ch  jot
„a trasie W arszawa-Stambiil-Hcru -Uag
Cad-iK ai r-W a r sz a wa 1. Podczas odczytu wy 
świetlanych zostanie aj przezroczy.

_  W ystawa zabytków żydowskiego  
przemysłu artystycznego obejmuje s f,rJ ęt 
świątyni i domu. a w  szczcgołuosa w -  
r(:bv ze srebra, mosiądzu, hafty, tkanin yi 
ceramikę, grafikę, druki i rękopisy. lym -
czusowy katalog okazał się juz w d u 
gi cm wydaniu. W ystawa cieszy się mesla
btmeem zaimerosowRiiicin. czego t im o -
Jcm liczne zgłaszające się w yciec.T i miej 
-cnwe ! z Małopolski Wschodniej. W osta
tnich dniach zgłoszono szeieg  ^
cksrmnatów. a ponadto przy by ł> . .
s.dki. które mieszczą graukę i w jonankt.

W y s t a w a  otwarta codziennie od 9 rano 
do 8 wieczorem bez przerwy. Miejskie 
v.uzemn Przem ysłu Artystycznego
! Azowie. 4

Z T owarzystwa Przyjaciół Sztuk Plę 
knyeh w e Lwowie (Omach Muzeum j"̂ ty"
;;irflowęgo, weiście od ul. DzieduszycKicn 
; 1) Otwarta ubiegłej niedzieli w ystaw a

u zrzeszeń artystów warszawskich 
wzbudziła duże zainteresowanie wśród 
zwiedzającej ją publiczności. Stow arzyszę
iv* ,3 si£oła W arszawska" erutnuace * »

W czo ra j o godz. 10 ran o  p rzy b y li do 
L w o w a u czes tn icy  raid.ii m o tocyk lo 
w ego  Z w iązku  S trze leck ieg o , oddziału  
im. L isa Kuli w  W a rsz a w ie . Celem  
rajdu  jes.tl d o ręczen ie  P . M a rsz a łk o w i 
P iłsudsk iem u  w  d n ;u im ienin ad resu  
h o łdow niczego  od o d d z ia łó w  Zvv. S trz e  
leckiego. R a  id w y ru s z y ł z W a rsz a w y  
w  dn. 9 bm. T ra sa  p ro w ad ziła  p rze z  
T oruń , G dynię, P oznań , C zęstochow ę, 
K atow ice, K rak ó w  i P rz em y śl do L w o

w a. M igdzy godz, 13— 14 u czes tn icy  
raidu  w y ru sz y li w  dalszą  drogę p rze z  
Łuck i W ilno do W a rs z a w y , gdzie 
p rz y b ę d ą  w  dn. 19 w  południe i zam el
dują sie w  B e lw ed erze . W  rak i z: e bio
rą  udział t r z y  m o to ry  z ip rzyczepkam l 
m ark i C W S. i n as tęp u jący  zaw o d n icy : 
ppor. W ikiel Kaz., poo r. W ikiol A leks., 
plut. L isicki S tef., plut, K ry g e r E dw . i 
olut. M endel F eliks

Strzelcy łotewscy we Lwowie.
W  dniu 20 b. m. z a w ita ją  do  L w o

w a  mili goście. P rz y b ę d z ie  m ianow i
cie z Ł o tw y  k o m en d an t g łó w n y  orga 
n izac ji ocho tn iczej A jzsa rg ó w  w ra z  
ze sw y m  -sztabem ce lem  oddania w i
z y ty . złożonej m u p rz e z  p rze d staw i
cieli Z w iązku  S trze leck iego . G oście 
pow inn i nam  b y ć  tein  milsi, że są on i 
p rzed staw ic ie lam i n a ro d u , * k tó reg o  
dzieje są b a rd z o  p o d o b n e , dziejom  P o l
ski.

O rg an izac ja  A jzsargów , odpow iada 
naszem u Z w iązkow i S trzeleck iem u. 
P o  p rok lam ow an iu  n iepodleg łości Ł o 
tw y  w  dniu 18 lis topada 1918 r.. m u
sia ła  Ł o tw a , podobnie jak i P o lsk a , 
s to czy ć  ciężką w alkę z nadciągającą  
fala czerw o n e j anarch ii.

I k ie d y  dzięki m ęstw u  l odporności
żo łn ierza  ło tew sk iego  sk o ń czy ł się 
w y śc ig  k rw i i że laza  — sp o łeczeń 
s tw o  stanęło  społem  do w yścigu  p ra 
cy. W ó w c za s  to p o w sta ła  o rg an iz a 
cja ochotn icza A jzsargów .

O rg an izac ja  ta  lic z y  dziś b lisko 40 
ty s ięcy  cz ło n k ó w , k tó rzy  rek ru tu ją  
się  z najlepszych  elem entów  z pośród 
ludu > uteligencjj. U zbrojeni w karab i- 
uy w o jskow e, um undurow ani n a  k o sz t 
w łasn y , sfo rm ow ani są w  jednostki 
bo jow e a  to w  kóaii,Panje. baony  i p u ł
ki. A jzsargow ie s tan o w ią  pom ocniczą 
siłę arn iji ło tew sk ie j, m ająca  za z a d a 
nie zb ro jną o b ronę  p ań s tw a . P ró c z  t e 
go. m ają na celu w y ch o w an ie  m oralne 
sp o łeczeń stw a , a  w ięc  u robien ie typu  
oby  w a te ła-żo tn  i e r z a , g o to w e g o  do 
w szelk ich  pośw ięceń  dla dobra  p ań 
s tw a  i o jczyzny .

K om endant g łów ny  A jzsargów  w ra z  
ze SWymi n ajb liższym i w sp ó łp rac o w 
nikam i gościć będzie w e  L w o w ie  p rzez

d w a dni. P ro g ram  ich poby tu  jest n a 
s tę p u ją cy :

P on iedz ia łek , 20 b . m. o godz. 7 ratio 
p rzy w itan ie  gości n a  d w o rcu  p rzez  
p rzed staw ic ie li w ładz , o rg an iz ae y j 1 
s to w a rz y sz e ń , o raz  o d eb ran ie  defila
dy  kom panji honorow ej, póczcm  o d 
jazd  do  ho te lu  G eo rg e‘a. W  godzinach 
od 9— 12 goście z łożą  w iz y ty  w  O k rę 
gu VI Zw . S trzel., u W o je w o d y  lw o w 
skiego, u In sp ek to ra  Armii, u D cy O. 
K. VI.. u K om endanta garn izonu  i u  
p. P re z y d e n ta  ni. L w o w a . O g. 13-ej 
śn iadanie u D cy  O. K. VI. gen . b ry g . 
P opow icza . O godz. 16-cj w y ja z d  do 
B rzu eo w ic  i p rzeg ląd  2  kom pan ii s trz e  
leckic.il. p cc ze m  od  17.30 do 20-ej 
zw ied zan ie  o d d z ia łó w  Z w iązku  S trz e 
leckiego w e  L w o w ie . P ie rw s z y  dzień  
poby tu  gości za k o ń cz y  ob iad  w  hotelu  
G e o rg e ‘a, w y d a n y  p rze z  p re z e sa  i k o 
m endan ta  VI. O kr. Z. S.

Zbrodniczy zamach 
na życie służącej.

P rz e d w c z o ra j w ieczo rem  policja śled 
cza o trz y m a ła  zaw iadom ienie poufne, 
żc tia życie służące j S tcck o w ej (S e rb 
ska 17) uknuto  sp isek  m o rd erczy . P o 
d łoże s p ra w y  było  ta k ie : W  T urynce 
ko ło  Żółkw i w łaścic ie lką  m ałego fol
w ark u  je s t A nastaz ja K rysiecka. Nie
d aw n o  p rzy ję ta  ona do służby  jako p a
ro b k a  n iejakiego S tec k a  ze L w ow a. 
W  k ró tk im  czas e zakocha ła  sie w  nim 
i n a w ią z a ła  z  nim rom ans. G d y  po
czu ła , że  je s t w  ciąży, postanow iła 
w y jść  za m ąż za S tecka. Na p rzeszk o 
dzie tem u zam iarow i s ta n ą ł ten fa k t 
że  S tccek  ma żonę. k tó ra  je s t s łużącą 
w e  L w o w ie  p rz y  ul. S erb sk ie j 17. W o 
bec tego K rysiecka po stan o w iła  po
zbyć  się ry w a ik i. W y n a ję ła  do tego 
celu  n ie jak iego  M ichała W olskiego z 
S o k aszy n a , k tó ry  n iedaw no  opuści! 
w ięzienie, gdzie s iedzia ł jako podej
rzan y  o zam ordow an ie  kupca G rubera . 
Za za p ła tę  2C0 zł. W olsk i zobow iąza ł 
się z a s t r z e lę  S tępkow ą. K rysiecka 
w rę c z y ła  nut 50 zł. zadatku  i w y p ra 
w iła  go do L w ow a. W czo ra j \y o lsk l 
w czesnym  rank iem  s ta n ą ł z rew o lw e
rem  w  dłoni w fram udze kam ienicy  
p rz y  ul. S erb sk ie j 17. C zekał, aż  S tec - 
kow a w yjdzie  z b ram y  udając sie na 
zakupy . T y m czasem  zjaw iło  s ir  dw óch  
w y w iad o w có w  policy jnych . W y leg ity 
m ow ali oni W olsk iego  j odp row adzili 
na policje.

W to re k , 21 b. m .: od  9— 14 zw ie d za 
nie m iasta . O g. 14 śn iadan ie , w y d an e  
p rz e z  p re z e sa  i k o m en d an ta  p o w ia tu  
L w ów -m iasto . O g. 15.30 zw iedzen ie  
A kadem ickiego O ddz. Z. S . O g. 17-ej 
h e rb a tk a  u W o jew o d y  lw ow sk iego . 
O g. 20.3-0 przy jęcie pożegnalne, w y 
dane prze;: K om endanta 
S.. .poc/.ein o 23.30 goście 
W a rsz a w y .

ILE PANI W Y D A J E  NA FRYZJERA?
PIERWSZORZĘDNY ZAKŁAD FRYZJERSKI
STANISŁAW RYCKER, UL. BATOREGO 14.
w prow adził d u ią  zniżkę Cen: O ndulacja  1 zł., slrzy- 
ie n le  60 gr.. w odna ondulac ja  1 20 z ł . m ycie głow y 
60 gr. — Farbow anie w łosdw  7 zł., far bo wu nic brwi 
i rzęs 1 z ł ,  m anicure  50 gr. Trw ała  ondulacja  
z gwarancją tylko 10 zł. 532

Relikwie Męki B ożej.
Ja,k w iadom o, w  kaplicy  S a n c ta  

| S ancto rum  na placu św . Ja n a  L a te ra ń 
skiego są p rzech o w y w an e  relikwiie M ę 
l;i B ożej. R e lik w ie  te  w  ce n n y c h  re li
k w ia rz ach  z o s ta ły  .przez k ilka w ieków  
zam u ro w an e pod o łta rzem  k ap licy  w  
r. 1527 .podczas „S acco  di R o m a“ ce
lem ocalen ia re likw ii i re b k w ja rz y  
p rze d  iupicslweiTi landknech tów , m tii- 

g łó w n eg o  Z. i s* zam urow ali d w ie  o lb rzym ie sc h o w 
ki żelazne pod podłogą o łta rz a . O d .c za  
sów  P ap ieża  K lem ensa VII aż do P iu 
sa X, schow ki te  p o zo s ta ły  w  u k ry 
ciu. dopiero  P a p ie ż  Pius X k az a ł spo 
rząd z ić  dok ładny  spis re lik w ia rz y  i 
relikw ij. zam y k a jąc  te  o s ta tn ie  w  reli
k w iarz ach  p ro w izo ry cz n y ch  i p rzeno 
sząc a r ty s ty c z n e  re lik w ia rze  z  XV w . 
d ■> bibijoteki w a ty k a ń sk ie j. O becnie 
O jciec św . k az a ł spo rządzić  dok ładne 
rep ro d u k c je  daw n y ch  re lik w ia rzy , ce
lem  w y s ta w ien ia  relikw ji na w idok  
P ub liczny  podczas R oku Ś w iętego .

od jadą do

koło prof. Pruszkowskiego, składa się z
grupy młodych artystów, których ostatnia 
w ystaw a w  Warszawite w yw ołała żyw y i 
przychylny oddźwięk prasy fachowe). Wy 
różniają się ,na niej prace A ret a, Bartosze
wicza, Palłesy i innych, (irupa grafików  
, Byt" składa się z najwybitniejszych mło
dych grafików polskich, wśród których na 
7.Wiiska Bartłomicjczykn. Chróstowskicgo, 
(Joryńskiej są znane naszej publiczności 
.inż z poprzednich w ystaw . Całość w y
stawy stoi na wysokim poziomie i, godna 
jest zwiedzenia. W ystawa otwarta jest co
dziennie od godz. 10 do 15 pop.

—. Kurenda ks. arcybisk. dr. T w ar
dow skiego w  spraw ie obchodu ku czci 
śp. ks. arcybisk. B iłczew sk iego . K siądz 
a rcy b isk u p  T w ard o w sk i w y d a ł kuren- 
dc do  duchow ieństw a zakonnego  l 
św ieck iego  całej diecezji lw ow sk ie j, za 
icca jąc  u rządzan ie  w  dniu 21 m arca  br. 
w e w szy s tk ich  kośc io łach  nabożeństw
ż a ło b n y ch  za duszę śp. arcyb iskupa
B iłczew skiego. T am  zaś, gd z ;e są  o d 
pow iednie ku temu w arunk i, m ają by ć  
u rząd zan e  odpow iedn ie  akadcm je .j u- 
roczysto śc i. na k tó re  zap ro sić  n a leży  
rep rez en ta n tó w  w ład z  i u rzędów  pań
s tw o w y ch  i sam orządow ych . K om enda 
D zieln icy  M ałopolskiej S o k o ls tw a  w y 
d a ła  do w szy s tk ich  gn iazd  sokolich  go
rą c y  apel. w  k tó ry m  podnosi n iezw y 
k łe zasług i w ielk iego  A rc y p a s te rz a  o- 
koło  k rzew ien ia  i o b ro n y  polskości i 
za leca  im  u rządzan ie  n ab o żeń s tw  ża ło 
bnych  o ra z  u ro cz y sty ch  obchodów  
w zg lędn ie  w spółudział w  obchodach.

—  Sprostow anie, W  artykule p. t. 
„N ow y ątui propagandy polskiej11 o -

p uszczen ię  s łó w k a „ lecz" w y p ac zy ło  
sens zdania. P o w in n o  ono b rzm ieć  
„N ajw iększe zdum ienie w y w o ła ło  udo
w odnien ie ze b ra n y m  p rzez  p relegen ta , 
ż c  nie istn ie je  k w estja  „ko ry ta rza*1 po
m orsk iego , l e c z  k w estja  w y sp y  
w schodn io -p rusk ie j.

—  W ieczorek  ku czci śp. Żwirki i 
W ig u ry . P rz e d  kilku dniam i odby ło  
się w  p ry w . sem inarium  naucz. koed. 
im. B. P ru s a  w e L w o w ie  u ro c z y s te  
zeb ran ie  S zko lnego  K oła L. O. P . P. 
(L. 721). Na w stę p ie  p rze w o d n iczą cy  
Koita Jan  T ry b u siew icz , uczeń  IV. k u r
su zakom unikow ał zeb ran y m , że Ko
m ite t W ojew ódzk i za tw ie rd z ił u ch w a
łę o sta tn ieg o  zeb ran ia  i zgodził się na 
n azw an ie  K oła im . śp . p o r . Ż w irk i 
i inż. W ig u ry . Z kolei p rzem ó w ił do 
licznie zeb ran e j m ło d z ieży  m ajo r T ie- 
ger, d y r . W oj. KomMetu, poczem  od
słon ił tab licę z  p o rtre ta m i obu B oha
te ró w  p rz e s tw o rz y . N astępn ie  o d by ły  
się produkcje m łodzieży  i ta k : M azur
k iew icz, ucz , IV. kursu  p rz e d s ta w ił 
dzieje sukcesu  śp. Ż w irk i W ig u ry , R o
g o w sk a  ucz. V. k u rsu  w y g ło s iła  
w ie rsz  G am sk iej: „P o je d y n ek  Ż w irk i 
ze śm iercią", k w a r te t sm y c zk o w y  ode
g ra ł  „P ieśń  do m u “ Ż ukow skiego , a  
ch ó r m ieszany  o d śp ie w a ł k ilka  pieśni 
p a trio ty cz n y ch . C a łość  zak o ń czy ł film 
p ro p ag an d o w y  „Silne lo tn ic tw o  —  to  
silna Polska**.

Ze Stowarz. Kupców 1 Przemy
słowców Polskich. W niedzielę dtiia 
12 b. m. odbyło sie w  lokalu w ła sn ym

S to w arzy sz en ia , ul. 3 M aja 1. 2, z e b ra 
nie sekcji dęta ilis tów , z re fera tem  n a 
czelnego  chem ika m iejskiego p. dr. 
H en ry k a  R ub eu b au era  n a  te m a t: „O  
ustaw ie  o fa łszow an iu  i podrab ian iu  
p roduk tów  ży w n o śc io w y ch  i o sk u t
kach w y n ik a jąc y ch  z tej u s ta w y  dla 
sprzedających**. R eferen t w ychodząc z 
za łożen ia , że liczne sk a rg i k n p k c rw a  
w  sp raw ie  w y stąp ień  o rg an ó w  k o n 
tro ln y ch  M ag istra tu  co do sp rze d aż y  
fa łszo w an y ch  śro u k ó w  ż y w n o śc io w y ch  
o p ie ra ją  się p rzew ażn ie  na n ieznajo
m ości u s ta w y  i na trudnościach  w  .roz
poznaniu  s fa łszo w an y c h  środków  
ży w nośc iow ych , u w aż a ł za najlepszy 
śro d ek  za p o b ie g aw cz y  obzuajm ienic 
z a in te re so w an y c h  sfer tak z  isamą usta 
w ą, jak  i z sposobam i rozpoznaw an ia  
p od rob ionych  a r ty k u łó w  żyw nościo 
w y ch . W  refe rac ie  sw y m  zapozna ł ze
b ran y c h  dok ładn ie z  g enezą  ustaw y  
i jej celem , p rz e d s ta w ił w sz y s tk ie  do
ty c z ą c e  p rzep isy . Na n as tęp n em  ze
b ran iu , k tó re  się odbędzie w  niedzielę 
26 b. m „ o godz. 5 -te j popoł. w  lokalu 
S tow arzyszen iia  p rz e d s ta w i p. d r. Rii- 
b en b a u e r n a  p o d s ta w ie  p ra k ty c z n y c h  
dem onstrac ji ła tw e  sp osoby  rozpozna
w an ia  sfa łszo w an ia  a r ty k u łó w  ży w n o 
śc iow ych . W sk az an em b y  by ło , by  kup 
c y  detajliści tak  ze w zględu na tem at, 
jak  i osobę re fe ren ta  najliczniej s ta ra li 
się  zap o zn a ć  z  ta k  w aż n ą  dla nich 
spraw ą.

•— o------



Z S A U  O PC ZY TO W EJ,

Narinetti mówi o futuryzmie.
AV zaspane, n ie ruchom e n asze  m iasto  

w p ad a  jak  bom ba, ja k  z y g z a k  b ły sk a 
w icy  z fu tu ry s ty cz n eg o  o b razu , F . i ' .  
M ariuetti, tw ó rc a  fu tu ryzm u , cz łonek  
K rólew skiej A kadem ii N ieśm ierte lnych  
Italii,

W  sobole u czes tn iczy  w  p rem ierze  
sw ej sz tu k i „ Jeń cy " , w  n iedzie lę  w y 
g ła sza  w  sali K asy n a  M iejskiego w y 
k ład  o ruclm  fu tu ry s ty c z n y m  i re c y tu 
je w  las lfe u tw o ry . J e s t se n sac ją  dw óch  
dni, em ocjonuje w szy s tk ich , k tó rzy  pa
trzą  na n iego . P o ry w a  sw ym  gestem , 
ży w io ło w ą  a rg u m en tac ją , m ocnem  sło 
w em . S tu p ro c e n to w y  „W łoch , w cie le
nie w ulkan icznego  tem p eram en tu , po
łączenie rew o lu cy jn eg o  fenom enu z d o 
sto jną p o s ta w a  k ró le w sk ie g o  A kade
mika .

G dy m ów i o fu tu ryzm ie , k tó ry  p o 
w o ła ł do życia , s ło w a  jego to c z ą  się 
jak  k ask ad y , rę c e  k re ś lą  n e rw o w o  sp i
ra le  i za łam an ia , oczy  rzu ca ją  b ły sk i. 
T ak  g łosi n ow ą p ra w d ę  p ie rw sz y  fu 
tu ry s ta . Na bok  szab lon , u k ład n a  p o 
za.' To pasja, tw órcza , to  ucieleśniona 
w iz ją  now ej rz e c zy w is to śc i zjaw ia się 
p rze d  nam i. M ariue tti w ie. że s łu c h a 
czów  m usi p o rw a ć  za  sobą . nie dopu
śc ić  do n a ty c h m ia s to w e j. an a lizy  jego 
racji. Z asu g e ro w a ć  d y n am ik ą  gestu  i 
argum entac ji,f zgklnąć w  oniem iałą p rz e  
s trze ń  now,ę ob jaw ien ie . M ariue tti 
c z y n i to  m is trzo w sk o , z po lotem  i b ra 
w urą , jak  p rz y s ta ło ., po w ielo le tn im  
tren ingu .

P o d k re ś la  z nac isk iem  .is to tę  zało
żenia fu tu ry z m u : dąć  w  jed n y m  tw o 
rze ab s trak c ję  i rze czy w is to ść , o d d a 
lenia łą cz y ć  z p ie rw sz y m  planem , m a- 
te rja lność  k o n tra s to w a ć  z m is ty c y 
zm em . O bjaśn ia w  tym  duchu p o czę tą  
s w a  sz tukę  „ Je ń c y " . D zieło  sz tuk i, 
w ed łu g  zasad  fu tu ry zm u , m usi b y ć  
p iękne w  b ru ta ln ie  n arzu ca jące j się 
dynam ice .sp rzecznych  zestaw ień  ruchu , 
m usi b y ć  w o ln e  od d ru go rzędne j o rn a

m entacji, jak! o n w a  a rc h ik tu ra , m usi 
mieć d ra m a ty c z n e  tem po m a szy n y , u- 
po.iność ha lucynacji i z n ó w /w  z e s ta 
w ieniu g ro te sk o w ą  nagość fak tu , ja 
k im kolw iek  on ■ będzie , d ra s ty c z n y m  
cz y  podn iosłym . M usi b y ć  rep o rtaż em  
bezpośredn ich  sko ja rzeń , pod an y m  w  
sy n te ty c z n y c h  sk ró tac h , b y  spo tęg o 
w ać  siłę  odczucia . F u tu ry z m  sz u k a  w 
p la s ty c e , m uzyce , poezji tem pa akcji, 
rów iioczesności z jaw isk  i ich . w sp ó ł
dzia łan ia . O d y , k o n s tru k ty w iz m  francu 
sk i o d słan ia  ce low ość ukłą.diu m ech a
nizm u i m a te m a ty c z n ą  harm o n ię  form  
.geom etrycznych, futuryzm  w id zi żró-

Statystyka sejsmologiczna.
W edług  d an y ch  o pub likow anych  

p rzez  „B iu le tyn  S ejsm o log iczny" pod  
dy r. p ro f. P e n ta , d y re k to ra  O b s e rw a 
to rium  w  M opcalieri. co ro czn ie  re je 
stru je  się 4500—:70Q0 trz ę s ie ń  ziemi, 
z czego  zn aczn a  część  uchodzi u w a 
dze ogółu, za zn a cz a ją c  się  jed y n ie  na 
ap a ra ta c h  se jsm o log icznych  w  330 
o b se rw a to riach  w  ró ż n y c h  k ra jach - 
C odz ienn ie  za tem  liczba w s trz ą só w  

w y n o si od  12—20. Zdaniem  uczonych  
is.niei,ą dw a kręg i n arażo n e  szczegó l
nie na sku tk i trzę sień  ziem i, a m iano
w icie k rą g  śródziem nom orsk i, inaczej 
zw an y  alpe.isko-bim aiajski, obejm ują? 
cy  pó łnocna A frykę. W io ch y . H iszpa
nię. g rzb ie t alpejski, b a łk ań sk i. K ar
packi. K aukaz, A zje M niejszą. P e rs ję  
i Indjc. A m ery k ę  C en tra lną  i A u s tra 
lię. D rugi k rą g  nosi n az w ę  k ręg u  oce- 
m iczn o -sp ek o in eg o . ' o śrcd k u ją ce g o  o  
ko ło  .39 '.proc.' trzę s ie ń  ziem i. W e  W ło  
szcch istn ieje 20 o b se rw a to rió w  se js 
m ologicznych. ilość trzę sień  ziem i w y -  
nosi. m niej w ięcej około  2 , na m iesiąc  a 
ogółem  165 na rok. licząc w s trz ą s y  
słabsze . N ajbardzie j n a ra żo n e  n a  sk u t 
ki trzęsień  ziem i są dz 'e ln ice K alabrji, 
Uukanii. K am panii (okolicę W e zu w iu 
sza), dalej S y cy lia  w schodn ia . L iguria  
o raz  okolice S jeny , p ó łn o c n a  część je
ziora Como i Alpy Apuańskae.

d ło  św ie ży c h  w zru sze ń  e s te ty czn y c h  
w  ru ch u  m a sz y n y  i d ram a ty zu ję  m a r
tw e  ob jek ty .

P o  ż y w e j prelekcji zach w y ca  M a- 
r in e tti publikę recy tacja- sw y ch  futti • 
ry s ty c z n y c h  w ie rsz y . N aprzód  „B om 
b a rd o w an ie  Adr.ianopolu". J e s t  to  sz a r 
p ią c y  n e rw y  zespół onom alopeiczuycb  
b rzm ień , w y ra  ża lących  d ra  mat y czną 
sy n te zę  w alki. W śró d  innych u tw o 
rów , zaznajom ił, nas z ro d za jem  „uiero- 
poezji" , ik a ro w em  -• p rzeży c iem  lotu 
,.nad se rcem  Italii", a  p. L u d w ik a  C zcr 
ny  w y g ło s iła  spo lszczony  p rzez  siebie 
w ie rsz  p ro g ra m o w y  p. t . :  ■ „Pegaz.". 
Z obaczy liśm y  te ż  p ie rw sz ą  książkę, 
z łożoną z a lum iniow ych  k a r te k  z poe
zją M arlne ttiego .

P u b lic z n o ść ’ w z ią ł ży w c em  k o ry 
feusz  ; fa sz y s to w sk ie j poezji. B ezp o 
śred n io ść  o b co w an ia  z fenom enalnym  
cz ło w iek iem  czyni sw o ie . T w ó rc a  b y ł 
sz c z e rz e  zad o w o lo n y  z uznan ia  i p rz y  
jęcia g o -w e  L w o w ie , za co te ż  dzię
ko w ał.

R ozpaczliw ie  dużo  ludzi ze sfer za 
in te re so w an y c h  m ia ło  p iln iejsze za ję 
cie, .iak u czes tn iczen ie  w  tej w y ją tk o 
w o  w arto śc iow ym  zd arzen iu . L w ów  
je s t k u ltu ra ln y , s ły s z y  się  dookoła.

!,. Ty row ie?.

Międzynarodowe
geograficznych

W  październ iku  i lis topadzie b. r. 
odbędą, się m ięd zy n aro d o w e p o m ia ry  
d ługości geog ra ficznych  p rzy  pom ocy  
te leg ra fu  isk ro w eg o . O sta tn ie  f ig o  ro 
dzaju pom iary  o d b y ły  s ię  w r. 1920. 
P o m ia ry  p rz e p ro w a d z o n e  b ęd ą  p rzez  
in sty tuc je  ce n tra ln e  G reenw ich . P a ry ż  
i W aszy n g to n , tu d z ie ż 'p rz e z  trzy  w ie- 
loboki. obejm ujące ca ły  glob ziem ski 
ze s tac jam i: S zanghai. Ban D iego. Al
gier. G reenw ich , Tokio , W an co o w er, 
O tta w a  i K apstad t. A delaida, R io dc 
Ja n e iro . D o ly c lt s tu c y j/in a ją  by ć  p rzy  
łączone także [ inne punkty  ziemi. P o 
ró w n an ie  sy g n a łó w  cz aso w y c h , o d e 
b ran y ch  w  d ro d ze  isk row o~ telegraficz- 
nej z w lasnem i usta len iam i cz asó w , 
w y k aż e  różnice długości geograficznej 
in te re so w an y c h  te ry to rió w . P o m ia ry  
p o w y ż sz e  m ają w aż n e  znaczen ie  dla 
sp ra w d z e n ia : 1) zm ian, w y m ag a n y ch  
•przea te o rie  p rze su n ięć  k o n ty n e n tó w  
W eg en e ra . 2) dla sp raw d ze n ia  teo rii 
V euingM einesza w  sp raw ie  podm or
skiego fa łd o w a n ia  się ziemi w z d łu ż  
w y b rz e ż y . 3) sp raw d ze n ie  teorii F. 
W . B row na o1 pu lso w an iu  ziemi, k u r
czeniu się i ro zsz e rza n iu  jej po
w ierzchni.

P o m ia ry  tego  rodza ju  m uszą by ć  do 
konane z n ad zw y cza jn ą  dokładnością.

pomiary długości
w  roku 1933.

przyuczeni m uszą b y ć  uw zg lędn ione naj 
ro zm a itsz e  w p ły w y , jak  n. p. czy n n ik  
o so b is ty  o b se rw a to rió w , p rzesun ięc ia  
sie b iegunów  ziem skich i po łudn ików  
i t. d. J u ż  n a w e t ciśnienie a tm o sfe ry cz 
ne  w p ły w a  n a  w y n ik  pom iarów . Jeśli 
m ianow icie  ciśnienie to je s t w iększem  
ponadi k on tynen tem  n iż ponad  o ce a -  

j nem , nas tępu je  p ew n e g o  rodzaju  w y 
gięcie się kon tynen tu , w y w ie ra jące  
w p ły w  na różn ice  d ługości. P odobny  
efek t w y w o łu je  g rom adzen ie  się śn ie
gu w  czas ie  m iesięcy  zim ow ych  w  A- 
m ery ce  północnej i w  Azji,, tudzież I 
w egetacja, w  jesieni. W p ły w  na -pomia
r y  w y w ie ra  ró w n ież  a tra k c ja  słońca i 
księżyca, i ruch  abso lu tny  ziem i w  
p rzestrzen i-

Dwie ostatnie imprezy
M iejskiego K o m ite tu  Opieki P o za s zk o ln e j.
W bież. miesiącu Sekcja Dożywiania 

Dzieci przy Miejskim Komitecie Opieki po
zaszkolnej zorganizowała dwie imprezy 
zbiórkowe, a .to  wenie, w  dniu 5 hm. 
zbiórkę uliczna w- dniu 17 Inn.

Zbiórka uliczną ostatniej niedzieli przy
niosła — wedle niekompletnych jeszcze 
obliczeń w Miejskiej Komunalnej K. O. — 
kw otę zł, 2.107*41. Cyfra tą dowodzi w ie l
kiej popularności celów , którym służy  
Sekcja Dożywiania Dzieci.

Wenta, urządzona poprzedniej niedzieli, 
przyniosła netto ponad 3 tysiące zł. Czy
telnika zainteresują niewątpliwie szczegó
łow e dane tej imprezy. Losów wydano 25 
lysfęcy, z tego sprzedano 44.692. a zosta
ło  10.308. Fantów wydano 5 tysięcy, % te
go w ylosowano 2.92.1. Pozostało 2.070. Z 
rozs prze danych losów uzyskano przycho
du zł. 2.93840, ze sprzedaży biletów w stę  
pu 288 zl., z naddatków zt. 74*50 oraz pe
wna nadwyżka z bufetu — razem 3.32040 
zł. brutto, a po potrąceniu wydatków  
(służba, opłata koncesyjna, podatek i im) 
czysty  dochód 3.069‘10 zl. Do tego docho
dzi jeszcze w artość liicw ylosowanych fan 
tów w  "wysokości. 415*80 zł., które zosta
ną zużytkowane w  innej imprezie na ten 
sam cel.

M. Komitet za nasze.ni pośrednictwem  
gorąco dziękuje wszystkim, którzy przy
czynili się do w enty bądżto darami, bądź 
też pracą bezinteresowną, ą  w  .szczególno
ści: Księga rui o m Ossolineum, Połanieckie 
go. Akademickiej i „Alias", firmom: Riedl. 
Kaim. Hawranek. Karpalit, lióflkiger. P a . 
wlowski, Kistrj u. Winkler, fabryka Ruc.ke 
ra. lir. Dzieduszyckiemu. Miejsk Zakłado
wi Aprow., Zakładowi Czyszczenia mia
sta i jego robotnikom. Drukarni „Słowa 
Polskiego". Ceni rolnemu Biuru Ogłoszeń, 
p. Czernickiemu, bezrobotnemu introliga
torowi. który bezinteresownie stale daje 
swą pracę M. Komitetowi, p. kii. Nawro
ckiemu za zespól muzyczny. 26 pp. i pułk. 
Pytlow i, oraz Miejsk. Zakładowi Sieról za 
orkiestry. Dalej orkiestrze, miejskiej pod 
kierownictwem  p. Bryły, Miejskiej Straży 
Pożarnej, Wychowankom Ochronki i Inler j 
natn im. ■ Piłsudskiego, oraz Kotu byłych 
Wychowanek i W ychowanków tciże 
Ochronki. Funkcjonariuszom Magistra
ckim, oraz tym w szystkim , klórzy praco, 
wali dla imprezy, 3 w pierwszym rzędzie 
lwowskiej Publiczności za poparcie wen
ty.

Bracia Labusen finansowali Hitlera.
W  ty c li dn iach  ro zp o czy n a  się w  

B rem ie se n sac y jn y  p roces b rac i Lahti- 
sen , k ie ro w n ik ó w  n ajw ięk szy ch  w  
N iem czech z a k ła d ó w  tkack ich , z a tru d 
n ia jących  oko ło  25.000 rob o tn ik ó w  i 
p roduku jących  30 m ilionów  kg to w aru  
roczn ie. P o tę ż n e  to  p rzed sięb io rstw o  
o g ło siło  upad łość w  r. 1.931, pociąga jąc  
zą so b ą  k ra c h  D an a t-B an k u , k tórem u 
w inne b y ło  76 m ilionów  m a re k . S yn 
d y k a t Upadłości za k ła d ó w  Lahusoii u - 
stą lił, ż e  passyw a. to w a rz y s tw a  w y n o 
szą  235 m ili. mik., n a to m ia s t aktyw a, 
za ledw ie  39 mili. mk- 

S en sący jn ą  s tro n ę  te g o  p rocesu  s ta 
now i fak t. że b r ą c a  L ąhusen  sa. cz ło n 
kam i partii n a ro d o w y ch  soc ja listów  i 
w  sw oim  czasie  finansow ali H itle ra. 
O koliczność ta w p iy ire  irew ą lp liw ie  
łagodząco , na w y m ia r sp raw ied liw ośc i 
w sK jsunku do pięciu b rac i-d y rek to -  
ró-w, którzy n a  sw o je  w łasn e  p p trze - 
!)y. nic w spó lnego  nie m a łące zc spra* 
Wami f irm y ,‘ n a ru szy li je j kap ita ł za
k ła d o w y  na 200 milj. mk. G ros lego 
n ad u ż y c ia  poch łonął p rzepych , w  k tó 
rym  lubow ali się b rac ia  Laliusen. W y 
budow ali oni ni. in. w sp an ia łą  re z y 
dencję o 107 pokojach  kosztem  15 mil- 
jonów  m k., o ra z  nabyli od księcia  L ip- 
ipe za le s io n e  te re n y  do po low ań  o  p o - , 
w ierzchn i. 10.000 hektarów . Trw onienie

[ kap ita łu  za k ła d o w e g o  o d by ło  się w  
tem pie w p ro s t zaw ro tn em ; gdyż je
szcze  w r. 1927 akc je  to w a rz y s tw a  
w y k a z y w a ły  k u rs  240 pre- 

Z a z n ac zy ć  n a leży , że w  A rgen tyn ie 
„Socicstad L aliu sen" byTo w łaścic ie lem  
olbrzym ich o b sz a ró w  p as tw isk , na ktu 
rych  yVy.pa.saly sie niezliczone s tad a  
ow iec , d o s ta rc za ją cy ch  w e łn y  d la za
k ła d ó w  tkack ich , za łożonych  ongiś w 
N iem czech p rze z  dziadka dzisie jszych  
podsądnych .

Menu mrs, Ro o se ve lt
Jeże li w ie rz y ć  tem u, co  donoszą 

g az e ty . A m erykan ie  bard zo  sa n ieza
dow olen i z m enu u ro cz y s teg o  ob iadu , 
jaki R o o sev elt w y d a ł w  B ia ły m  D om u. 
Menu to  jest is to tn ie  couajnm iej sk rom  
ne, sk ła d a ło  się ono z  zupy z  o s try g , 
ja jeczn icy  z k ie łb asą , k u ry  z po lew ką, 
sm ażo n y ch  kartofli, g a la re tk i z w ino 
gron ., b iszkop tów  i k a w y . „Ż adna go
spodyni nic o d w ilż y łab y  się zap ropono  
w ać  sw oim  gościom  podobnego  obia
du" — o św iad czy ł s ta rs z y  kucharz  
A kron-K lubu, A lbert Schefehm an, a 
m rs. R o o se y e lt podejm uje najwyiż- 
saych  d y a m ita ra  R epub lik i I

Program  ra d jo w y.
Piątek. 17 marca.

lw ó w . (381). Ciodz. 140: Codz. Prze
gląd prasy .polskiej. 11 30: Koni. M<?(ę.'or.
Głów. Woisk. $t. Meteorologie wiej. 11.57 :
Sygnał czasu z Obserw.it. Astron. w  War
szaw ie, hejnał z W ieży M.a.riackie.i w  Kra
kowie. 12*05: Odczytanie programu na tłsśsń 
bieżący. 1240: Muzyka z p h i gramot. 
13*30: Urz. komunikat Państw. Iustytutu
Meteor. 13‘2.5—■4540: Przerwą. |5'10: Kom. 
Państw. Instyt. Eksportowego. 1545: Ko
munikat gospodarczy. 15*25: Lwowska  
Giełda. Zbożowa. 15*30: Lwow ska Chwilka 
Morska i Kolonialna. 15*3-5: Zagadki, mu
zyczne dla m łodzieży w  cvpr- cioci Ady i 
p. Tadeusza Seredyiiskiego. 15'5fl; Muzyka 
z  płyt gramol. 16'20: Trans, z  Wilna. Od
czyt dla m aturzystów . ..Rozwój parlamen
taryzmu w  Anglii" wyg}, prof. Janusz 
Iwaszkiewicz. 16‘40: Trans. z Poznania.
..Ciekawe wiadomości o Polsce w  wieku 
XVII i XVIII, — w ygi. prof. Jan Kilarski 
17: Trans, z" W arszawy. Koncert orkiestry 
dętej .ją p. p. pod dyr. majora Stefana 
Lidzkiego -  Śledziuskiego. W przerwie o- 
kolo 17*25: Komunikat VI Okręgu Zw. 
Strzeleckiego (Lwów). 17*55: Odczytanie 
programu :ia. dzień następny. 1S: Trans, z 
W arszawy. Odczyt dla maturzystów  
(Dział ..Literatura polska"): „Pow ieść spo- 
lecz.na w  XIX w." —• w ygł. prof. Z. S zw ey  
kowski. 18*25: „Silva Rerum" i repertuar 
lenfrów lwowskich. 1825: Muzyka lekka i 
taneczna. 18*50: Trans, z Krakowa. Koni. 
dla narciarzy. 19: ..W w arsztacie filmo
wym** — wyg), p. Janusz Warnecki. 1945: 
Rozmaitości. 19*30. Trans- z W arszawy. 
Felieton: „Zdobywajmy klijcntó.w". wygł. 
P. Kazimierz Jabłoński. 19*45: Prasow y  
Dzienik Radiowy. 20: Pogadanka m uzycz
na wygł. dr. Alicja Simonówna z W arsza
w y. 2045: Koncert symfoniczny z Filhar
monii Wnrsz. w wyk. orkiestry fllharuto- 
iiiczuej pod dyr. Ignacego Neumark.i i 
Ignacy W cissenberg (skrzypce), 2240: 
W iadomości sportowe z W arszawy. 2245: 
Dod. do Pras. Dziamka Ra.di- 22*50: 
Przerwa. 22*55—23: Komunikaty.

Sobota. 13 marca.
Lwów. (381) Godz. 11*40: Codzienny 

Przegląd P ra iy  Polskiej. 11*50: Komunikat 
Meteor. Gł. Wojsk. St. Meteor. 11*58: S y 
gnał c.zasu z Obserwatorium Astronomicz. 
w  W arszawie, hejnał z W ieży Mariackie] 
w Krakowie. Odczytanie programu na 
dzień bieżący. 1240: M uzyka z płyt gra
mofonowych. 13*10: Urz. kom. Państwu 
Instytutu Meteor. 13*15: Szkolny poranek 
radiowy w wyk. Korpusu Kadetów Nr. I. 
Tr. na w szystk ie stacje P. R. 13*55-14 .35:

* Przerwa. ]4*35: „Najmłodsi o Marszalku".
' 15*10: Komunika! Państw . Instyt. Eksport,
1 15—17: Trans- z W arszawy. Akademia ku 

czci Marszalka. 17: Trans, z W arszawy, 
„Aresztowanie. Józefa Piłsudskiego w  Lo
dzi" — w ygł. p W ładysław  Malinowski. 
1.7*20: Audycja dfln chorych  ̂ w  opr. ks. 
kap. Michała Rękasa. 17*40: Trans, z War

sz a w y . O dczyt aktualny. 17*55: Odczyta
nie programu na dzień następny- 18: Trans, 
z W arszaw y. Odczyt dla maturzystów. 
„P on ieść  historyczna w  XIX. w.“. odczyt 
Kszy w ygi. prof. Zygmunt Szw eykow ski. 
18*20: „błlva Rerum" i repertuar teal-róv. 
lwowskich. 18*30: Rozmaitości. 1840: D. c. 
muzyki lekkiej. 18*50: „Św ięto wdzięczno- 
śc1“ — w ygi. red. Wojciech Baranowski. 
19*05: P rasow y dziennik radiowy. 19*20: 
P łyty. 19*30: „Na widnokręgu". 19*55.
Przerwa. 20 : Trans, z W arszaw y. K oncei 
wieczorny. W przerwie trans, z W arsza
w y. Wiadomości sportowe oraz dod. dr: 
Pras. Dziennika Radiowego. 22: Przerwa 
22*05: Trans, z W arszawy. Koncert cho
pinowski w  wyk. Józefa Turczyńskiego 
22*40—22*55: Trans, z ,W arszaw y. Felieton: 
„Zemsta bogini** —- w ygł. p. Maciej Gru
szczyński. 22*55: Komunikaty. 23—24:
Trans, z W arszawy. Muzyka taneczna.
W przerwie od 23*30—23*35: „Wiadomo
ści z kraju dla członków  Polskiej Ekspedy
cji Polarnej na W yspie Niedźwiedziej".
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Po d ró żn ik, który zaginął w puszczy.
Poszukiwanie pułk. Fawcetta w  lasach dziewiczych Ameryki.

S p ra w a  zn an eg o  p od różn ika  a m e ry -  
kańsikiego p łk . F a w c e tta .  k tó ry  je szcze  
w  r. 1925 zag ina ł w  p uszczach  a m e ry 
kańsk ich  w  dorzeczu  A m azonki, nie 
p rze s ta je  b y ć  p rzedm io tem  za in te re so  
w an ia p ra sy  ca łeg o  św ia ta .

O statnio zabrał głos w tej spraw ie 
osobisty przyjaciel zaginionego ró w 
nież pod różn ik  i badacz o k o lc  pod
zw rotnikow ych kpt. A. H. M orris. Na 
łam ach  p ism a JP e s te r  Lloyd" daje on 
w yraz sw ym  poglądom na cala tę hi
storię:

. A jeżeli nie po w ró c im y , to  spadnie 
na C iebie o b ow iązek  p rz y b y ć  n a  p o 
szuk iw an ia". T ak ie  b y ły  o sta tn ie  sło
w a pik, F a w c e tt‘a. k tó ry  się u d aw a ł w  
1925 r. z R io  de P an ie ro  na badan ie  
dziew iczych  o b sz a ró w  B razylii. S ło w a  

Te skłoni,ły m nie do p rzed sięw z ięc ia  
w y p ra w y  w  okolicę Mattio G rosso , 
n iezbadanej jeszcze po łaci B razy lii, 
g dz ie  m iałem  nadzie ję  m atknać sie na 
ślad  w y p ra w y  zag in ionego  p rz e d  7 la 
ty  p u łk o w n ik a . Z achęciła  m n :e  rów n ież  
do tego żona pu łkow nika , k tó ra  w ciąż  
le szcze  ży w i g łębokie 'Przekonanie, że  
m ąż jej ży je.

P u łk o w n ik  F a w c e tt o fia ro w ał w  
sw oim  cz as ie  sw o ja  w sp ó łp rac e  r z ą 
dom  B oliw ji, B raz y lii i Periu w  zak re 
sie usta lan ia  ich g ran ic . P o d cza s  sw e 
go p o b y tu  w  S aw an n ach , n a b ra ł puł
kow nik  p rzekonan ia , iż o p o w ieśc i o 
istnieniu jak iegoś n iezn an eg o , u k ry te 
go w  g łęb i puszcz brazy lijsk ich  św ia 
ta . nie są jed y n ie  legendą.

W  czasie sw y ch  w y p ra w  p u łk o w 
nik jeszcze m ocniej p rze ją ł się tą  m y 
ślą. w y o b ra ża jąc , żc  się natknie- w re 
szcie na cudow ny  k raj. za ludniony  
n rzez  lnd jan  b ia łe j ra sy . k tórych  cyw i 
i zacja m iała b y ć  je szcze  s ta rs z ą , niż 
\  z teków .

W  1925 r. F a w c e tt podejm uje poszu 
kHvani.u śladów  tej zaginionej cywili-ża 
cii w -o k o licach  M ario  G rosso . w  to w a 
rz y s tw ie  sw eg o  sy n a  Jacciues‘a  i P. 
R e n n e lla . .australijsk iego  geog ra fa . 
O b sza r  M ario  G rosso  jest p ro w in c ją  
na jw ięk szą  i najm nie j zb a d an a  w  B ra 
zylii. P o w ie rzc h n ia  jej ró w n a  się p o 
w ierzchn i po łączo n y ch  N iem iec. F ra n 
cji i B dg ji. T u by lcy  n a z y w a ja  ten ob
sz a r  ch a ra k te ry s ty e z n e m  m ianem  ..zie 
lenego p ta k a " . K ażdy  krok  w  tej dzie
w iczej puszczy  zn a cz o n y  je s t w a lk ą  z 
d /u n g ia  : jej m ieszkańcam i. O stre  cżer 
nie ro zd z iera ją  odzież . O lb rzy m ie  ow a 
dv k lu ją skó rę  aż do k rw i. N ietoperze , 
podobne . do w am p iró w  w y sy sa ją  
k rew  in truza . T rz eb a  p rz e b y w a ć  rzek i 
i g w a łto w n e  p rąd y  w  w ą tły c h  łód
kach. Na każdym  kroku  sp o ty k a  s i ę ; 
bagna i strum ien ie , ro jące  sie od  g a 
dów , p łazów , a lig a to ró w , w ę g o rz y  ełe 
ktiW ćznycli, a  p rz e d ew szy s tk iem  p rzez  
grom adą „p iran lias" . k tó re  dosłow n ie  
; ożercia k aż d e  napo tkane zw ie rzę . 
B iada cz łow iekow i, k tó ry  się natkn ie  
na g ro m ad ę  ,.p iran lias" . B y łem  ra z  
św iadkiem  jak  w ó ł, k tó ry  g as ił p ragn ie  
nie w  rzece  zos ta ł z a a ta k o w a n y  p rze z  
.gromadę, tych k rw io że rc zy ch  s tw o 
rzeń i dosłow nie p o ż a r ty  w  ciągu kilku 
m inut.

P ie rw sz a  m oja ek sp ed y c ja  b y ła  n ie
udana, B razy lijscy  rew olucjon iści, k to - , 
rfc li spo tka łem  w  d ro d ze  ob rabow ali 
mnie doszczętn ie . P rz y g o to w a łe m  s ię ' 
w ięc do nas tępne ; podróży . Z m iasta ,' 
Gtfyaba. sto licy  M atro  G ro sso  udałem  
sir do B a c a ry . o sta tn ieg o  etapu  p o d ró 
ży 1 'aw ce tt‘a . p rzed  jego zanu rzen iem  
się w  dziew icze lasy . N astępn ie  p róbo 
w ałem  odnaleźć  ś lad y  pu łkow nika . ,w ę 
d n ia c  7, obo zo w isk a  do obozow iska. 
Spotkałem  Indian, k tó rzy  opow iadał', 
żc trzech b ia łych  m ieszkało  czas jakiś 
w ^budow anym  p rz e z  siebie, szałasie , 
że jt-den z nich by? chory , lecz potem  
w yzdrow iał, ż e  w re szc ie  sk ie ro w ali 
-tę ęhi ku  rzece  G utuenc. W  okolicy 
\\z m tiiik o w an e ij rzek i do w ied z ia łem  
sie. je biała' htdsne koM łynw w afi *w »

P o d ró ż  łódką  ku  rzece  X ingu. f-m dalej 
zapuszcza łem  się w  dżunglę, te m  w ię 
ce j sp o ty k a łe m  ślad ó w  p o by tu  F a w - 
e e tt‘a  i jego to w a rz y sz y . N ies te ty , w y  
pad ło  mi w k ró tc e  zaw ró c ić . Indianie, 
k tó rz y  m i to w a rz y sz y li, odm ów ili sw e  
go  udziału  w  da lsze j p o d ró ży ; U w a ż a 
li oni. iż okolice, w  k tó re  m ieliśm y się 
zapuścić, są p rzek lę te . Za nic w  św ię 
cie  nie chcieli się p o su w ać . Ind ian ie ży 
w ią o g ro m n y  s tra c h  p rze d  w sz y s t-  
fciem, co  s ię  znajduje P o  drugiej s tron ic  
rzek i M anoel. M usiałem  p rze to  ku sw e 
mu w ielk iem u strap ien iu  og ran iczyć  
s ię  do s tw ie rd z en ia , ż e  płk. F a w c e tt 
b aw ił w ty c h  okolicach przed  dw om a 
la ty .

: O sta tn io  nadzie ja  m oja o d szu k an ia  
zagubionego  p rzy ja c ie la  znow u w z ro 
s ła . P e w ie n  tra p e r  z P a ra g w a ju  nazw i 
sk iem  iRattin oznajm ił mi. że Indianie, 
zam ieszk u jący  oibszar p o m ięd zy  J a p a -  
jo s  i M aderia  w iężą  b ia łego  cz ło w ie 
k a . N ieco  później dow iedzia łem  s ię  w  
P o r to  A-Iegre od gen. V asconcelles, żc 
b y ł on w  c iąg u  15 lat jeńcem  tubylców . 
W sz y sc y  k rew ni i zna jom i uznali go 
o d d a w c a  za  zm arłego . Je d en  z  w ie l
kich o b szarn ik ó w  lvrazylij«kioh senor 
L eao  de A lbuguerąuc o p o w ied z ia ł mi. 
że spo tka ł w  M atto  G rosso  pew nego  
b ia łego  cz ło w iek a , k tó ry  zbiegł z  k ra 

jów  cyw ilizo w an y ch  w sk u te k  prżestęp  
s tw a  i z o s ta ł uw ięz iony  w  p ew n e j w i o  
sce  p rz e z  tu b y lcó w . W io sk a  ta . a ra 
cze j m iasto o toczone b y ło  podobno  
bard zo  w ysok iem i m uram i, zbudow a- 
nem i z ogrom nych  b lo k ó w  m arm u ru . 
P o śro d k u  m iasta  zn a jd o w ać się m iała  
ogrom na budow la ró w n ież  z m arm uru , 
będąca św ią ty n ią  tu b y lc ó w . Owerm i 
b ia łem u jeńcow i udało- s ię  p o  k ilku  p ró  
bach uciec i do jść do  okolic m niej nie
bezp iecznych . 'P a d ł  on je d n a ł' ofiara 
jad o w ity ch  ow adów .

Kpt. M orris jest p rzek o n an y , że -płk. 
F a w c e tt w  p o d ró ży  k u  A m azonce z o 
s ta ł sc h w y ta n y  p rzez  tuby lców . U w a
ża on podjęcie trzec ie j ek sp ed y c ji zą 
sw ó j p ew n eg o  ro d za ju  ś w ię ty  o b o w ią 
zek. ..Kto w ie  — p isze  —  c z y  trud . jaki 
sob ie  zadam  zap u szcza jąc  sję  w  tę  pie 
k ie lną dżunglę n ie  d o p ro w ad z i m nie 
do  sz c z ą tk ó w  -Prehistorycznej cy w ili
zac ji?  B y ć  m oże odnajdę  w  tyru  dale
kim. zag u b io n y m  w  d z iew ic zy c h  pu 
szczach k ra in -s ta re g o  cz łow ieka, k tó ry  
się n ieg d y ś n a z y w a ł pu łkow nik iem  
F a w c e tt. Z ginął on  dziś d la  św ia ta , a 
św ia t dla n iego . O Ile jednak  ży je . to  
zap ew n e  w c ią ż  po że ra  go  ż ą d z a  o d 
k ry ć  i p ragn ien ie  p rzen ik n ięc ia  ta jem 
n icy  południow o-arnerykaftsfciei A tlan
ty d y " .

Eleganckie metody niepłacenia
d ługów .

w y rz u c a ło  się ich za d rzw i. N iech pan 
ich je d n ak  p rzy jm ie  jaknajuprzeim iej, 
a le  stafiow czo  odm ów i p rzy ję c ia  w sze l 
kich stem p lo w an y ch  pap ierków . P o 
w o ła  się  pan  na sw o ją  m łodość i nie- 
dośw iadczenie . A g d y b y  p y ta n o  o  mój 
ad re s , b y  mi p rze s łać  te  pźśintdła. od 
pow ie im p an : „ J a n  de B onnefon jest 
ob ecn ie  w  gościnie u Jego  Ś w iątob li
w ośc i P a p ie ż a  L eo n a  XIII.'", M ożliw e, 
iż  o w i panow ie zechcą n a w e t n a ło ży ć  
a re s z t  n a  m oje ruchom ości. B a rd zo  
spokojnie i z a w sze  g rzeczn ie  o św iad 
c z y  im p a n . ź e  n ie  je s te m  w łaśc ic ie 
lem  ty c h  a p a r ta m e n tó w ; n ic  abso lu tn ie  
z e  zna jdu jących  się ta m  rze czy  nie n a 
leży- do- m nie j. u w a ż a m  sobie w p ro s t 
z a  z a s z c z y t u b ó stw o  i b ra k  m onety . 
P a n  sam , p ro sz ę  b a rd z o  o  podk reślen ie  
te g o  szczeg ó łu  w  rozm ow ie , n ie  po
b ie ra  odem nie pensji, a  jed n ak  p racu je  
d la  m nie z c a łą  sa ty sfak c ją . D ow idze
nia, m ój p rzy jacie lu , raz  je szcze  za le
cam  panu  jak n a jw ięk szą  w o b e c  tych  
d rab ó w  u p rze jm ość",

O to m etoda o d p raw ian ia  z  kw itk iem  
w ierzycie !:, s to so w a n a  k ilk ad z ies ią t 
la t tem u, jak  się zdaje , z p ew n em  po 
w odzeniem . O d m etod  obecn y ch  różni 
się w ielce  sw oją  p ro s to tą  i w e rsa lsk o -  
śc ią , M. K.

W  -P aryżu  d eba tow ano  w  radz ie  
m iejskiej nad  p ro jek tem  n az w an ia  je
dnej z ulic, ulicą Jan a  de B onnefon. 
Jan  de Bonnefon, zn a n y  iswego cz asu  
lite ra t, z a ra z  n a  początku  sw ej k a r ie 
r y  u w ik ła ł się w  g ło śn y  skandal, w y 
w o łan y  u kazan iem  się  jednego  z licz
nych  jego pam fletów , ilu s tru jący ch  
p rz y w a ry  a ry s to k ra c ji  i w y ższ eg o  k le
ru, R ozgłos pam fle tów  Borniefona p rz y  
g as ł w k ró tce , g d y ż  on  sam , b ę d ą c  z 
n a tu ry  sk n e rą , um yślił n a  te j d rodze  
w łaśn ie  za sp ak ajać  p re te n s je  c o ra z  
liczn ie jszych  i b ard z ie j n a ta rc z y w y c h  
w ierzy cie li. M yliłby  się  M oś, sądząc, 
ż e  p a n  de B onnefon  b y ł cz łow iek iem  
n iezam ożnym . P rz e c iw n ie , p o siad a ł 
p iękną w illę w  A uvergne i p ia s to w a ł 
u rząd  b u rm is trz a  w  m iasteczk u , gdzie  
ch e łp ił się z p rz e p ro w a d z e n ia  k o rz y s t
nych  o p e ra c y j finansow ych .

Zdąjżając ć b  W łoch , n ap isa ł B onne- 
fom b a rd z o  c iek a w e  pouczen ie  d la  sw e  
go s e k re ta rz a , k tó rem u  p o w ie rz y ł o - 
p ieke nad  dom em  i in te resam i w  P a 
ry żu .
■ „P o d czas m ojej n ieobecności zg ło
szą  sie p raw d o p o d o b n ie  dio pana na j
rozm aitsi o sobn icy , k tó rz y  dopom inać 
się  b ęd ą  o p ien iądze. T ego  rodza ju  ty 
pu no szą  za zw y c za j ty tu ł  w oźnego , są
d ow ego . D aw niej za  do b ry ch  czasó w ,

Każdy obraz za tysiąc franków.
P rzesilen ie  g o sp o d a rc ze  tra p ią c e  lu

dzi w szędzie , n aw e t w  b o g a te j F ra n 
cji, zrodziło  różne p o m y sły  obliczone 
nu d a tw ie jsze  zd obyc ie  ś ro d k ó w  do 
życ ia . Je d n y m  z ta k ich  p o m y słó w  je st 
u rząd zo n y  n iedaw no  w  P a ry ż u  salon 
sz tuk i, w k tó ry m  50 n a jw yb itn ie jszych  
m a la rzy  p a ry sk ic h  w y s ta w iło  sw e 
d zieła  n a  sp rze d aż  po  jednolitej -cenie 
ł.000 fran k ó w . P rz ed się w zię c iu  tem u 
patronu je  p o d se k re ta rz  s ta n u  M inistłar- 
s tw a  S ztu k  P ięk n y c h , M-istler i p re fek t 
D ep a rtam en tu  S ek w an y , I;. R enaud , 
o raz . inne oficjalne osobistości, a  dzię
ki tem u  poparciu , g łó w n ie  jednak  dla 
o ryg inalności, tkw iące j w  tem  n iezw y- 
k łem  w  dziedzin ie sz tuk i „ skom efc ja- 
Ifcow aniu" je j a rc y d z ie ł pod has łem

jednolitych  cen. w y s ta w a  t a  c ie sz y  się 
w śelkiem  pow odzen iem  i w y s ta w c y  
m uszą  sie .śpieszyć z  d o s ta rc ze n ie m  
w ciąż  św ieżeg o  „ to w a ru " , k tó ry  zn a j- ' 
du je p rędko  n a b y w c ó w .

N iem niej w  oprnji i  p ra s ie  w y w ią 
z a ła  się ż y w a  po lem ika n ad  kw estią , 
czy  ta k ie  c z y s to  h an d lo w e tra k to w a 
nie d z ie ł a r ty s ty c z n y c h  n ie  ub liża p o 
w ad z e  sz tuk i. P rz e c iw n ic y  tw ie rd z ą , 
że  je s t coś p o n iża jącego  w  ta k ie m  „ta- 
ry fo w em " sz ac o w a n iu  tow arów , po
ch o d zący ch  z  w y ższ e j inspiracji du
chow ej ia k b y  to w a ró w  w  b a z a rz e  
„ w sz y s tk o  za 10 sous".

Z w olenn icy  je d n ak  ro zp raw ia ją  się 
dość  Łatwo 2 owymi „idealistami”, n ie - 
znającynw  ż y rJ a  lu b  n iechcącym i a ro -

30-tecie szkoły p o w s z, męsk. 
im . księdza Kordeckiego.

Szkoła powszechna męska im, k i. Kor
deckiego we- Lwowie, obchodzi w  bieżą
cym roku 30-lecie sw ego istnienia. Wybu
dowana w  roku 1903. dzięki zabiegom  
ówczesnego - inspektora szkolnego Kazi- 

- mierzą Bruclijialskiego, kosztem miasta za 
prezydentury dr. Godzimira Małachow
skiego, spełniała swoje zadanie w ychow a
nia i nauczania chłopców w  wieku szkol
nym w dzielnicy położonej^ między ulicami 

. Gródecka i .Janowską. W  okresie woju: 
światowej budynek tej -szkoły był celem  
wędrówek mieszkańców Lwowa, grayż tu
taj mieściła się aprowizacja miejska. Za
pasy prowiantów lam ■ pomieszczone po
zw oliły przez 2 2 .dni Lstopada 1918 r. prze
trwać tei części Lwowa, która chwyciła 
za broń. przeciwstawiając się zamachowi 
ukraińskiemu na Lwów. Tutaj był punki 
opatrunkowy d-ia placówki Bema. Daw
niejsi i. ówcześni wychowankowie tej szko
ły, pod . dowództwem nauczyciela tei szko
ły  p."W ałęrego Sikorskiego, zasłaniali swą- 
piersią kleparowski odcinek obrony Lwo- 

ova , Wijju••.wychowanków, tei szkoły, ludzi 
w sile wieku, zajmuje godne stanowiska, 
są pożytecznym i członkami społeczeństwa.

W gruP.ie' byłych uczniów tej szkol? w 
szczególności tyćli,' którży już -i dzieci 
sw o je . do 'tej -szkoły posyłają, -powstała 
m yśl .odpowiedniego uczczenia 30-lecia 
szkoły,-,W  celu zastanowienia się nad spo
sobem wyrażenia szkole swej w dzięczno
ści za wyniesione z niej wskazówki dla 
życia,'.zaprasza sie byłych uczniów tej 
Szkoły ;.od roku 1903. ewentualnie .ich ro
dziców, także byłych nauczycieli tej szko
ły na żebranie w sali gimnastycznej s z k o - ' 
fy  męskiej im. ks. Kordeckiego, które od
będzie. się w  dniu 2 kwietnia 1933 r„ o  
godz. 1,1-tej.
., Byłych- uczniów, którzy nic mogą się 
jawić na- tęm zebraniu a którym zamiar 
uczczenia "30-lecia tej szkoły odpowiada 
prosi się o  podanie sw ego adresu na ręce 
kierownika szkoły. ■

Architektura .humanistyczna1 
Bolesława Biegasa.

: Na w y s ta w ie  a rc h ite k tu ry  w  P a r y 
żu w zb u d z iły  og rom ną sen sac ję  a n k ie - . 
ty  p ro jekcy jne dom ów , pom ysłu  i w y 
konan ia  znanego  rze źb ia rz a  polskiego, 
B o le s ła w a  B iegasa . k tó ry  od pew nego  
czą-sn m ieszka sta le  w  stolicy  n a d - . .. 
sekw afiśk ie j. .'P ro jek ty  dom ów  B iegasa 
po legają  na zu ży tk o w an iu  w  a rc h ite 
k tu rze  fa sa d y  m o ty w ó w  dem onów  i 
figur ludzkich, zdo b iący ch  d ac h y  ka
te d r  średn iow iecznych . R ozw in ię te  w 

-w ykonaniu  i u ży te  ja k o  uw ieńczen ie  
•górnej kondygnacji gm achów , figury  
te  nadriją  osob liw y  ' w y g ląd  fasadom . 
S tąd  też  n az w a  o ryg ina lna  a rc h itek tu 
ry  ,,hum an istyczne j"  k tó ra  n a d a ł jeden 
z a rc h ite k tó w  pary sk ich  pro jek tom  
B ie g a sa /

zu m ieć -p ra w  rzeczy w is to śc i. M alarz  — 
-pow padają —  nie” m oże ży ć  z  sam ego 
natchn ien ia . ,mus.i .mięć sk ą d ś  p ienią

d z e  n a  życic , że zaś d riś  b a rd z o  t r u 
dno o d aw n y c h  „m ecenasów ", k tó rzy , 
odw iedzali--pracow nie m a la rsk ie  i  .sku
pow ali n ie raz  bez ta rg ó w  te dzieła.

. k tó rą  im szczegó ln ie .p rz y p a d a ły  do 
-g u stu , g d y  n ad to  h an d larze  żaw odóW i 
d o p u sz c z a ją -s ię  ’ han iebnego  w y zy sk u  
a r ty s tó w , taki w łaśn ie  spó-sób, jaki za- 

•'stosbwa-nó w  salonie, „po 1.000 fran 
k ó w " .’ - n iezm iern ie  u ła tw ia  sy tu a c ję ; 
żurów no m a la rzo m , jak  i chę tne j do 
kupna publiczności. W y s ta w y  tak ie 
m ają naw et' pew ne' znaczen ie  w y ch o 
w a w c z e .' P rz e c ię tn y ' „bo u rg eo ls"  fra n 
cusk i niem a poczucia w a rto śc i dzieła 
sz tó k f i w s ty d z i się 'tego , w ięc wo*1 
ra c z e j-z re z y g n o w a ć  z  kupienia ob razu  
niż j f ^ ta ć  o  cenę i ta rg o w a ć  się. Tu 
z a ś -c e n a  w y su w a  s ię  sam a jako  n ie
o d łą c z n y  m iern ik  ta łen tu  danego  mi
strz a  i  w arto śc i a r ty s ty c z n e j jego dzie
ła  i k a ż d y  m oże sobie sam  w śró d  tych 
jednow arro-ściow ych  d z ie ł w y szu k ać  
tc , które mu najbardzie . p rz y p a d a  do 
gusta.

■ To rozum ow anie  oparte je s t w id o cz
n ie  :na -całkiem  tra fn e j znajom ości p sy
ch ik i przeciętnego ob yw atela  francu
skiego, (zresztą to sam o m ożna pow ie
dzieć w szędzie), sk oro  Salon o  cenach  
jednolitych ma takie pow od zen ie.

Dr. L.
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Hotowania
LWOWSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA.

Lwów, 16 marca.
Dolar 8‘85 z-ł.
W transakcjach międzybankowych płaco 

no za Londyn 30‘70—30‘85, Zurych 17275 
do 173*25. Prasę 26‘40—26*50, Wiedeń 100 
do 103, Berlin 2l2'30—212‘SO, Paryż 35*08 
do 35*16. Dolary słabsze.

Na Giełdzie akcyjnej w  dalszym ciąga 
usposobienie rezerwowane i brak zaintere
sowania.

LWOWSKA GIEŁDA ZBOŻOWA.
Obroty skromne. Lubin niebieski nadal 

poszukiwana drożeje.
D la. pszenicy zaznacza się lekka zniżka.
Usposobienie spokojne.

GIEŁDA W ARSZAW SKA.
W a rsz a w a , 16 m arca . (G).

D ew izy  (tranzakcje):
B elgia 124*80, H olandia 360, L ondyn  

30*77, N ow y Jo rk  8*88, N ow y Jork  
kabel S‘S9-8‘88, P a ry ż  35*12, P ra g a  
26*47’ S z w a j c a r i i  172*95, W io ch y  45*90.

O b ro ty  mnie; njż średn ie . T endencja  
m ocniejsza . B a n k n o ty  d o la ro w e w 
obro tach  pozag ie łd o w y ch  8*85. R ubel 
z ło ty  4*78 i pół do 4*78. D ew iza  ua 
B erlin  w  o b ro tach  m ięd zy b an k o w y ch  
.'JtifioU. M arki n iem ieckie b an k n o ty  w  
o b ro tac h  p ry w a tn y c h  211*75. F un : 
sz te rlin g  b an k n o ty  w  o b ro tach  p ry w a 
tnych  31.

Pap'ery procentowe:
3 proc. pożyczka  bu d o w lan a  42*50 

do 42*15, 4 proc. p o ży czk a  in w e s ty c y j
n a  106-106*50, 4 proc. pożyczka inw e
sty c y jn a  s&riowa 112-111*50, 4 p roc,

Nr. z dnia

g ie łd o w e .
p ań stw , pożyczka  prem j. d o la ro w a 55 
do 55*25. 4 i pól proc. lis ty  z a s ta w n e  
ziem skie 38*25-38*50, 5 p roc. p o ży czk a  
kolejow a in w e s ty c y jn a  44-43*50, 6
p roc. pożyczka  do la row a 58-59, 7 p roc. 
p o ży c zk a  s ta b ilizacy jn a  57-57*75-67*20, 
7 p ro c . lis ty  za s ta w n e  B. G, K, 83*25, 
7 p ro c . ob ligacje B. G. K. 83*25, 7 proc.

Rewelacyjne wyk
C zasy  M ussolinlego z a z n a c z y ły  się 

w  Italji ta k  zn aczn y m  po stęp em  w  
dziedzin ie  archeologii, jakim  pochw alić 
się n ie  m oże, z w y ją tk iem  o k resu  r e 
n esansu . żad n a  ch y b a  epok t w  dzie
jach  te g o  k-raiu. D okonano w ielk ich  ro
bót w y k o p a lisk o w y ch  mioty,Iko w  sa
m y ch  W łoszech , a le  i w  d aw n y c h  kolo 
n iach  rzym sk ich . A rcheolog  w ło sk i U go 
M onnere t p ro w a d z ił za zezw olen iem  
rząd u  eg ipsk iego  R race archeo log iczne  
w  Nubji i u d a ło  m u sie dokonać cieka
w y ch  o d k ry ć  A kcja ta  z o s ta ła  później 
p rz e rw a n a  z pow odu ro b ó t w o d n y ch  
w oko licy  Nilu.

O d k ry c ia  z a b y tk ó w  d aw n e g o  c h rz e 
śc ijań stw a  i islam u, jak ie  p rze d tem  zda 
ż y j p o czyn ić  M onnere t. m aja ogólne 
zn aczen ie  dla h isto rii k u ltu ry . W  Si- 
m ts ra  odkopano  b a z y lik ę  z X. w ieku  
po C hr. z n ie tk n ię ta  chrzcie ln ica. F re 
sk i n a  śc ianach  b y ły  zn iszczone  p rzez  
p ia sek  pusty n i, w  ap sy d zie  jednak  za-

lis ty  z a s ta w n e  B a n tu  R olnego 83*25,
8 proc. lis ty  z a s ta w n e  B . G. K. 94, 8 
p roc . obligacje B . G. K. 94 B ank  P o l
ski 75*25, W a rsz . "Iow. F a b r . C uitru  
1750, L ilpop 11, S ta rac h o w ice  10-10*25 
do 1015.

T endencja  m ocniejsza dla pożyczek  
p a ń s tw o w y c h , lis tów  za s ta w n y c h  i 
j alccyj. W  o b ro tac h  p ry w a tn y c h  8 
p roc. pożyczka  D illonow ska 67*50 | o  
(>7*75.

18 m arc a  193 3 . ___________________._____

ipaliska w Nub i.
c h o w a ły  się. m. in. o b raz  C h ry s tu sa  w  
gronie ap o s to łó w .

W  T o sh k a  o d k ry to  w ie lk ie  cm en ta 
rz y sk o  z  600 d o b rze  zachow aniem 5 g ro  
bam i n ieznanego  d o ty c h cz as  typu . Ze 
sp osobu  g rzeb an ia  zm arły ch  w n io sk u 
je  uczony  o cerem onii pogrzebu , c a ł
kow icie  innej n iż  w sz y s tk ie  zn a n e  o- 
becn ie . S zczegó lne  zn aczen ie  mm 350 
n ap isów  ozdob ionych  w apan ia tem i rze  
źbatni. Z n aczn a  ich w ięk szo ść  je s t kop 
ty jsk a , a  ty lko  n ie k tó re  pisane' s ą  w  
u ży w n a y m  w  d aw n e j N ubii g reck im  
dialekcie. W szy s tk ie  pochodzą jednak  
z VII. do  XI. w . po  C hr.

M o n n ere t u w a ż a  z a  szczególn ie w a 
żne o d k ry c ie  znacznej liczby  n iezn a
n ych  d o tą d  n azw isk  kop ty jsk ich . T w ie r  
dzi on, że d o ty ch czas n ie  o d k ry to  
c m e n ta rz a  o rien ta lnego  o ta k  licznych 
i init m esujących nap isach  i p racu je  gOT 
łiw ie nad  s tud iow an iem  tego m a te r ia 
łu.

W  A r-R am ał o d k ry ł ów  b a d a c z  b a 
zy likę o cz w o ro k ą tn e j apsydzie , k tó ra  
p rze d s taw ia  n ieznaną k o n stru k c je  s ty 
low a. W  pobliżu, tego kościo ła o d k o p a ł 
M onneret tr z y  dalsze  cm en ta rz e  i gnu 
o ę  dom ów , p rz y sy p a n y c h  ziem ią, k tó 
re  pod piask iem  dobrze  sie zachow ały . 
B liższe szczeg ó ły  tych  o dk ryć  nie są 
jesizcze znane. W  k ażd y m  ra z ie  w y k o 
p alisk a  w ło sk ie j ekspedycji stanow ią 
n o w y , w a ż n y  w sk aźn ik  do badania 
w c z e sn e g o  eh rystjan izm u  n a  W sch o 
dzie.

Z E  S P O R T U .
NOWI CZŁONKOWIE WYDZIAŁU 

HONOROWEGO „POGONI**.
Przyjęli godność członków Wydziału ho 

norowego L. K. S. „Pogoń" pp. uacz. 
W ydz. Bczp. Marjan Sochański i dyr. Jerzy 
Kozicki i ppłk. dr. Wertńeim.

ZAWODY TENISA STOŁOWEGO.
Gwiazda (W arszawa) Św iteź (Lwów) 

odbędą S ię  w  sobotę. dnia 1S marca br. o 
godz. 14*30 w sali L. K. S, Switez ul. Wy 
branowskiego 1. 2.

CZARNI - Z. K. S. REKORD.
Pierw sze wiosenne zawody tow. piłki 

nożnej odbędą się w dniu 19 rnarca br. o 
godz. 12 na boisku 26 Dp. (ul. Kleoaro- 
wska). Obydwie drużyny wystąpią w 
swych najsilniejszych składach. Zawody 
te poprzedzi przedinecz Czarni I. b.-K. Ś. 
Imperator o godz. 9*30 przed południem. 
Ceny biletów niskie.

DAJ GROSZ NA CELE T. S . L.

Ogłoszenia urzędowe.
L I C Y T A C J E ,

Km. 21/33. Edykt. Na wniosek Gabriela 
Schulmaiia w ijikołaiow ie odbędzie się 
w tut. Sądzję Grodzkim, w biurze Nr. 18, 
dnia M  kwietnia 1933, godzina 10, publicz
na licytacyjna sprzedaż 1/5 części pgr. 
Ikat. 1665 -  8130/3 — 8532/3 — 85^3/1 —  
8534.3 — 85Sq/l — j — S426/23 —
L426/o7 —  8537/1 — 8538/1 — 8539/1 — 
8540/1 -  8541/1 — 1666/2 — 1667/2
8269/1. — 8226/2 — 8426/22 — 8426/3S
8=32 i'2 — 8533/2 —  8534/2 —  8535/2 —

853612 —  8537/2 — 8538/2 -  S539/2 —
8540./2 — 8541/2 — 8271/1 i 2081/19 gra.
kat. Mikołajów. Cena szacunkowa w* nosi 
464 zł., a najniższa oferta 309 zł. 33 gr., 
poniżej której sprzedaż nie nastąpi. W zy
wa się wszystkich roszczących sobie ja
kiekolwiek prawa do pow'yższych nieru
chomości, by zgłosili się w tut. Sądzie lub 
u Komornika najdalej do dnia 20 kwietnia 
1933 pod rygorem, że w  przeciwnym ra
zie nieuwzględnione zostaną jedynie o U le  
o  ile widoczne bedą z akt. egzekucyjnych.

Komornik Sądu Grodzkiego
Mikołajów, dnia 11 marca 1933. 95S/K

Km. 279/33. Edvkt. Na wniosek “-my 
Stein i Bleich odbędzie się w  tut. Sądzie 
w  biurze Nr. 18. dnia 21 kwietnia 1933,
0  godz. 9 rano licytacyjna sprzedaż real
ności objętej w ll. 2157 gm. kat. Mikoła
jów, skradającej się z pbud. Ik. 312/7 i pgr. 
Ik 442/6, wraz z dornem murowanym bla
chą krytj m. W artość szacunkowa wynosi 
2950 zł., a najniższa oferta 1475 zł., poni
żej której sprzedaż nie nastąpi.

Komornik Sądu Grodzkiego
Mikołajów, dnia 9 marca 1933. 959/K

Km. 272/33. Edykt licytacyjny oraz w e
zwanie do zgłoszenia wierzytelności. Stro
na zobowiązana: Marja Wdowiarz w K rzy-  
worzekach koło Wielunia. Na wniosek  
strony egzekwującej Ulricha SH ckera w e  
Lwowie odbędzie się dnia 21 kwietnia 
1933 r.. o godz. 9—tej przedpoł. w  biurze 
Nr. 5 Sądu Grodzkiego w  Dukli na zasa
dzie obecnie zatwierdzonych warunków li
cytacja następujących realności: whl. 891, 
297, 231, pbud. lkj 326 oraz pgr. lk#t. 687, 
688/2, 714, 715/1. 716/2, 717/1 i 685 gm.
Rogi zobowiązanej Marii W dowiarzowej 
własnych. Na parceli budowlanej stoi dom 
mieszkalny, krety dachówką, oraz drugjT 
budynek, m ieszczący w  sobie boisko, dre- 
w-utnię, stajnię komorę i wozownie, któ
ry jest równieś kryty dachówką. Reszta 
parcel stanowię grunta orne,, ogrody
1 pastwieska. Do realności zobowiązanej 
własnej należą następujące przynależności^  
14 szczepów śliw, 8 jabłoni, 2 szczepj 
młodych jabłoni i 6 małych szczepów  śliw  
oszacowane na 146 zi. W artość szacunko
wa z przynaleznośdami ■wynosi 14.796 zł. 
Najniższa oferia 9.864 zł. Poniżej najniż
szej oferty sprzedaż nie nastąpi. Ze w zglę
du na zniszczenie- ksiąg gruntowych w z y 
w a się w szystkie osoby roszczące sobie 
prawa do sprzedać .się mających nierucho
mości. aoy ie najdalej na dzień przed w y

znaczonym terminem zgłosiły gdyż 
w  przeciwnym razie nie będą uwzglę
dnione

Komornik Sądu Grodzkiego w Dukli 
Mg. Alfred Weingartcn 

Dukla, dnia 13 marca 1933. 960/K

Km. 615/33. Edykt licytacyjny oraz w e
zwanie do zgłoszenia wierzytelności. Stro
na zobowiązana: Mikołaj Ryszko, niewia
domy z miejsca pobytu, działający przez 
ustanowionego kuratora ad aetum adw o
kata Dra Jurasza w Jaśle. Na wniosek 
w ierzyciela Osyfa B ylyci w Ameryce, 
działającego przez pełnomocnika Jana Bv- 
łycię  w  Tylawie — odbędzie się dnia 21 
kwietnia 1933 r„ o godz. 11*30 przedpoł.. 
w biurze Nr. 5 Sądu Grodzkiego w  Dukli 
na zasadzie ooecnie zatwierdzonych w a
runków, licytacja następujących realności: 
"vh. 191, 283, pbud. Ikat. 54 i 230 pgr. Ikat. 
3206, 3207 3208, 3209. 3210, 3211, 3212,
3213/2, 3215, 3216, 3217, 3218. 3220, 322i, 
3222, 4429, 4430 4431. 4432, 4433, 4434,
4435, 4436, 4437. 4438, 4446, 1602/2, 4603,
4607, 6354 6355, 6356, 6362, 6365, 6366,
7715, 3205, 3202, 3203, gminy Tylawa zo 
bowiązanego w połowie własność stano
wiących. Na pbud. 54 i 230 stoi dom, kryty 
blachą cynkową, oszacowany bez pbud. na 
5.000 zł., w  całości zobowiązanego w ła
sność stanowiący. W artość szacunkowa 
połow y wszystkich pgr. i pbud. wiraż z ce
ną szacunkową całego domu w ynosi kwo
tę 9.750 zł. Najniższa oferta 6.50C zł. Po
niżej najniższej oferty sprzedaż nie nastą
pi. Z„ względu na zniszczenie ksiąg grun
towych w zyw a się w szystkie osoby 
roszczące sobie prawa do sprzedać clę | 
mających nieruchomości, a.by je najdalej j 
na dzień przed wyznaczonym  terminem 
zgłosiły, gdyż w  przeciwnym razie nie J 
będą uwzględnione.

Komornik Sądu Grodzkiego w  Dukli 
Mg. Alfred Welngarten 

Dukla, dnia 13 marca 1933. 961/K

Km. 265/33. Edykt Ucytacyiny oraz we
zwanie do zgłoszenia w ierzytelności. Stro
na zobowiązana: nieobjęta masa anadkowa 
po śp. Józefie Wdowiarzu w  Rogach. Na 
w niosek strony egzekwiflącej Jana Kozuba, 
ła. s. Franciszka w  Wietrznie odbędzie sie 
dnia 21 kwietnia 1933 i„  o godz. 10 1/2 
przedpoł., w  biurze Nr. 5 Sądu Grodzkiego 
w Dukli na zasadzie obecnie zatwierdzo
nych warunków, licytacja następujących 
realności: whl. 1000 zag. ks. gr. gm. kat. 
Rogi pgr. Ik. 631/1, 632/1, 632/9 nieobjętej 
masy spadkowei po śp. Józefie W dowia
rzu własnych. Parcele pow yższe stanow.ia 
grunl orny. Wartość ‘szacunkowa wynosi 
12.050 zł. Najniższa oferta zt. S033.33. 
Poniżej m ini/.rzci oferto sprzedaż nie na
stąpi. Ze względu na zniszczenie ksiąg 
gruntowych w zyw a się w szystkie osoby 
roszczące sobie prawa do sprzedać się 
mających nieruchomości, aby ie najdalej 
na dzień przed wyznaczonym terminem 
zgłosiły, gdyż w przeciwnym razie nie 
będą uwzględnione.

Komornik Sądu Grodzkiego w Dukli 
Mg. Alfred Weingartcn 

Dukla, dnia 13 marca 1933. 962/K

111 Km. 160o/33. Strona zobowiązana Nu 
chiim Hersch MaueriiDer w  Stanisławowie 
ul. Lipowa. Edykt licytacyjny oraz w e 
zwanie do zgłoszenia w ierzytelności. Na 
wniosek strony egzekującej Bernarda 
Habera, odbędzie się dnia 26 kwietnia o 
godz. 9 przed południem w Sądzie grodz
kim w  Stanisławowie w- biurze Nr. 103 na 
zasadzie zatwierdzonych w arników  licy
tacja następujących realności: Księga grun 
towa Stanisławów, whl. 617. oznaczenie 
realności pb. 644/2. pb. 644/5 obszaru 434 
u:, kw. W artość szacunkow e w raz z przy 
należnościami 35.115 zł.. Najniższa oierta 
17.557 zł. 50 gr. Do realność' whl. 617 ks. 
gr. gm. kat. Stanisław ów  należą następują 
ce przynależności: budynek, studnia, ogro 
dzegia i kanat odpływ ow y oszacowane na 
24.265 zł. Poniżej najniższej ofe-ty sprze
daż nic nastąpi 963/K

Komornik Rewiru III.
Stanisławów, dnia 2 marca 1933.

U PADŁOŚCI .
I. Sa. 3/33. Edykt ugodowy. Otwarcie 

postępowania ugodowego do majątku Ta
deusza WilczKiewlcza, kupca w, Gorlicach. 
Komisarz ugodowy: Dr. Józef Muchowi,cz, 
sędzia Sądu Grodzkiego w  Gorlicach. Za
rządca ugodowy: Dr. Celestyn Męciński, 
adwokat w Gorlicach. Audiencja do za
warcia ugody w  wymienionym Sądzie 
dnia 3 kwietnia 1933, o godz 10 rano. Cza
sokres do zgłoszenia wierzytelności ao 1 
kwietnia 1933.

Sąd O k rę g ó w
Jasło, dnia 25 lutego 1933. 949

I. Sa. 62/30/85 Zastanowienie postępo
wania ugodowego. Postępowanie ugodowe 
jfw arte ts. uchwałą z dnia 2 sierpnia 1930 
I. Sa. 62/30/2 do majątku dłużnika Mojże
sza Hilleila Rosenthala, przemysłowca 
drzewnego, wskutek prawomocnego od
mówienia żądanego zatwierdzenia przyję
tej ugody ts. uchwałą z 27 lutego 1932
1 Sa. 62/30/70 zostaje w  myśl § 56 ust.
2 ord. ugod. zastanowiono.

Sąd Okręgowy W ydział I., cyw ilny
Jasło, dnia 22 października 1932. 950

Sa. 3/33. Edykt ugodowy. Otwarcie po
stępowania ugodowego do majątku Sany 
Mauer i  Basi Mauer, skład towarów że
laznych w  Kamionce Strumitowej, nie 
wpisanych w  rejestrze handlów:™. Komi
sarz ugodowy: Andrzej SzczepaniaK, kie- 

1 równik Sądu Grodzkiego w  Kamionce 
Strumilowej. Zarządca ugodowy: Dawid 
Bergstern w  Kamionce Strumilowej. Au
diencja do zawarcia ugody w wymienio
nym Sądzie, biuro Kierowni«a. dniu 14 
kwietnia 1933, godz. 10 przeaipAudniejn 
Czasokres do zgłoszenia w ierzytelności do 
10 kwietnia 1933

Sąd Okręgowy W ydział I
Złoczów, dnia 4 marca 1933. 951

Su. 75/30. Zakończenie postępowania 
układowego. PostęrKjwanle układowe dłuż

ników Samuela Fran,kia i Reizli Frankcl, 
kupców w  Kamionce Strum., zakończone. 
Układ sądownie zatwierdzony.

Sąd Okręgowy
Złoczów, dnia 31 grudnia 1931. 952

Lcz. Sa 69/31. Zastanowienie postępowa
nia układowego. Postępowanie układowe 
dłużnika Jakóba Pasternaka, zwanego 
SDhidel, kupca w Kamionce Strum.. zasta
nowiono, wskutek cofnięcia wniosku ukła
dowego przez dłużnika.

Sąd Okręgowy
Zioczow, dnia 20 lutego 1932. 953

Sa. 75/31. Zastanowienie postępowania 
układowego. Postępowanie układowe dłuż
nika Huczka Indyka, kupca w  Kamionce 
Strum. zastanowiono, wskutek cofnięcia 
wniosku ugodowego przez dłużnika.

Sąd Okręgowy.
Złoczów, dnia 8 lutego 1932. 954

Lcz. Sa 76/31. Zastanowienie postępowa
nia układowego. Postępowanie układo-iye 
dłużników Biny i Salomona Stolzbergów. 
kupców w Zborowie zastanowiono, wsku
tek cofnięcia wniosku układowego przez 
dłużników.

Sąd Okręgowy
Złoczów, dnia 20 lutego 1932. 955

Sa. 95/31. Zastanowienie postępowania 
układowego. Postępowanie układowe dłuż
nika Markusa Adllera. kupca w  Zborowie 
zastanowiono, wskutek cofnięcia wniosku 
ugodowego przez dłużnika.

Sąd Okręgowy
Złoczów, dnia 15 marca 1932. 956

Sa. 112/32/76. W sprawie ugodowej Jó
zefa Stefanowicza, ulepi otokołowanegc 
kupca «ve Lwowie i Marii Stefanowicz we 
Lwow ie — w obec polepszerra przez dłuż
nika projektu ugodowego z korzyścią dla 
wierzycieli — odroczono audiencję ugodo
wą na dzień 6 kwietnia 1933, godzina 9 30. 
Sala 23 tutejszego Sądu.

Sad Okręgowy
Lwów, 3 marca 1933. 957

O G ŁO SZEN IA  p r y w a t n e

L 44S/1933. W e Lwowie, dnia 4 marca 1935 
KONKURS.

L wowska Izba Nourjalna rozpisuje kon
kurs celem onsadzenia opróżnionej prz<i 
śmierć śp. W ładysława Zawadzkiego, po
sady notarialne; w e Lwowie, ewentualnie 
też posad w  tych miejscowościach w  okrę
gu Lwow skiego Sądu Apelacyjni go, ktdra 
mogą się opróżnić przez obsadzenie 70.  
w jż sz e i posady w e .Lwowie.

ro d  Ma wnosić należy do właściwej 
Izby Notarialnej najpóźniej do 15 kwietnia 
1933.

Izba Notarialna 
P rezes:

9 u  S o k  oL

O d p o w ied z ia ln y  re d a k to r :  J u h a r  B e rn a  diuk. ?  r ln i^ iro t  „ S tó w a  Pozsklngo**, L w ó w  .ni. Z lm orow łczr 18.


